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Kwiaty pod Pomnikiem 

Wdzięczności

39  rocznica
wyzwolenia Dąbia

D Z lS  m ija  39 roczn ica  w y 
zw o le n ia  D ąb ia . Z  te j o k a z ji 
w  d n iu  w c zo ra jszym  o d b y ło  się 
u ro czys te  z łożen ie  w ie ń c ó w  i  
w ią za n e k  k w ia tó w  pod P om ni 
k ie m  W dzięcznośc i w  D ąb iu .

Na uroczys tość  p rz y b y ły  de
le g a c je  w łada  p o lity c z n y c h  i  
a d m in is tra c y jn y c h  m ias ta  o raz 
de legac je  z a k ła d ó w  p ra c y  z lo
k a liz o w a n y c h  w  p ra w o b rze żn e j 
d z ie ln ic y  Szczecina. L ic z n ie  re 
p re zen tow ana  b y ła  też m łodz ież 
szko lna .

W  Poznaniu

„W iosna 84“
D Z lS  na te re n ie  M ię d z y n a ro d o 

w y c h  T a rg ó w  P o zn a ń sk ich  rozpo 
c z y n a ją  się g ie łd y  k ra jo w e  ..W ios
na 84” . P ro d u e e n e  i  h a n d lo w cy  
podpiszą u m o w y  na d o s ta w y  to 
w a ró w  na ry n e k  w  d ru g im  p ó łro 
czu.

S w o je  to w a ry  o fe ru je  1200 p ro 
d u ce n tó w . a n a jlic z n ie js z ą  g rupę  
w ys ta w có w  s tanow ią  p rze d s ta w ic ie 
le  rzem ios ła , k tó ry c h  łączna o fe r 
ta w ynos i 14.5 m ilio n a  z ło ty c h . U - 
d z ia ł w  g ie łdach  z g ło s ili też p rze d 
s ta w ic ie le  o rze m ys łu  • k lu czo w e g o  
oraz  spó łdz ie lczość.

Ludność świata

W  roku 2100 
ponad 9 mld

N O W Y  JO R K  P A P . P rz e d s ta w i
c ie l O N Z R a fae l Salas p o in fo rm o 
w a ł w  p o n ie d z ia łe k  na k o n fe re n 
c j i  p ra so w e j w N o w y m  J o rk u , ż: 
liczb a  m ieszkańców  naszego g lobu , 
ocen iana  obecn ie  na 4.7 m ld  o<ób. 
będzie ros ła  aż do ro k u  2100. W ów  
czas w e d łu g  p rz e w id y w a ń  dem o
g ra fó w  u s ta b iliz u je  sie na poz io 
m ie  o k o ło  9.4 m ld  osób

S p e c ja liśc i uw aża ją , że w  żon1» 
ro k u  na Z ie m i będzie 6,1 m ld  
m ieszkańców .

R a fae l Sales Jest sekre ta rzem  ge 
n e ra ln y m  m ię d z y n a ro d o w e j k o n fe 
re n c ji,  k tó ra  odbyć  się ma w s toT 
I ic y  M e ksyku  w  s ie rp n iu  b ieżące
go ro k u  na em at p ro b le m ó w  de 
m o g ra fic z n y c h .

Z prac Prezydium Rządu

Wyborcza

Zebranie wyborców
może zaakceptować lisi 

zdyskwalifikować kandydata
W A R S Z A W A  PAP. O rdynacja  wyborcza uchw alona przez będą na jw iększe znaczenie. Po 

Sejm  13 lu tego br. w p row adz iła  now ą zasadę: obowiązkowe ło w ię  z tych kandyda tów  w y -  
i  powszechne konsu ltacje kandydatów . T y lko  i  w y łączn ic  u - borcy pow ierzą m andaty rad^ 
Zyskanie poparcia ze s trony w yborców  ju ż  na zebraniach nych. 
konsu ltacy jnych  um oż liw ić  może kandydowanie w  w yborach.

D L A  W Y Ł O N IE N IA  kand y
datów  na radnych utworzone 
zostaną kolegia wyborcze. Przy 
go tow ują  one, na podstaw ie 
w n iosków  upraw n ionych  orga
n izac ji, wspólne lis ty  kandyda
tów , k tó re  poddane będą na
stępnie ocenie w yborców . O r
ganizowana przez PRON ogól
nospołeczna konsu ltac ja  kand y
datów  prowadzona będzie na 
przedw yborczych zebraniach 
w ie jsk ich , w  osiedlach m ie j
skich w  rozm a itych ś rodow i
skach, w  zakładach pracy  itp .

Na spotkaniach odbywać się 
będzie przede w szystk im  prezen 
tać ja  osób ubiegających się o 
m andaty. Czyn ić to  będą przed 
staw icie le  ko leg iów  w yb o r
czych, a w  razie potrzeby in 
fo rm a c ji uzasadniających kan 
dyda turę  udzielać będą repre
zentanci o rgan izac ji zgłaszają
cych kandydatów .

Na te j podstaw ie w yborcy  
będą m og li w y rob ić  sobie zda
nie o kandydatach i  rzaakcep- 
tować ich, lu b  wn ioskow ać < 
w yco fan ie  ja k ie jś  kand yda tu ry  
oraz przedstaw ienie przez ko le 
g ium  wyborcze nowego kandy
data. W niosek ta k i pow in ien, 
oczywiście, być um otyw ow any i 
zaakceptowany przez większość 
uczestników  zebrania.

Zgodnie z ordynacją, kole 
g ium  wyborcze będzie mogło 
wpisać na lis tę  kandydatów  
ty lk o  te osoby, k tó re  uzyskają 
poparcie w yborców  uczestniczą 
cych w  tych zebraniach. Do
p iero tak ie  lis ty  zgłaszane bę
dą do w łaśc iw ych k o m is ji w y 
borczych. K a rty  do głosowa
nia, z ja k im i spotkam y się 17 
czerwaa, będą e fektem  demo
kratycznego systemu w y ła n ia 
n ia kandydatów , w  k tó rych  
konsu ltac je  z w yb orca m i mieć

Morderca 17 kobiet
O G Ó LN IE  szanowany p iekarz 

z Anchorage skazany został 
na... 416 ła t w ięz ien ia  za zabó j
stwo 17 kob ie t w  okresie ub. 
10 la t. W m ieszkan iu skazane
go znaleziono mapę k ra ju  z 
oznaczeniam i 21 p un któw  ^wska 
żujących m iejsca pogrzebania 
zw łok. M orderca z A la sk i uzna
ny został za najw iększego prze* 
stępcę w  h is to r ii tego k ra ju .

• Ubezpieczenia 
społeczne 

» Więcej masła 
. Newa elektrownia
W C Z O R A J o b ra d o w a ło  P re z y - 
iu m  R ządu. R ozpa trzono  za łoże

n ia  u s ta w y  © o rg a n iz a c ji i  f in a n  
so w a n iu  ubezpieczeń spo łecznych  
o raz  z m ia n y  w  system ie  ro z s trz y 
gan ia  in d y w id u a ln y c h  sp o ró w  z za
k re su  p ra w a  o ra c y  i  ubezpieczeń 
spo łecznych . D o ko n a n o  o k re so w e j 
o ce n y  zaopa trzen ia  r y n k u  1 p rzy  
j^ to  p ro je k ty  a k tó w  p ra w n y c h  v 
snraw aeh  gospodarczych .

W  za łożen iach  do u s ta w y  o ubez 
p ieczen iach  p ro p o n u je  się m . in . 
u tw o rz e n ie  fu n d u szu  ubezpieczeń

(Dokończenie na str. 3)

Zfcisra się Rada
Społeczno-Gospodarcza
D Z lS  zb ie ra  się na p le n a rn y m  

pos iedzen iu  Rada S po łeczno-G os
podarcza  p rz y  S e jm ie  P R L . Po 
rzą d e k  d z ie n n y  p rz e w id u je  rozpa 
trz e n ie  p ro je k tó w  o o in ii — o rzą 
d o w y m  p ro je k c ie  u s ta w y  o  n lsn o  
w a n iu  p rze s trze n n ym , a także 
re a liz a c ji u s ta w y  o o c h ro n ie  
k s z ta łto w a n iu  ś ro d o w iska .

Przed nami wytężona praca 
z najgłębszym przekonaniem, 
że nasza droga jest słuszna

(Przemówienie końcowe Wojciecha Jaruzelskiego 
wygłoszone na Krajowej Konferencji Delegatów)

KRAJOWA Konferencja Delego- kraju. To co dzieje się w partH 
tów przebiegała w wysokiej tern- ma ogromne znaczenie dla naro- 
peraturze ideowej, w głębokim du, dla Polski. Stanowi to dla 
poczuciu partyjnej odpowiedział- nas wielkie zobowiązanie, 
ności. Bardzo wielu towarzyszy Doświadczenia konferencji bę- 
wniosło bezpośredni wkład do do- dziemy upowszechniać. Za powin 
robku konferencji. Należy pod- ność KC, Biura Politycznego, Se- 
kreślić społeczną reprezentatyw
ność dyskutantów, szeroki udział (Dokończenie na str. 2) 
robotników i chłopów, towarzy
szy z pierwszej linii partyjnej EW G  
służby.

Konferencja spatkoła się z wiel 
kim zainteresowaniem w cołej na 
szej partii, w społeczeństwie. Li
czne są tego wyrazy. Powszech
ne zainteresowanie konferencją 
potwierdziło, że partia nasza jest 
autentycznie przewodnią, kierow
niczą siłą.

Społeczeństwo rozumie, że od 
umocnienia naszej partii, od jej- 
siły i tężyzny zależy przyszłość

W pierwszych dniach 

kwietnia

Zapowiedź wizyty 
Tcdora Żiwkowa 

w Polsce
N A  Z A P R O S Z E N IE  K o m ite tu  

C en tra ln e g o  P o ls k ie j Z je d n o 
czonej P a r t i i  R o b o tn ic z e j, R ady 
P aństw a i  R ady  M in is tró w  P o l
s k ie j R z e czyp o sp o lite j L u d o w e j, 
w  p ie rw szych  d n ia c h  k w ie tn ia  
b r . p rzybędz ie  do P o ls k i z o f i 
c ja ln ą  w iz y tą  p rz y ja ź n i de lega
c ja  p a rty jn o -p a ń § tw o w a  L u d o 
w e j R e p u b lik i B u łg a r ii pod 
p rz e w o d n ic tw e m  sek re ta rza  ge 
nera lnego  K o m ite tu  C e n tra ln e 
go B u łg a rs k ie j P a r t i i  K o m u n i
s tyczne j, p rzew odn iczącego  Ra
d y  P aństw a L u d o w e j R e p u b li
k i  B u łg a r ii.  T o d o ra  Ż iw k o w a .

Przygotowania do agresji

na Libię

Samoloty USA 
w Egipcie

L O N D Y N  P A P . Z  A f r y k i-  P ó łn o c 
no -W sch o d n ie j donoszą o  u t rz y m u 
ją c y m  s ię  n a p ię c iu  w  ty m  re g io 
n ie  w  zw ią zku  z w ys ła n ie m  przez 
S ta n y  Z jednoczone  do E g ip tu  sa
m o lo tów  z w ia d u  e le k tro n iczn e g o  
A W A C S . Podczas g d y  w ładze  L ib i i  
o d rz u c iły  oska rżen ia  C h a rtu m u , 
rząd sudańsk i w y s tą p ił o z w o ła 
n ie  posiedzenia R ady  Bezp ieczeń
stw a.

L ib i js k a  agencja  In fo rm a c y jn a  
J A N A  donosi, że obecność a m e ry 
k a ń s k ic h  sa m o lo tó w  system u 
A W A C S  w  E g ip c ie  św iadczy  o 
..p rz y g o to w y w a n iu  a g re s ji na L i 
bię” .

Polski projekt ratowania 
posągów i  Wyspy Wielkanocnej

W A R S Z A W A  P A P . Pod p a tro n a - n iszczeniu. A n a liz a  zd jęć  w y k o n y - 
te rn  UN ESC O  rozp o czyn a ją  się w a n ych  w  X IX  w ie k u  o raz  w  po- 
p rz y g o to w a n ia  do m ię d z y n a ro d o w e j czą tkaeh i  w  p o ło w ie  naszego stu . 
a k c j i  ra to w a n ia  z a b y tk ó w  W ysp y  lec ia  u ja w n iła  postępu jące  niszczę 
W ie lk a n o c n e j na P a c y f ik u .  Ja k  in  n ie  rzeźb — g łó w n ie  pod w p ły w e m  
fo rm u je  p ro f. W ie s ła w  D o m a s ło w - deszczu o raz  d z ia ła ln o ś c i różnego 
®ki z In s ty tu tu  Z a b y tk o z n a w s tw a  ro d z a ju  m ik ro o rg a n iz m ó w , 
i  K o n s e rw a to rs tw a  U n iw e rs y te tu  P rzep row adzone  w  T o ru n iu  bada- 
T o ru ń s k ie g o  — a k c ja  ra to w n icza  n ia  p róbek  s k a ln y c h  p o z w o liły  do- 
poprzedzona b y ła  b a d a n ia m i i  k ła d n ie  poznać p rzeb ieg  procesu 
e ksp e rtyza m i w y k o n y w a n y m i przez n iszczenia i  w y b ra ć  na jlepsze  n ie 
p o ls k ic h  sp e c ja lis tó w . to-dy k o n s e rw a c ji.  P o ls k i p ro je k t

P ro fe so r ja k o  e k s p e rt UNESCO , ra to w a n ia  posagów z W yspy W ie l- 
p rz e o ro w a d z ił n ie d a w n o  b a dan ia  k a n o cn e j zosta ł z uzn a n ie m  p rz y - 
na W ysp ie  W ie lk a n o c n e j, a ic h  cc - ję ty  w UNESCO , 
le m  b y ło  o k re ś le n ie  s tanu  ka m ie ń  
n y c h  k o lo s ó w  poznan ie  p rz y c z y n  W cześn ie j p ro f. D o m a s ło w sk i, 
n iszczen ia  posągów  i p rz y g o to w a - w sp ó łp ra c u ją c  z e k ip ą  P K Z . p ro - 
n ie  p ro je k tu  p rac  k o n s e rw a to r-  w a d z ił b adan ia  z a b y tk o w y c h  o b ie k  
s k ic h . P osągi z W ysp y  W ie lk a n o c - tó w  w  K a m p u czy . a m . in .  u 
n e j w y k o n a n e  z b rą zo w o -żó łte e o  s ły n n e j ś re d n io w ie czn e j ś w ią ty n i 

,+nfu aodezy tow ego  — s k a ły  po - A n g h o r W at. k tó r e j ka m ie n n e  de- 
rh o d za ce j z w ygasłego  w u lk a n u  ta le  u le g a lą  s zyb k ie m u  n iszczen iu  
R ano-R a ra k u  u le g a ją  s z y b k ie m u  w  t ro p ik a ln y m  k lim a c ie .

Londyn nie chce 
płacić

B R U K S E L A  P A P . Szefowiię p a ń s tw  
rzą d ó w  ,, d z ie s ią tk i”  k tó rz y  ze 

b ra li się w  p o n ie d z ia łe k  po  po łud 
n iu  w  B ru k s e li,  p rz e rw a li ro z m o w y  
po p ó łnocy , n ie  os iągnąw szy per-eau 
m ie n ia  w  sp ra w ie  ro zw ią za n ia  k w e 
s t i i  w k ła d u  W ie lk ie j B r y ta n i i  do 
b udże tu  EW G . Po pos iedzen iu  p re 
m ie r  W łoch . B e tt in o  C ra x i p o in fo r 
m o w a ł. że p rz y w ó d c y  p a ń s tw  W spół 
nego R y n k u  podejim ą te m a t w  to k u  
obrad  w to rk o w y c h .

Irak odbił część 
wysp Mandżun

B E JR U T. LO N D Y N . P A R Y Ż  P A P . 
S p e c ja ln y  w y s ła n n ik  A g e n c ji F ra n 
ce Presse pisze, iż  w o jska  ir a c k ie  
o d b iły  co  n a jm n ie j część w ysp  M an 
dżun  — o g ro m n y c h  p ó l n a fto w y c h  
na w schód od B a s ry  — ale nadal 
toczą się w a lk i.

Ja ko  d o w ód  na tw ie rd z e n ia  o od
b ic iu  w ysp  M a ndżun  w ładze  ira c k ie  
z e z w o liły  po raz p ie rw s z y  g ru p ie  
d z ie n n ik a rz y  z a g ra n iczn ych  na uda
n ie  się w  n ie d z ie lę  w  p ob liże  tego  
re jo n u . W y s ła n n ik  A F P  pisze, iż  
w o js k o w i ira c c y  n ie  c h c ie li podać 
w ie lk o ś c i obszaru w ysp  M andżun  
k o n tro lo w a n e g o  obecn ie  p rzez a rm ię  
ira c k ą .

Rozmowy przywódców

Angola -  Kuba
H A W A N A  P A P . W w y n ik u  ro z 

m ó w  p rz e p ro w a d zo n ych  w  p on ie 
d z ia łe k  w  H a w a n ie  p re m ie r  K u 
b y , F id e l C astro  1 A n g o li,  Jose 
E dua rdo  dos Santos p o d p isa li do 
k u m e n t o k re ś la ją c y  w a ru n k i w y 
co fa n ia  in te rn a c jo n a lis ty c z n y c h
w o js k  ku b a ń s k ic h  z A n g o li,  k tó re  
p rz e b y w a ły  tam  do tychczas na 
p rośbę rządu w  L u a n d z ie . I n fo r 
m u je  o ty m  o f ic ja ln y  k o m u n ik a t, 
o p u b lik o w a n y  w  s to lic y  K u b y .

Hiszpania

Nadal płoną
francuskie ciężarówki
M A D R Y T  PAP. J u t  20 c ię ża ró 

w ek. p rzede w szys tk im  fra n c u s 
k ic h , pad ło  o f ia rą  w a n d a liz m u  1 
sp łonę ło  na a u to s tra d a c h  i  szo
sach h iszp a ń sk ich  od 7 m arca  k ie 
d y  to  fre g a ta  f ra n c u s k ie j m a ry 
n a rk i w o je n n e j o tw o rz y ła  og ień  do 
h iszp a ń sk ich  t ra w le ró w  ry o a c k ic h  
n a ru sza ją cych  p raw a  p o łow ow e  k ra  
jó w  W spólnego R y n k u . Rząd h isz
p a ń sk i uzn a ł a k c ję  F ra n c j i  za n ie  
w spó łm i-e rną  w  s to su n ku  do  n a ru 
szeń, zaś ry b a c y  h iszpańscy znad 
Z a to k i B is k a js k ie j d a ją  w y ra z  w ro  
gości w obec fra n c u s k ic h  sąsiadów.

C ię ż a ró w k i z to w a ra m i fra n c u s 
k im i z n a jd u ją  się pod och roną  
bądź ża n d a rm e rii bądź p o l ic j i  a u to  
n o m iczn e j B a sko n ii. T w o rz y  się 
k o n w o je  p o jazdów . N ie  zapob ieg ło  
to  je d n a k  w  p o n ie d z ia łe k  spale
n iu  trze ch  d a lszych  c ię ża ró w e k.

Dziś o 11.24
wiosnę

D Z IŚ  o godz, 11.24 czasu ś ro d k o 
w o e u ro p e jsk ie g o  zaczęła s ię  n i 
p ó łk u li p ó łn o c n e j k a le n d a rz o w i 
w iosna. S łońce w  sw e j pozorne j 
w ęd rów ce  przeszło  nad  ró w n ik ie m , 
a noc i dz ie ń  s ta ły  się te j same! 
d łu g o śc i. Już  od ju t r a  dz ień  sta, 
n ie  się d łuższy od n o cy . D z iś  ra 
no n ic  n ie  w ska zyw a ło , że za w? 
ta ła  w iosna. B y ło  m ro źn o , ale 
neczn i«.
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nami wytężona
(Dokończenie ze str, 1)

iueiaria iu uwaźomy w możliwie 
kfótkim czasie ogromny materiał 
konferencji bcenić i przetworzyć 
w  realizacyjne wnioski. Tak by 
niczego nie uronić z kolektywnej, 
zbiorowej mądrości. W pełni wy« 
korzystać konferencyjny dorobek 
jako oręż partii na obecnym eta
pie wałki i pracy o umocnienie 
socjalizmu w Polsce. Trzeba go 
przenieść do wszystkich instancji, 
a zwłaszcza do podstawowych 
organizacji portyjnych.

Konferencja była udana. Ale co 
realnie ona przyniesie zadecydu
je  dzień jutrzejszy. Przed nami 
wytężono praca, z najgłębszym 
przekonaniem, że nasza droga 
jest słuszna.

K O N F E R E N C JA  b y U  k o n ty n u a 
c ją  id e i IX  Z ja zd u , a zarazem  
m o cn ym , Jednoznacznym  p o tw ie r 
dzen iem  ic h  s łuszności i  ce low ośc i.

W z ię liś m y  odp o w ie d z ia ln o ść  za 
♦o. a b y  Już n ig d y  n ie  m o g ło  b y ć  
p o w ro tu  a n i do p rze d s ie rp n io w ych  
d e fo rm a c ji,  a n i d o  p rz e d g ru d n io - 
w e j a n a rc h ii,  do zagrożen ia  soc ja 
l iz m u . Za g łó w n y  tego w a ru n e k  
u z n a liś m y  s o c ja lis tyczn ą  odnow ę, 
l in ię  p o ro zu m ie n ia , w a lk i i  soc ja 
lis ty c z n y c h  re fo rm . G w a ra n te m  u - 
rz e c z y w is tn ie n ia  t e j  l i n i i  może 
b y ć  ty tk o  p a rt ia  — ta sama. ale 
n ie  taka  sama. T a ką  się s ta je m y . 
Z  te j d ro g i zejść nam  n ie  w o ln o .

O bradom  naszym  to w a rzyszy ło  
poczuc ie  w y k o n a n ia  o g ro m n e j p ra 
c y , Jakże w ie lu  p o z y ty w n y c h  
z m ia n . A le  to w a rzyszy ła  też św ia 
dom ość n e g a ty w n y c h  s tro n  w ys tę 
p u ją c y c h  w  ż y c iu  i  p a r t i i,  i  k r a ju .  
G łosów  k r y t y k i  n ie  b ra k o w a ło . To 
szczególn ie  cenne. T o  d o w ód  w zro  
s tu  id e o w e j i  m o ra ln e j s i ły  p a r t i i .  
M ożem y pow iedz ieć : p a rt ia  le p ie j 
pozna ła  rzeczyw is tość.

K r y ty k a  je s t na jlepszą  m etodą 
o b ro n y  przed  n iebezp ieczeństw em  
n a w ro tu  schorzeń, przed  za pom nie  
n ie m  le n in o w s k ic h  n o rm .

N ik t  n ie  m oże m ie ć  w ą tp liw o ś c i. 
P a r t ia  k o n s o lid u je  się w o k ó ł p ro 
g ra m u  , IX  Z ja zu u , w o k ó ł p o l i ty k i 
s o c ja lis ty c z n e j o d n o w y . Na czym  
po lega ' je j  m a rk s is to w s k o - le n in o w 
ska is to ta . U suw ać to  co  z łe , re 
fo rm o w a ć  to  co p rzesta rza łe , c h ro 
n ić , u trw a la ć  to  co się sp raw dz iło .

Pada n ie ra z  p y ta n ie , k ie d y  
w reszc ie  proces o a n o w y  zostan ie 
zakończony? S o c ja lis tyczn a  o dno 
w a to  n ie  je d n o ra z o w y  a k t .  to  n ie  
k ry z y s o w y  p rze jść .o w y  etap . Jest 
ona i  byc  p o w in n a  d ia le k ty c z n y m , 
nse kończącym  s ię  procesem . T a k ie  
w łaśn i«  pode jśc ie  w yraża  p rz y ję 
ta  przez k o n fe re n c ję  d e k la ra c ja  „O  
co  w a lczym y , dokąd  zm ie rza m y*’ . 
B ędz ie  ona drogow skazem  w  naszej 
c o d z ie n n e j p racy.

W y p e łn ia ją c  w o ię  IX  Z ja z d u  p rzy  
ję r.sm y  m a te r ia ły  do d y s k u s ji nad 
p e rs p e k ty w ic z n y m  p ro g ra m e m  n a 
szej p a r t i i .  P oddam y go pod sze
ro k ą  d ysku s ją , m . m . ś ro d o w isk  
na  tłuc spo łecznych  na ogó ln o p o l
s k ie j k o n fe re n c ji ideo lo g iczn o -te o re  
ty c z n e j, a p rzede w szys tk im  za
s ięgn iem y o p in ii k la sy  ro b o tn ic z e j. 
Z w ró c tm y  s,ę także do m łodz ieży, 
k tó ra  ro zs trzyg a ć  będzie o p o lsk ich  
losach  wr X X I  w ie k u .

P rzew odn ia  ro ia  p a r t i i  w yrażać  
się m us i w  zdo lnośc i m yś le n ia  o 
S yta - a ch  p e rs p e k ty w ic z n y c h . M u 
s im y  w yb iegać poza h o ry z o n t do 
ra źn ych  zaaań, sk ie ro w a ć  m y ś l ku  
p rzysz łośc i.

O o ra d y  k o n fe re n c ji p rze b ie g a ły  
w  a tm osfe rze  p a r ty jn e j i  p a t r io 
ty c z n e j tro s k i. Z ro d z iła  ją  św ia d o 
mość, ż e . d z ie ło  s o c ja lis ty c z n e j od- 
n o w y  w yposażyć trzeba w  now ą 
d y n a m ik ę  w  now e im p u ls y . Z ro 
d z iło  ją  p ra g n ie n ie , a b y  is tn ie ją 
c e j rze czyw is to śc i nadaw ać coraz 
s k u te c z n ie j pożądany przez nas 
k s z ta łt .  B ędz iem y czerpać z ty c h  
zasobów, p rze tw a rza ć  je  w  p ra k 
tyczne  d z ia ła n ie .

K o n fe re n c ja  de le g a tó w  w ezw ała  
do  w zm ożenia in ic ja ty w y  p a r t i i,  
je j  in s ta n c ji,  a k ty w u , w szys tk ich  
o rg a n iz a c ji pods taw ow ych .

P rz e ja w ia ć  in ic ja ty w ę , to  także 
znaczy b ro n ić  p ry n c y p ia ln ie  na 
szych ra c ji,  uczestn iczyć  a k ty w n ie  
w  w a lce  id e i. W ym aga to  p odn ie 
s ien ia  p o z o m u  p ra c y  id e o lo g icz 
n e j. lepszego u z b ro je n ia  naszego 
a k ty w u  w  p rze boga ty  zasób w ciąż 
ż y w y c h  le n in o w s k ic h  m y ś li i  
n auk .

k ra jo w a  K o n fe re n c ja  D e lega
tó w  w skazała ró w n ie ż  na ko n ie cz 
ność p o p ra w y  w y k o n y w a n ia  d e cy 
z j i  : u ch w a ł. N ie  m ożem y i  n ie  
będziem v godzić  się z o późn ian iem  
ic h  re a liz a c ji.  M u s im y  u w o ln ić  się 
od fo rm a liz m ó w , a także  od zb y t 
d ro b ia z g o w e j re g u la c ji,  k tó ra  k r ę 
p u je  sam odzie lność i  o d p o w ie d z ia l
ność.

S łuszn ie  m ó w io n o  w  d y s k u s ji o 
w zm ożone j czu jn o śc i wobec p o ja - 
w ia n  a się n ie k tó ry c h  z ły c h  p ra k 
ty k  b iu ro k ra ty z m u , w yg o d n ic tw a , 
zad u fa n ia . T o  co  p rzeży te , skom 
p ro m ito w a n e . w  naszej p a r t i i  n ie  
m a p e rs p e k ty w y . N ie  p rz e jd z ie !

NASZE zaniedbania, potknięcia 
I braki, przejawy ideologicznego 
rozchełstania powinniśmy trakto
wać jako swego rodzaju przeciw
nika. Stajemy się nim częstokroć

sami dla siebie. Logika watki jest 
bowiem prosta: przeciwnik żywi 
się naszymi błędami, nasze sła
bości staję się jego siłą. Najsku
teczniejsza walka z wrogiem to 
zdecydowany ruch do przodu, to 
przeciwdziałania recydywie ko
menderowania i swoistego „zawro
tu głowy od rządzenia", brcku 
partyjnej skromności j kultury w 
stosankoch międzyludzkich, osła
biania moralnych wymagań wo
bec siebie { partyjnego kolekty
wu. Jednym słowem to konse
kwencja i zdecydowanie w reali
zacji linii IX Zjazdu.

Leninowski styl pracy jest od
wrotnością łatwizny. Jest w na
szej partii tyłu wspaniałych ludzi, 
ofiarnych, skromnych, ideowych.

Najcenniejsi są ci, u których 
czyny idą w parze ze słowami. 
Tacy nojpetniej przyczyniają się 
się do reolizacji najważniejszego, 
kluczowego zadania — pełnej od 
budowy wi^zi partii z masami, z 
klasą robotniczą.

Rzeczą podstawową jest u- 
względniame we wszystkich na
szych działaniach wiedzy, do
świadczenia i aspiracji klasy ro
botniczej. Stąd nakaz wnikliwego 
stosunku do robotniczych opinii i 
ocen. Zwiększania wpływu klasy 
robotniczej na kierunkowe decy
zje społeczno-gospodarcze i spo
sób ich realizacji. Przywództwo 
robotniczej partii wymaga, by wła 
śnie ona najpełniej i najbardziej 
konsekwentnie walczyła o mate- 
rioKzowanie się w codziennym 
życiu zasad socjalistycznej spra
wiedliwości społecznej. By naj
pełniej wyrażała robotnicze inte
resy, robotniczy punkt widzenia.

Partia powinna występować z 
inicjatywą wszędzie gdzie powsta 
ją konflikty,' stawać w obronie 
słusznych racji, ma obowiązek 
walczyć ze wszystkim co robotni 
ków oburza, z wszelką niespra
wiedliwością, z marnotrawstwem 
społecznego mienia, z rozrzutno
ścią, ze złą organizacją procy. 
Partia w tym nikomu nie może 
dać się wyprzedzić.

ID EO W O SC  to  postaw a o p a rta
0  rze te ln ą  w iedzę  m a rk s is to w ^k o - 
-le n in o w ską . to  p rzede w szys tk im  
zna jom ość s ta now iska  p a r t i i ,  jego  
p rzes łanek, we w s z y s tk ic h  w a l
n y c h  d la  lu d z i kw e s tia c h . W ym a 
ga to  system a tycznośc i i  ja k o ś c io 
w e j p o p ra w y  szko len ia .

R ośnie odpo w ie d z ia ln o ść  d z ie n n i
k a rs k ic h  zespo łów  pra.sy, ra d ia  l  
te le w iz ji.  N ie  ch ce m y z a s to ju , m en 
to rs tw a . c iąg łego  p o w ta rza n ia  
p ra w d  o b ja w io n y c h . D ośw iadczen ie  
uczy, że w  propagandzie  n ie  ma 
iejpszej m e to d y , n iż  d ia lo g , d y s k u 
sja . T rzeba p ry n c y p ia ln e j, p rz e k o 
n y w a ją c e j p re z e n ta c ji p a r ty jn e g o  
s tanow iska , p o le m iczn e j go to w o śc i
1 bo jo w o śc i w  s to su n ku  do tego, 
co  b a ła m u tn e , czasem w ręcz szkod 
liw e .

D ążąc do bezw zg lędnego posza
n o w a n ia  naszego s ta tu tu  m u s im y  
w  szczególności przestrzegać n o rm  
s k ła d a ją c y c h  się na zasadę cen
tra liz m u  de m o kra tyczn e g o . K o le 
g ia ln o śc i i  k o le k ty w n o ś c i, sw obody 
d y s k u s ji i  k r y t y k i .  A le  rów nocześ 
n ie  je d n a k o w o  o b o w ią z u ją c e j d ys 
c y p l in y  id e o w e j, p o lity c z n e j i  orga 
n iz a c y jn e j jednośc i. M a m y dziś 
w spó lną  płaszczyznę, d rogow skaz 
— s tra te g ię  IX  Z ja zd u . Je ś li na 
w e t są z ro zu m ia łe  różn ice , o d rę b 
ności w  p a trz e n iu  na ta k i czy in 
n y  k o n k re tn y  p ro b le m  w szys tko  
to  co m ie śc i się w  je j  ra m a ch , w  
Je j nad rzę d n ych  ce lach  m a w a lo r 
sca la jący . Jedność w  różn o ro d n o ś 
c i p ro w a d zą cych  do te g o  samego 
ce lu  in ic ja ty w  i  p ro p o z y c ji, je d 
ność w  poczuc iu  o d p o w ie d z ia ln o ś 
c i, to  is to ta  d e m o kra tyczn e g o  cen
tra liz m u .

P a rt ia  n ie  Jest sama d la  s ieb ie . 
N ie  m a s p ra w y  w a żn ie jsze j n.iż 
sku p ia ć  w o k ó ł nas lu d z i do  p a r t i i  
n ie  na leżących . N a jw a żn ie jsze  je s t 
to  a b y  sz li o n i x n am i, uzna jąc  
za słuszne — in te n c je  i  l in ie  n a 
szego d z ia ła n ia .

T o czy  się os tra  w a lka  p o lityczn a , 
p a r t ia  m a w ro g ó w  n ie m a ło , a le  
znaczn ie  w ię c e j je s t lu d z i po p ro 
s tu  n ie  p rze ko n a n ych . L e p ie j po
s łu g iw a ć  się a rg u m e n ta m i — to  
w ie lk ie  zadan ie  f r o n tu  id e o lo g icz 
nego.

Jego p o ję c ie  zawęża się często do 
ś ro d k ó w  m asowego p rzekazu , do 
n a u k  p o lityczn o -sp o łe czn ych . A  prze 
cięż f r o n t  id e o lo g iczn y  to  także  nasz 
a k ty w , to  m y. w szyscy c z ło n k o w ie  
p a r t i i .  Je ś li f r o n t  to  1 w a lk a : ze 
z łem . ze w s z y s tk im  co  s ta n o w i za
przeczen ie  so c ja liz m u . D ob rze  w ięc . 
że d e legac i z taiką os trośc ią  w y p o 
w ia d a li  s ię  na te m a t tego. co szko
d z i s p ra w ie  s o c ja liz m u . T o  dow ód , 
te  p a r t ia  m a  poczuc ie  o d p o w ie 
d z ia ln o śc i za to . a b y  życ ie  w  na
szym  k r a ju ,  b y ło  co raz  b a rd z ie j 
s p ra w ie d liw e .

Jesteśm y w  ro k u  szczegó lnym . 
P rze d  n a m i p ię trz ą  się lic zn e  zada

n ia  l  p ro b le m y  zwłaszcza w  gospo
d a rcze j s ferze. D obrze , że to w a rz y 
sze ty le  u w a g i p o ś w ię c ili tem a tem  
gospodarczym , w  ty m  re fo rm ie  go
spoda rcze j. Na p o d k re ś le n ie  zasługu 
Je to  że p rz y  k r y ty c z n y m  s to su n ku  
d o  n ie k tó ry c h  je j  e le m e n tó w , do 
s łabośc i w  je j  r e a liz a c ji - -  zdecydo
w a n ie  s ię  za n ią  o p o w ia d a li,  uzna
w a li za własną,, naszą p a r ty jn ą  
sp raw ę . M u s im y  u c z y n ić  w szystko , 
a b y  postęp w  gospodarce b y ł  w  
m o ż liw ie  n a jw ię k s z y m  s to p n iu  o d 
czu w a n y  przez spo łeczeństw o. S tąd 
waga ja k ą  p rz y w ią z u je m y  do z wnęk 
sran ia  p ro d u k c j i  ry n k o w e j.  U w a 
żam y. ze ro k  b ie żą cy  p o w in ie n  
p rzyn ie ść  og ra n icze n ie  tem pa in 
f la c j i .  da lszy  gospodarczy postęn.

W ie rny  doskona le  — p rz y  w szy
s tk ic h  is tn ie ją c y c h  tru d n o ś c ia c h  i 
b ra k a c h , is tn ie ją  też znaczne re 
ze rw y . Nasza słabość w  ró żnych  
dz ie d z in a ch  gospodarow an ia  je s t 
naszą reze rw ą . W iększa oszczęd
ność su ro w có w  i  m a te r ia łó w , le p 
sza o rg a n iza c ja , d y s c y p lin a  i  ja 
kość p ra cy , szersze w yk o rz y s ta n ie  
postępu techn icznego, a w ięc no- 
tę żn e j a rm ii uczonych , in żyn -e ró w . 
techników ^ — to  nasza w ie lk a  re 
ze rw a , P a rt ia  o  Jej u ru c h o m ie n ie  
ape lu je .

PRZEDSIĘBIORSTWA muszą się 
gać nie tylko po bodźce ekono
miczne, ale również marałne. 
Przez długie lata niesłusznie nie 
doceniano znaczenia tych dru
gich. A przecież prawidłowe sto
sunki międzyludzkie, praca zgod
na z kwalifikacjami i zaintereso
waniami, możliwość dokształcania 
się, uznanie przełożonych i ko
legów, dobra atmosfera pracy, to 
jedne z najwyższych wartości so
cjalizmu.

Od łudzi też zależą efekty po
lityki rolnej, którą realizujemy 
wspólnie z sojuszniczym ludo
wym stronnictwem. Doceniamy 
wielką rolę rolniczej pracy, jej 
decydujące dla zapewnienia żyw
nościowego bezpieczeństwa Pol
ski znaczenie.

Za kilka dni zbierze się kon
gres ZSL. Wspólnie przeszliśmy 
najtrudniejszy okres, w którym 
sprawdziły się i zahortawały jak 
w ogniu zasady naszej sojuszni
czej współpracy, treści sojuszu ro 
botniczo-chłopskiego.

Kierownictwo partii, rząd dzia
łają dziś na widoku publicznym, 
udzielają o swej pracy szerokiej 
informacji. Kontaktują się z zało
gami zeridodów pracy. Charakte
rystyczną cechą tego styki jest 
korzystanie z doradztwa i eksper 
tyz. Opinie tokie są w pełni do
ceniane, traktujemy je jako jeden 
z najważniejszych warunków prze 
ciwdziałających nawrotowi subiek 
tywizmu i woluntaryzmu.

Wsłuchujemy się w głosy opi
nii społecznej. Dialog ze społe
czeństwem jest jedną z podsta
wowych form funkcjonowania so
cjalistycznego państwa. W sytu
acji zróżnicowania poglądów oby 
wateli jest to jeden z zasadni
czych warunków należytego spra 
wowania władzy. Decyzje prze
stają być orbitralne jeżeli poorze- 
dzone są konsultacjami, których 
wynik waży na sposobie rozwią
zania. Tę metodę będziemy kon
sekwentnie stosować nodal. W 
br. zamierzamy przeprowadzić 
konsultacje dotyczące m. in.:

— perspektywicznych plonów i 
programów gospodarczych;

— kryteriów przyjęć na wyższe 
uczelnie;

— ostatecznej wersji projektu 
ustawy o młodzieży;

— powoływania inspekcji ro
botniczo-chłopskiej;

—  zwiększenia skuteczności 
walki o przestrzeganie pra
wa i dyscypliny społecznej, 
o ład i porządek publicz
ny.

Liczymy, że dalszy zasadniczy 
postęp przynieść powinno wdro
żenie „Założeń polityki kadrowej 
PZPR" przyjętych na XIII Plenum 
KC. Wkrótce zostanie również 
rozpatrzony system pracy z ka
drami w urzędach, łącznie z wpro 
wadzeniem zasady rocznych prak
tyk — uzależniających od tego 
pracę i awons na określonych 
funkcjach w administracji.

P A M IĘ T A M Y , te  je d n y m  z ro 
dzących  k ry z y s y  c z y n n ik ó w  b y ły  
p rz e ro s ty  c e n tra liz m u . P a rt ia  z a in i 
c jo w a łą  ko m p le ks  re fo rm  o tw ie ra 
ją c y c h  szeroko po le  d o  sam odz ie l
ności i  in ic ja ty w y .  P ra w o  życ ia  po
lity c z n e g o  i  społecznego g ło s i: w ię  
c e j p ra w  — w ię c e j ob o w ią zkó w , 
w ię c e j m o ż liw o ś c i — w ię c e j od 
p o w ie d z ia ln o śc i. Is to tą  d e m o k ra c ji

s o c ja lis ty c z n e j Jest u czes tn ic tw o , 
a k ty w n o ś ć , d z ia ła n ie . P a rt ia  in s p i
ru je ,  tw o rz y  w a ru n k i, zachęca. A le  
lu d o w ła d z tw o  m u s i b yć  dz ie łem  
s ze ro k ich  mas, o b y w a te li,  n a rodu . 
T en  p u n k t a ta k u je  p rz e c iw n ik , na 
w o łu je  do  o d m o w y , b o jk o tu , a b y  
p o w iedz ieć  pa trzc ie , im  re fo rm y  
n ie  w y s z ły . W y jd ą . m uszą się 
udać.

P rzed n a m i w y b o ry  d o  rad  na 
ro d o w y c h , a w  p rzysz łośc i d o  S e j
m u  P R L  W ie lk i sp raw dz ian  o b y 
w a te ls k ie j d o jrz a ło ś c i. Is to tn y  k ro k  
na d rodze  ro z w o ju  i  do& konalen ia 
lu d o w ła d z tw a . Ma te m u  s łu żyć  no
wa o rd y n a c ja  w ybo rcza . N ie  ma 
rozw ią za ń  d o sko n a łych  raz na za w  
sze. Is to tn a  Jest te n d e n c ja . Z n a j
d u je  ona w y ra z  w  p rz y ję ty c h  ro z 
w iązaniach.. oznacza jących  rozw o
jo w y  c h a ra k te r  s o c ja lis ty c z n e j de 
m o k ra c ji.  To Jeden z k lu c z o w y c h  
e le m e n tó w  c a łe j k o n s tru k c ji p ro 
g ra m u  IX  Z ja z d u

D e m o k ra ty c z n y  t r y b  w y su w a n ia  
k a n d y d a tó w  na ra d n y c h  pozw ala 
b y  z n a le ź li się w śród  n ic h  rze czy
w iśc ie  n a jle p s i, g o spoda rn i. Tę 
szansę trzeba w  p e łn i w y k o rz y 
stać. U staw a w yposaża now a ra d y  
w  now e p raw a , w  znaczn ie  szer
sze m o ż liw o śc i d z ia ła n ia . P o w in n o  
to  zna leźć o d b ic ie  za ró w n o  w  treś 
c i p rz e d w yb o rczych  sp o tka ń . w 
re a lis ty c z n ie  o p ra co w a n ych  p ro g ra 
m ach  ja k  i  w  doborze i w y ła n ia 
n iu  o d p o w ie d n ic h  k a n d y d a tó w .

W y b o ry  będą sp ra w d z ia n e m  d z ia 
ła n ia  l ic z n y c h  g re m ió w  o d o o w ie - 
d z ia ln y c h  za sw obodę rzeczow ych 
gosp o d a rsk ich  d y s k u s ji.  L ic z y m y  tu  
na szczególny w k ła d  p ra c y  w szyst
k ic h  o g n iw  PR O N  K a m p a n ia  w y 
borcza będzie p ie rw szym  o w ie l
k ie j  randze  p a ń s tw o w e j w e ry f ik a 
to re m  ic h  ro l i  i w ia ryg o d n o śc i. 
K a m p a n ia  ta n a k ła d a  na w szys t
k ie  o g n iw a  p a r t i i ,  na każdego  z 
je j  c z ło n kó w , obow iązek  na jszerze j 
ro z u m ia n e j a k ty w n o ś c i spo łeczno- 
-p o li ty c z n e j.

CZTERDZIESTOLECIE Polski Lu
dowej to wielka księga ludzkich 
czynów, jakże często zapomnia
nych. Otworzyć tę księgę, udo
stępnić ją społeczeństwu, szcze
gólnie młodym pokoleniom, to 
wielkie czekające nas ideowo-wy 
chow owcze zadanie.

Będzie to kolejna bitwa z kla
sowym przeciwnikiem. Musi to 
być jubileusz walki o prawdę hi
storyczną, o lepsze uświadomie
nie całej złożoności, ale jednocze
śnie cofaj wielkości tego okresu.

Przypomnienie, zwłaszcza mło
dym, wielkiego dorobku, w wyni
ku którego Polska znalazła się w 
nowych, sprawiedliwych grani
cach. Granicach, w których dzięki 
sojuszowi i przyjaźni z ZSRR, dzię 
ki interaacjanalistycznej jedności 
państw wspólnoty socjalistycznej 
stata się bezpieczna.

Kryzys społeczno-ekonomiczny 
ulega stopniowemu przesileniu. 
Mimo to przed nami wiele trud
ności. Niemniej po raz pierwszy 
od kilku la ł partia może wraz z 
całym narodem pozwolić sobie 
na umiorkowony, ale jednozna
czny optymizm. Polska znów sta
je się krajem, w którym można 
żyć w poczuciu pewności jutra, 
o którym można myśleć z dobrą 
nadzieją.

Procesy zachodzące obecnie w 
Polsce dają się porównać jedy
nie z powojennymi, kiedy wkra
czaliśmy na rewolucyjną drogę 
budowy nowego ustroju. Wyma
gają napięcia wszystkich sił, u- 
macnionia całej społecznej, pa
triotycznej energii. Ale zwycię
stwo będzie nasze. Wywalczmy 
je idąc niezłomnie drogą wyty
czoną na tej sali w historycz
nych dniach IX Zjazdu.

Przekonania, wiary we własne 
siły dodaje nam przede wszy
stkim świadomość, że członko
wie partii mają prawo iść z pod 
niesionym czołem do klasy ro
botniczej, do chłopów, inteligen
cji, do wszystkich ludzi pracy, a! 
bowiem z każdym dniem ciężkie
go trudu dowodzimy, iż naszym 
jedynym celem i najwyższym pra 
wem jest dobro narodu. Jest do
bro Ojczyzny. Czas pracuje na 
naszą korzyść. Historia wydała 
wyrok, jesteśmy jego egzekutora
mi. Przyznaje on socjalizmowi hi
storyczne zwycięstwo. Trudności 
zdołamy przełamać, jeśli każdy 
z nas uczyni wszystko, Co w je
go mocy, by z poczuciem rzetel
nie spełnionego obowiązku 
przyjść na X Zjazd.

Prowadzi nas po tej drodze Ko 
mitet Centralny, który czynami za 
świodczył, że sprawie partii i so* 
cjolistycznej odnowy iest niezło
mnie wierny. Przebieg konferen
cji utwierdza to przekonanie.

Z myślą o uniwersytecie

Nowy kierunek
studiów na WSP
W  RO KU  akadem ickim  1984/85 

Wyższa Szkoła Pedagogiczna 
o tw ie ra  now y k ie run ek stud iów  
— n a u k i społeczne. Jest to ko
le jn y  k ro k  na drodze przysto
sow ywania s t ru k tu r  uczeln i do 
potrzeb przyszłego un iw ersy te 
tu . In fo rm a c ji na ten temat 
u d z ie lił nam z-ca dy rek to ra  In 
s ty tu tu  Nauk Filozoficzno-Spo- 
łecznych doc. d r hab. Jerzy 
Waserman:

— Z G O D N IE  z fc iaw epcją  ro z w o ju  
przysz łego  U n iw e rs y te tu  Szczeciń
sk iego , w  sk ład  k tó re g o  w e jd ą  w y 
d z ia ły  i  In s ty tu ty  naszej u cze ln i, w  
la ta ch  da iew ięćdz iies ia tych  p ro je k 
tu je  się po w o ła n ie  całeeo W ydzua- 
łu  N a u k  S po łecznych . O becnie u ru 
c h a m ia m y  k ie ru n e k  s tu d ió w  s tano 
w ią c y  tego w y d z ia łu  za lążek. Na 
ra z ie  Będzie to  k ie ru n e k  zaoczny, 
p ó źn ie j n o rm a ln e  s tu d ia  dzienne.

— Do te j p o ry  k ie r u n k i s tu d ió w  o 
te j sam ej n a zw ie  p o s iada ją  d w i«  
wyższe s zko ły  pedagogiczne — w  
K ra k o w ie  i Rzeszowie, na o b y d w u  
z n ic h  je d n a k  s tu d ia  te  m a ja  cha
ra k te r  f i lo z o f ic z n y , a w ię c  te o re 
ty c z n y . W  Szczecin ie  p ra g n ie m y  po
ło ż y ć  nac isk  na so c jo log ię  i  n a u k i
0 p o lity c e . P rz e w id u je m y  tu  ponad
to  ta k ie  p rz e d m io ty , ja k  na jnow sza  
h is to r ia  p o lity c z n a  P o lsk i, p sycho lo 
g ia  społeczna era® 2 ję z y k i zacho
d n io e u ro p e js k ie  (Jednym  z n ic h  m o
że b yć  ła c in a ). S tu d ia  t rw a ć  będą 
p ięć la t .  E gzam in  w s tę p n y  na ten  
k ie ru n e k  o b e jm u je : l i te ra tu rę  i  ję 
z yk  p o ls k i, h is to r ię  o ra z  d o w o ln y  
ję z y k  o b cy . Z g łoszen ia  p rz y jm u je 
m y  do 31 m a ja  b r.

P rz e w id u je m y , że obecn ie , w  t r y 
b ie  zaocznym  na k ie ru n e k  ten 
p rz y jm ie m y  d w ie  trzec ie  nauczyc ie  
l i .  Z a k ła d a m y  m o ż liw o ść  p rz y ję c ia  
na m ie jsca  pozosta łe  p ra c o w n ik ó w  
a d m in is tra c ji p a ń s tw o w e j i  p a r ty j 
n e j.

W  PR O G R A M IE  tego k ie ru n 
ku stud iów  uniw ersyteck ich  (od 
roku akademickiego 1985/86) 
uwzględniono specjalizację w 
zakresie propedeutyk i nau k i o 
społeczeństwie, najnowszych 
dzie jów  po litycznych Niemiec 
oraz systemów politycznych roz
w ija ją cych  się k ra jó w  A f r y k i
1 A m e ry k i Łac ińsk ie j.

(ław )

Nowy numsr „M orza I Ziemi"

Sąd nad Mirellą
S P R A W A  d y s k w a li f ik a c j i  p iłk a  r -  

k i  rę czn e j „P o g o n i”  M ire m  M ie 
rz e je w s k ie j w zo u d z iła  w  Szczeci
n ie  spore re p e rk u s je . S ta ło  się to  
m ię d zy  in n y m i zą sp raw ą  sam ej 
za w o d n iczk i, k tó ra  w  s w ych  l is 
tach  do  ś io d k ó w  m asow ego p rze 
kazu  w y ja ś n ia , tż n ie  poczuw a się 
do ża dne j w in y . W ię ce j: p rzy ta cza  
szereg dow o d ó w  na to , że sam 
proces p row a d ze n ia  badań a n ty d o 
p in g o w y c h  z a w ie ra ł szereg pow aż- 
n y c i i  u s te re k . W ty c h  w a ru n k a c h  
— ic h  w y n ik  m oże b u d z ić  w ą tp l i
w ośc i. M ire łia  — p rzekonana  o 
sw e j s łusznośc i — zapow iada, iż  do 
chodz ić  będzie s w ych  p ra w  na 
d rodze  sąaow e j. Ten te m a t o tw ie 
ra  n a jn o w szy  n u m e r ty g o d n ik a  
..M orze  i  Z ie m ia ” .

C hoć d z is ia j n ie  m a Już k r y  
b lo k u ją c e j u jśc ie  O d ry  w a rto  p rze 
czy ta ć  re p o rta ż  p t. „ L is  na lo 
d z ie ”  z a w ie ra ją c y  in te re s u ją c y  o - 
p is p ra c y  m a ry n a rz y  żeg lug i ś ró d 
lą d o w e j

K o le jn y  re p o rta ż  p t. .S te w a rd ”  
opow iada o n ie ty p o w e j d rodze na 
m orze  m łodego  c z ło w ie k a , k tó r y  
na p o k ład  t r a f i ł  p rzyp a d ko w o , 
lecz ju ż  czu je  że chyba  n ie  bę 
dz ie  m óg ł z m ie n ić  p ra cy . Jest to  
zresztą opow ieść ro z b ija ją c ą  n ieco  
m ity  o  w y ją tk o w o  u p rz y w ile jo w a 
n e j p o z y c ji spo łecznej i  zaw odo
w e j m a ryn a rza

T y g o d n ik  z a ją ł się sp raw ą  z io 
ło le c z n ic tw a . k tó re  ro b i ta k  szyb
ką  i  b ły s k a w ic z n ą  ka r ie rę . W  re 
p o rta żu  p t. ..G o rzk ie  z ió łk a ”  m n ie j 
je s t je d n a k  u w a g  o  sku tecznośc i 
te j fo rm y  te ra p ii,  w ię c e j zaś re 
f le k s j i  nad tru d n o ś c ia m i ja k ie  
przeżyw a ..Herbapo-l”  chcąc zaspo
k o ić  rosnące za p o trzebow an ie .

BOCIANIE
GNIAZDO

S T A T K I N A  W E JŚC IU

M is  „G ó rn y  Ś lą s k ”  ze Ś w i
n o u jśc ia

S T A T K I N A  W Y JŚ C IU

M ts  „W ró ż k a ”  do N o rw e g ii. 
m is  ..G ó rn y  Ś ląsk”  do H am 

b u rga .
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Zmiana czasu -  zmiany w kursowaniu pociągów

DOKP informuje
P O M O R S K A  D O K P  in fo rm u je  o 

zm ia n a ch  w  ro z k ła d z ie  ja z d y  po
c ią g ó w  na noc p rze jśc io w ą  z 24 na 
25 m arca  ( t j .  podczas z m ia n y  czasu 
na  w sch o d n io e u ro p e jsk i).

P oc iąg  w  re la c j i  B e r lin —G d yn ia  
do  K o sza lin a  p rz y je d z ie  bess zm ian , 
© d jedz ie  zaś o godz. 2.18 czasu 
w sc hodn io  e u ro p e js k ie g o  (60 m in . 
p ó ź n ie j)  i  d a le j k u rs u je  w g  zm ie
n io n e g o  ro z k ła d u  ja z d y . P oc iąg  z 
G d y n i do B e r lin a  o d je d z ie  z G d y n i 
w c ze śp le j — o  godz. 21.35 i  do  K o 
sza lina  je d z ie  w g  zm ie n io n e g o  ro z 
k ła d u  ja z d y  d a le j bez z m ia n . Po
c ią g  ze Szczecina do W arszaw y 
W sch o d n ie j o d je d z ie  ze Szczecina 
■wcześniej — o  godz. 22.26 i  do  sta
c j i  W ro n k i k u rs u je  w g  zm ien ionego  
ro z k ła d u  ja z d y . S k ła d  z K o ło b rze g u  
d o  W arszaw y Z a ch o d n ie j o d jedz ie  
z K o ło b rze g u  w cześn ie j — o  godz. 
19.38 i  do s ta c ji S opot k u rs u je  w g. 
zm ien ionego  ro z k ła d u  ja z d y . Po
c ią g  n r  8112 ze Szczecina G ł. do 
W arszaw y Wsch. od s ta c ji Poznań 
k u rs u je  p ó źn ie j w g  zm ien ionego  
ro z k ła d u , p rzy ja zd  do W arszaw y 
godz. 6.29. P oc iąg  z K o ło b rze g u  do 
W arszaw y Zach. o d je d z ie  z K o ło 
b rzegu  w cześn ie j — o godz. 19.40 i 
do  s ta c ji N a k ło  n . N o tec ią  k u rs u je  
w g  zm ie n io n e g o  ro z k ła d u  jazdy . 
P oc iąg  ze Szczecina do B ia łegos to 
k u  od s ta c ji Pas łęk k u rs u je  p ó źn ie j 
w g  zm ie n io n e g o  ro z k ła d u , p rzy ja zd  ■ 
do B ia łe g o s to ku  o godz. 9.20. S k ład  
ze Szczecina do  D u b lin a  odjeżd/.'- 
ze Szczecina w cze śn ie j — o godz. 
20.48 i  do s ta c ji Ś roda WMtp. k u r 
su je  w g  zm ien ionego  ro z k ła d u  ja 
zd y . P oc iąg  ze Szczecina Ń iebusze - 
Wa do K ie lc  o d je d z ie  ze Szczecina 
w c ze śn ie j * — o  godz. 19 (Szczecin 
G ł. o  godz. 19.36) I  d o  s ta c ji Pła_ 
szów k u rs u je  w g  zm ien ionego  ro z 
k ła d u  ja z d y . P oc iąg  ze Szczecina 
do  P rzem yś la  o d je d z ie  ze Szczeci
na w cześn ie j — o godz. 17.28 i  do 
s ta c ji C zęstochow a S tra d o m . k u r 
su je  w g  zm ien ionego  ro z k ła d u  ja 
zd y . P oc iąg  ze Szczecina do  Prze
m yś la  o d je d z ie  w cze śn ie j — o 
godz. 21.04 i  do  Poznan ia  k u rs u je  
w g  zm ie n io n e g o  ro z k ła d u  ja z d y . 
P oc iąg  z K o ło b rze g u  d o  K ra k o w a  
o d je d z ie  z K o ło b rze g u  w cześn ie j — 
o godz. 20.25 i do Rogoźna W likp. 
k u rs u je  w g  zm ie n io n e g o  ro z k ła d u  
ja z d y . S k ład  ze Szczecina do K ra 
k o w a  o d je d z ie  ze Szczecina wcze
ś n ie j — o  godz. 22.20 i  d o  Rzepina 
k u rs u je  w g  zm ie n io n e g o  ro z k ła d u  
ja z d y . P oc iąg  ze Szczecina do K a 
to w ic  od s ta c ji W ro c ła w  G ł. k u r 
su je  p ó ź n ie j w g  zim ien ionego ro z 
k ła d u  ja zd y , p rz y ja z d  do K a to w ic  
o  godz. 5.10. P oc iąg  ze Szczecina

do  O lsz tyna  o d je d z ie  ze Szczecina 
w cze śn ie j — o  godz. 22.38 i  do 
K rz y ż a  k u rs u je  w g  zm ien ionego  
ro z k ła d u  Jazdy. P oc iąg  ze S łupska 
d o  W ro c ła w ia  o d je d z ie  ze S łupska  
w cze śn ie j — o godz. 20.56 i  do  P iły  
k u rs u je  w g  zm ie n io n e g o  ro zk ła d u  
Jazdy. P oc iąg  ze Szczecina N ie b u - 
szewa do  J e le n ie j G ó ry  o d je d z ie  
w cześn ie j — o godz. 20 (Szczecin G ł. 
o d jazd  godz. 20.26) i  d o  Z ie lo n e l Gó 
r y  k u rs u je  w g  zm ie n io n e g o  ro z k ła 
du  Jazdy. P ociąg z G orzow a W llkp. 
d o  Tczewa od s ta c ji K ra je n k a  k u r 
su je  p ó źn ie j, w g  zm ie n io n e g o  ro z 
k ła d u  ja z d y .

Poza ty m  po c ią g i: n r  1303 z W ar
szaw y W sch. do Szczecina G ł.. n r 
1841 z W a rszaw y Zach . do K o ło 
brzegu, n r  18501 z B ia łe g o s to ku  do 
Szczecina G ł.. a r  6801 z W ro c ła w ia  
flo  S łupska , n r  6815 z Je le n ie j G ó ry  
do  Szczecina G ł. o d jeżdżać  bed 
w cześn ie j ze s ta c ji p o czą tko w ych  i 
k u rso w a ć  w g  zm ie n io n e g o  ro z k ła d u  
ja z d y  do o k re ś lo n y c h  p rz y s ta n k ó w  
N a to m ia s t n ie k tó re  z poc ią g ó w  od
jeżdżać będą" ze s ta c ji począ tko w ych  
bez zm ian  i  ku rso w a ć  w g  z m ie n io 
nego ro z k ła d u  od o k re ś lo n y c h  s ta 
c ji.-  Szczegó łow ych in fo rm a c ji  o 
zm ianach  ud z ie la ć  będą z 24 na 23 
m arca  d y ż u rn i ru c h u  i  p u n k ty  in 
fo rm a c y jn e .

Z udziałem prof. W . Degi

Obchody Światowego 
Dnia inwalidy

C O R O C ZN IE  trze c ia  sobota m a r 
ca obchodzona je s t ja k o  Ś w ia to 
w y  D zień  In w a lid y .  Z  te j o k a z ji 
17 bm . w  T eatrze  P o ls k im  — je 
d y n e j p laców ce k u ltu ra ln e j w  n a 
szym  m ieśc ie  d os tępne j d la  lu d z i 
po ru sza ją cych  się ty lk o  za p o m o 
cą w ó zkó w  — o d b y ła  się s k ro m 
na uroczystość z ud z ia łe m  p rzed 
s ta w ic ie li szczec ińsk ich  ś ro d o w isk  
in w a lid z k ic h .  Im p re zę  tę  z o rg a n i
z o w a ły : O ddz ia ł W o je w ó d z k i P o l
sk iego  T o w a rz y s tw a  W a lk i z K a 
le c tw e m  oraz Rada ds. Osób N ie 
p e łn o sp ra w n ych  p rz y  W ydz ia le  
Z d ro w ia  i  O p ie k i S po łeczne j U W .

N a u ro czys to śc i obecny b y ł h o 
n o ro w y  gość, św ia to w e j s ła w y  o r 
topeda r  Poznan ia  p ro f. d r  W ik to r  
Dega.

P oproszony o k ró tk ą  w yp ow iedź , 
w ie lk i u czony  i  le k a rz  p o w ie 
d z ia ł, ie  bó l i  re h a b ilita c ja  są 
je d y n y m i z n ie w ie lu  rzeczy  łączą 
cych  lu d z i na ca łym  św iec ie .. On 
sam z zadow o len iem  o b se rw u je  w 
naszym  k ra ju  w zm ożoną i  w id o 
czną a k tyw n o ść  in w a lid ó w  d z ia ła 
ją c y c h  we w ła sn ym  In te re s ie . P ro 
fe so r z uznan iem  w y p o w ie d z ia ł się 
też o p o w o ła n iu  w S zczecin ie  p rzy  
U rzędz ie  W o je w ó d z k im  R ady  ds. 
Osób N ie p e łn o sp ra w n ych  d z ia ła ją 
ce j na rzecz ty c h , k tó r y m  n ie 
zbędna je s t pom oc in n y c h .

Liban

Wciąż wymiana ognia
B E JR U T  P A P . W p o n ie d z ia łe k  w ie  

czorem  w  śró d m ie śc iu  sta rego B e j
r u tu  t rw a ła  g w a łto w n a  w ym ia n a  
o gn ia  m ię d z y  lib a ń s k ą  a rm ia  rzą 
dow ą a z b ro jn y m  u g ru p o w a n ie m  
s z y itó w  — A m a l. Tego d n ia  n ie  do
sz ło  do zapow iedz ianego  sp o tka n ia  
k o m is ji ro z je m cze j, sk ła d a ją c e j sie 
z p rz e d s ta w ic ie li z w a lcza ją cych  się 
u g ru p o w a ń  1 a rm ii.

•  Ubezpieczenia 
społeczne

•  Więcej masła
•  Nowa elektrownia

(Dokończenie ze str. 1)

spo łecznych , na k tó ry  p rze ka zyw a 
ne będą w p ły w y  ze s k ła d e k , na to 
m ia s t w y d a tk i zw iązane z fu n k c jo 
no w a n ie m  ZU S  p o k ry w a ł będzie 
b udże t pańs tw a . Z a k ła d a  się, że 
w ysokość i  podstaw ę w y m ia ru  skła  
dek ubezp ieczen iow ych , k tó re  po 
w in n y  ró w n o w a ż y ć  w y d a tk i na ten 
ce l, o k re ś li Rada M in is tró w  ró ż n i
cu ją c  ic h  w ysokość  w  za leżności 
od zakresu  św iadczeń.

P re z y d iu m  R ządu p rz y ję ło  p ropo 
now ane za łożen ia  d o  u s ta w y i  po 
le c iło  k o n ty n u o w a ć  dalsze prace  
nad p ro je k te m .

N astępn ie  P re z y d iu m  Rządu d o 
k o n a ło  o k re s o w e j oceny s tanu  za- 
oo a trze n ia  r y n k u .  S tw ie rd zo n o , że 
w  I  k w a r ta le  za o p a trzen ie  w  a r t y 
k u ły  żyw nośc iow e  b y ło  z różn icow a  
n e . ' W p ra w d z ie  d o s ta w y  pod w zglę 
dem  ilo ś c io w y m  k s z ta łto w a ły  się 
na poz iom ie  z a d o w a la ją cym . to  
je d n a k  ic h  s tru k tu ra  b y ła  n ie k o 
rzys tn a .

P ro g n o zy  na k w ie c ie ń  w skazu ją  
pew ną pop ra w ę  zaopa trzen ia  w  
podstaw ow e  a r ty k u ły  żyw nośc iow e . 
S tru k tu ra  d os taw  m ięsa będzie zb li 
żona do zaopa trzen ia  w  g ru d n iu  
ub ieg łego  ro k u . Z w iększa  się o ro - 
d u k c ja  a r ty k u łó w  m le cza rsk ich . W 
zw ią zku  z ty m  P re z y d iu m  Rządu 
u p o w a ż n iło  m in is tra  h a n d lu  w e
w n ę trzn e g o  i  us łu g  do  podw yższe
n ia  w  k w ie tn iu  n o rm y  na m asło 
d la  w szys tk ich  u n ra w n io n y c h  o jed  
ną ko s tkę  (250 g).

P re z y d iu m  R ządu p rz y ję ło  p ro 
je k ty  u c h w a ł R ady  M in is tró w  o 
pom ocy  państw a d la  sp ó łd z ie ln i 
roŁnicz- | t  w  p ro d u k c j i  w y ro b ó w  
1 św ia d cze n iu  us łu g  d la  ro ln ic tw a .

P o d ję to  de cyz ję  o k o n ty n u o w a n iu  
b u d o w y  e le k tro w n i szczy tow o-nom - 
p o w e j M ło ty  k o ło  B y s trz y c y  K ło d z  
k ie j.

Ofiary śmiertelne, ranni, milionowe straty

„Czerwony kur”  nie żartuje
T R A G IC Z N Y  pożar w  M od

lin ie , gdzie 8 osób poniosło 
śm ierć w  p łom ieniach, każe za
stanow ić się nad zabezpiecze
n iam i od ognia oraz przyczyna
m i tak ich  dram atów . A  „czerw o
n y  k u r ”  gości ta k  w  w ie jsk ich  
opłotkach, ja k  i w  m ie jsk ich  m ie 
szkaniaeh czy w  lasach, wcale 
n ierzadko przynosząc w ie lk ie  
s tra ty , powodując śm ierć lu b  
kalectwo.

W  ub ieg łym  roku  na terenie 
naszego w ojew ództw a w yb uch ły  
762 pożary. S tra c iło  w  n ich  ży
cie 6 osób dorosłych, 24 osoby 
zaś zostały ranne. S tra ty  m ate
r ia ln e  poniesione bezpośrednio 
w  w y n ik u  ognia w yn ios ły  174 
m in  zł, zniszczony został drze
wostan w  lasach na pow ierzch
n i 60,19 ha.

N A JC Z Ę Ś C IE J p ło n ę ły  zabudow a
n ia  w ie js k ie . W gospoda rstw ach  ro i 
n ic z y c h  o d n o to w a n o  161 pożarów . 
M ie js k ie  m ieszkan-ia p a l i ły  się p ra  
w ie  ta k  samo często bo 151 ra zy . 
N a jt ru d n ie js z y m i m ies iącam i o ka 
z a ły  się d la  s tra ża kó w  l ip ie c  i  s ie r
p ie ń  — m u s ie li w  ty m  o k re s ie  ga
sić aż 220 poża rów .

C o p o w o d u je , iż  ta k  często w y 
b u ch a ją  pożary? O tóż p rzyczyna  
je s t na jczęśc ie j n ieostrożność osób

sprawców
bestialskiego mordu

d o ro s ły c h  (n-p. s tosow an ie  w a d li
w y c h  urządzeń e le k try c z n y c h ). N ie 
p o k o ją c y  je s t znaczny w zro s t lic z 
b y  poża rów  w y n ik ły c h  z n ie sp ra w 
n e ' in s ta la c ji e le k try c z n e j. D o tyczy  
to  p rzede w szys tk im  zabudow ań 
w ie js k ic h  i  chodz i ó  b u d y n k i s ta re , 
gdzie  p rz e d w o je n n a  Jeszcze in s ta la 
c ja  je s t ju ż  m ocno w y e ksp lo a to w a 
na. a s ta le  obc iąża  się ją  n o w ym  
o d b io rn ik a m i p rą d u  ( lo d ó w k i, p ra l
k i,  o d ku rzacze , te le w iz o ry , ra d ia , 
m ik s e ry  Ltp.). O d rębna  g ru p a  poża
ró w  to  n ie  p rzyp a d ko w e  zaprósze
n ie  ogn ia , czy zw a rc ie  w  in s ta la c ji 
e le k try c z n e j, lecz u m yś ln e  podpa
le n ia .

C zy  m ożem y c h ro n ić  sie prze-J 
„c z e rw o n y m  k u re m ” ? B a , n a w e t po 
w in n iś m y . K o n tro la  in s ta la c ji e lek 
t ry c z n y c h , re p e ra c ja  n ie sp ra w n ych  
w ty c z e k  1 g n iazdek , w iększa  ostroż
ność p rz y  p o s łu g iw a n iu  się ta k  u - 
rzą d ze n ia m i e le k try c z n y m i ja k  i 
o tw a r ty m  og n ie m  na pe w n o  p rz y 
n iosą p o z y ty w n e  s k u tk i.  P rzed la ty  
w s z y s tk im  m alcom  w k u w a ło  się w  
g łó w k i s logan: d z ie cko  p lu s  z a p a łk i 
ró w n a  się pożar. S p ó jrz m y  je d n a k  
o b ie k ty w n ie  — znaczn ie  w ię c e j po
ża ró w  p o w o d u ją  d o ro ś li.

W o jew ódzka  K om enda  S tra ż y  Po
ż a rn y c h  zaczęła p ro w a d z ić  Już te
goroczną s ta ty s ty k ę  lic z b y  poża
ró w . w yso ko śc i s tra t, o d n o to w y w a ć  
o f ia r y .  W  zap iskach  zw raca  uwagę 
te n  z 8 m arca , k ie d y  to  w  M ie rz y - 
n ie  podczas w y b u c h u  b u t l i  z ga
zem zg inę ła  51-letn.ia k o b ie ta , a je j 
s y n  u le g ł c ię ż k im  p opa rzen iom . 
W y b u c liła  b u tla  p rzem ys łow a , ta k * , 
ja k ic h  w  m ie szka n ia ch  u żyw a ć  n ie  
w o ln o . Z le kce w a że n ie  ow ego zagro
żenia ko sz to w a ło  cene n a jw yższą  — 
życ ie  m a tk i o raz  z d ro w ie  syna. To 
sie Już s ta ło , n iechże  je d n a k  bę
dzie  to  je d y n y  ta k  t ra g ic z n y  P"źac 
w  naszym  w o je w ó d z tw ie , zacho
w u jm y  stosow ną ostrożność. (?«'

Kobiety - „lekarstwem''
przeciw chorobie kosmicznej?

W AS ZYN G TO N  PAP. Według dziennika „W ashington Post” , 
obecność kob ie t na pokładach sta tków  kosm icznych m ogłaby 
być skutecznym  środkiem  przeciw  dolegliwościom  nękający, n 
większość kosmonautów. D zienn ik cy tu je  przyk ład  pierw szej 
astronautk i am erykańsk ie j S a lly  Ride, k tó ra  — ja k  s tw ie r
d z ili lekarze —• nie doznawała tego typu  zaburzeń podczas 
lo tu  w  kosmos w  ub. roku  i je j p rzyk ład  korzystn ie w p ły 
nął na samopoczucie reszty załogi.
S A L L Y  w yb ie ra ła  się w  kos-» 

mos z s ilnym  postanow ieniem  
niepodda w ania się dolegliwo-, 
ściom związanym  ze stanem 
nieważkości, zaś tak ie  samo po 
stanow ienie p od ję li tow a rzy
szący je j cztere j kosmonauci. 
Zdaniem  lekarzy, uczestnictwo 
kob ie t w  m isjach kosm icznych 
pow inno być w  przyszłości bra 
ne pod uwagę.

D zienn ik stw ierdza również, 
że podczas czterech ostatn ich 
lo tów  w  kosmos zanotowano 
m n ie j p rzypadków  m dłości, na 
któ re  c ie rp ia ło  8 na 19 astro
nautów , zaś ty lk o  n ie liczn i do
znali tak ich  ob jaw ów  ja k  m dło 
ści połączone z to rs jam i.

Podczas sześciu pierwszych 
m is ji kosm icznych ponad poło
wa z 6 astronautów  cierp ia ła 
w sku tek zaburzeń związanych 
z adaptacją w  przestrzeni kos
m icznej. N A S A  zazwyczaj u n i
ka podawania b liższych szcze
gółów związanych z do leg liw o
ściami uczestników lo tów  w  kos
mos, oraz z reakcją organizmu 
astronautów w w arunkach n ie 
ważkości. W iadomo jednak, że 
podczas lo tu  w  kosmos 1982 
roku „spacer”  w  przestrzeni 
kosmicznej, którego m ia ł doko
nać B i ll Leno ir, n ie odbył się, 
bowiem  astronauta ' dostał 
gw ałtow nych m dłości, a jego 
„d u b le r”  Joe A llen , c ie rp ia ł na 
silne m igreny.

Wandaie w muzeum

Astrcnaufa Sieno
wycofał się z pola walki

W A S Z Y N G T O N  PAP U w ażany 
jeszcze do n iedaw na  za jednego z 
fa w o ry tó w  do  in w e s ty tu ry  w y b o r
cze j z ra m ie n ia  p a r t i i d e m o k ra 
ty c z n e j w  lir to o a z o w y c h  w ybo rach  
p re zyd e n ck ich , e ks -a -tró n ą u ta  John . 
G le n n , osta teczn ie "  zdecydow a ł się 
w yco fa ć  z pola w a lk i.  Na V g o  
de cyz ję  w p ły n ą ł fa k t, iż  w  c ią ru  
m in io n y c h  3 ty g o d n i n ie  uda ło  m u 
się w y g ra ć  v  żadmych p ra w y b o 
ra ch . Tym czasem  G eorge  M cG o
v e rn . in n y  z n iedosz łych  k a n d y 
d a tó w  do in w e s ty tu ry  w  obozie 
d e m o k ra ty c z n y m , k tó ry  z re zygno 
w a ł z a so .ra e ji o re zvdenek ich  n ie 
co  w cześn ie j n iż  G le n n  w ezw a ł 
o b y d w u  czo łow ych  ry w a li  senato
ra  G a ry  H a rta  i b y łe g o  w ic e n re - 
z’ - 'to o H  W a lte ra  M onda le ’a a b y  zre 
zyg n o w a ł' z w za jem nego ...pożera-, 
n:a  s ię ", H a rt o s k a rż y ł bo w ie m  w  ’ 
c z w a rte k  M on d a le ’a. iż  doouszcza 
się wobec k o n k u re n ta  n ie w y b re d 
n y c h  osob is tych  a ta kó w ,

Kuba

Pcćpfcanle umowy
gospodarczej z Argentyną
H A W A N A  P A P . W H a w an ie  pod

p isano po ro zu m ie n ie  o  w s p ó łp ra 
cy  gospodarcze j, h a n d lo w e j i  na 
u k o w o -te c h n ic z n e j pom iędzy  K u b ą  
i A rg e n ty n ą .

D o k u m e n t p o d p isa li — m in is te r  
h a n d lu  zagran icznego K u b y . R. 
C abrisas i  p rze w o d n iczą cy  a rg e n 
ty ń s k ie j d e le g a c ji h a n d lo w e j p rze 
b y w a ją c e j na K u b ie , se k re ta rz  w  
m in is te rs tw ie  f in a n s ó w  i  gospodar
k i,  R. C am pero.

madame Tussaud
M U ZE U M  F ig u r Woskowych, 

jedna z g łów nych a tra k c ji tu 
rystycznych Londynu, zostało 
nawiedzone przez w anda li, k tó 
rzy  uszkodzili k ilk a  postaci w  
sali h istorycznych grup. M . in. 
pastwą w a nda li pad ł jeden ze 
strażn ików  towarzyszących fk ró -  
low e j S zkocji na szafot. Nato
m iast sama kró low a została 
oszczędzona przez sprawcę, k tó 
ry  — zdaniem  p o lic ji, jest w i
docznie... ro ja lis tą . M uzeum  ma 
damę Tussaud założone w 
1770 r. odwiedzane jest co ro 
ku  przez ponad 2 m in  tu rys tów  
z całego św iata.

USA tracą 
zaufanie

P R Z E B Y W A JĄ C Y  z w iz y tą  w  W a
szyng ton ie  k r ó l  J o rd a n ii,  H u sa jn  
o św ia d c z y ł w  n iedz ie lę , że je s t zn ie  
chęcóny u trz y m u ją c y m  się na B l i 
s k im  W schodzie im pasem . W y ra z ił 
pogląd, że S ta n y  Z jednoczone  tracą  
w ia ryg o d n o ść  u p a ń s tw  a rabsk ich  
z  pow odu  pro iz raeM c ieJ  p o lityka  
rzą d u  U S A .

S zefow ie  d e le g a c ji w y ra z il i za 
do w o le n ie  z podp isanego d o k u  m en  
tu  s tw ie rd za ją c , że będą dążyć do 
zac ieśn ien ia  s to su n kó w  m iędzy  obu 
k ra ja m i i  n o rm a liz a c ji s y tu a c ji w  
A m e ryce  Ł a c iń s k ie j.

Odrzucenie antypolskiej 
rezolucji

K O M IS J A  P ra w  C z ło w ie ka  O N Z , 
b ra d u ją ca  na 40 ses ji w  genew - 
K m  P a ła cu  N a ro d ó w , zdecydow a- 
i 14 bm . n ie  ro z p a try w a ć  a n ty -  
o is k ie j re z o lu c ji, k tó rą  z in s p ira -  
j i  U S A  zg ło s iły  W ło ch y , R F N  l  
to land ia . W  o s ta tn ie j c h w il i  d o łą -

M im o  o g ro m n ych  na c iskó w  
p a ń s tw  N A T O  na c z ło n k ó w  k o m i
s j i  w  k ie ru n k u  p rze fo rso w a n ia  na 
b ieżące j ses ji a n ty p o ls k ie j re z o lu 
c j i .  k tó ra  tn in .  z o b o w ią zyw a ła b y  
se kre ta rza  gene ra lnego  O N Z  d o  
p rzyg o to w a n ia  k o le jn e g o  ra p o r tu  
na te m a \ s y tu a c ji w  Polsce, k o 
m is ja  p o s ta n o w iła  o d d a lić  ro z p a try  
w a n ie  tego  w n io s k u  do  p rzysz ło 
ro czn e j sesji. W g enew sk im  P a ła 
cu  N a ro d ó w  uznano pow szechnie 
tę  decyz ję  za is to tn y  sukces P o ls 
k i  i  p o ls k ie j d y p lo m a c ji,  p odkreś la  
s-ię też, że je s t to  po rażka  U S A  ł  
ic h  s o ju s z n ik ó w  z N A T O . U S A  
w p ra w d z ie  n ie  w p is a ły  się ja k o  
a u to r  a n ty p o ls k ie j re z o lu c ji,  a le  
pow szechnie b y ło  w iadom o, że b y ły  
o*ne In ic ja to re m  te j k o le jn e j a n ty 
p o ls k ie j a k c j i  w  K o m is ji P ra w  
C z ło w ie ka  O N Z.

Uwaga! Nonsens!

Referendum w sprawie plasterków
Po s p o tk a n iu  a k to rz y  T e a tru  

P o lsk iego  p rz e d s ta w ili ze b ra n ym  
sz tukę  K rz y s z to fa  G ruszczyńsk iego  
p t .  „ K lu c z  od p rzepaśc i” .

(eb)

Mniej cukru
P A R Y Ż  P A P . W ed ług  o o u b llk o -  

w a n ye h  tu  d a n ych  o ro d u k c ja  cu 
k r u  w  1983 r . w  p a ń s tw ach  n a le 
żących  do EW G  w y n io s ła  11,05 m in  
to n  podczas, g d y  w  po o rze d n im  
sezonie p rz y n io s ła  13.94 m in  to n . 
M n ie jsza  o ro d u k c ja  w y n ik a  g łó w 
n ie  ze s łabych  z b io ró w  u b ie g ło 
ro czn ych  w  R e pub lice  F e d e ra ln e j 
N ie m ie c .

P rzypuszcza  się, że św ia to w a  p ro  
d u k c ja  c u k ru  zam knę ła  się w  se
zonie u b ie g ło ro czn ym  w ie lko śc ią  
»4.3 m in  to n

P o lska  na leża ła  w  ub. ro k u  do 
ty c h  p ańs tw  e u ro p e js k ic h , gdzie 
p ro d u k c ja  c u k ru  b y ła  zn ó w  w y ż 
sza od pop rzedn iego  sezonu.

G D A Ń S K  P A P . W d w ie  g o d z in y  
po o trz y m a n iu  z a w ia d o m ie n ia  o  do 
ko n a n y m  w  w il lo w e j d z ie ln ic y  G dy
n i b e s tia ls k im  m o rd e rs tw ie , k tó re g o  
o f ia rą  p ad ła  67-letn.ia M a ria  P . o raz  
je j  syn 44 -le tn i Tadeusz B . — fu n 
k c jo n a r iu s z e  m i l ic j i  z a trz y m a li je d 
nego ze sp ra w có w . O kaza ł się n im  
A dam  B. Lat 33. u p rze d n io  k a ra n y , 
n ig d z ie  n ie  p ra c u ją c y , na s ta łe  za
m ie szka ły  w  T u rk u  w o j.  k o n iń s k ie . 
W  tra k c ie  p rze s łu ch a n ia  p rz y z n a ł się 
o n  do d o ko n a n ia  za b ó js tw a  w skazu 
ją c  ró w n ie ż  sw ego w s p ó ln ik a  19-le t- 
n ie g o  A dam a S.

T en  o s ta tn i w y n a jm o w a ł u  zatmor 
d o w a n e j k o b ie ty  p o k ó j, a lic zą c  na 
to , iż  w ła ś c ic ie lk a  d o m u  posiada 
w iększą  ilo ść  g o tó w k i p o s ta n o w ił 2 
p rzyg o d n ie  pozn a n ym  A dam em  B. do 
ko n a ć  m o rd e rs tw a  i  k ra d z ie ż y . Po 
s p lą d ro w a n iu  ca łego  m ieszkan ia  łu 
pem  b a n d y tó w  p a d ły  je d y n ie  zega
re k ,  o b rączka , b u ty  i  s w e te r, o łą cz 
n e j w a rto ś c i o k . 30 tys . z ł.

W obec obu sp ra w có w  p ro k u ra to r  
re jo n o w y  w  G d y n i zastosow ał areszt 
ty m cza so w y . Ś le d z tw o  w  te j sp ra 
w ie  t rw a .

B Y D G O S ZC Z P A P . Po podw yżce 
cen m ięsa w  Bydgoszczy p o n o w 
n ie  zaczęto m ó w ić  o... k ro je n iu  
w ę d iin  w  p la s te rk i.  Zab ieg , k tó r y  
jeszcze n ie  ta k  d a w n o  w ch o d z ił 
w  zakres n o rm a ln y c h  czynnośc i 
zaw o d o w ych  . sp rzedaw ców  sk le p ó w  
m a sa rsk ich , u ras ta  obecn ie  do  p ro  
b łe m u  ta k  w ie lk ie g o , że w ym aga 
aż... k o n s u lta c ji spo łecznych .

O to  na s p o tk a n iu  a k ty w u  zw ią z 
ko w e g o  z n a jw ię k s z y c h  z a k ła d ó w  
p rz e m y s ło w y c h  re g io n u  z w ła d za 
m i w o je w ó d z tw a  spraw a „p la s te r 
ko w a  n ia ”  w ę d lin  okaza ła  się je d 
ną z w a żn ie jszych . P o s tu lo w a n o  
k rM e n le  w  zasadzie w ę d iin  n a j
d roższych , k tó re  k u p u je  sie na 
o g ó ł w  m a ły c h  ilo śc ia ch . W ysz ło  
p rz y  ty m  na ja w , że ca łe  w o je -

w ó dz tw o  posiada rap te m  18 m a 
szynek d o  k ro je n ia  i n ie  sposób 
s p ra w ie d liw ie  o b d z ie lić  n im i k i l 
k u se t sk lepów .

W ę d lin y  m o g ły b y  ta kże  b y ć  k ro 
jo n e  i  paczkow ane . n,p. po 100 czy  
200 gram ów , j u t  w  zak ła d a ch  m ięs 
nych ., Te je d n a k  na poczet d o d a t
k o w y c h  ko sz tó w  żąda ją  10 p roc . 
zw y ż k i ceny. A  to  ju ż  trzeba  skon 
su ltow ać  z za łogam i p ra c o w n ic z y 
m i. N a leży  się za s ta n o w ić  d lacze
go zapom niano, że przez la ta  p e r
sonel sk le p ó w  m ię sn ych  k r o i ł  w ę 
d l in y  nożam i, w  o d p o w ie d n ie  p la 
s te rk i.  i  że b y ł  to  n o rm a ln y  obo
w iązek. C o w ię c  s to i na p rzeszko
dzie. aby w ró c ić  do d a w n y c h  Prafc 
ty k ?

Zalew pornografii
W ŁA D Z E  japońskie opraco

w u ją  nowe ustawodawstwo w  
zakresie ko n tro li prze* po lic ję  
sex-shopów, porno-tea trzyków  i  
kabaretów , ja k  rów'nież porno- 
w yd a w n ic tw  i  „h o te li m iłośc i” . 
Pod specja lnym  nadzorem znaj 
dą się poko je wyna jm ow ane na 
godziny, p ryw a tne  salony m a
sażu oraz „sk lepy  d la  doro
słych” . M łodzi ludzie  pon iże j 18 
ro ku  życia nie będą wpuszcza
n i do nocnych k lu bów , lo łca li 
s trip tizow ych  oraz po rn o -k in  i  
re w ii.  Ogólna liczba tego typu  
lo k a li w  Japon ii w ynosi 504 660. 
A kc ja  p o lic ji w iąże się ze 
wzrostem  przestępczości wśród 
n ie le tn ich .
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Szczecfn-Hąiile wezbrał i dz sial fe ry jn y  czy osiedlowy „pedet” . 
I  dz is ia j o fe rta  tow arow a te j 
p laców k i w yg ląda m n ie j w ię
cej tak  samo ja k  i  innych  (na
w e t stołecznych) sklepów te j 
branży: dużo przestrzeni, dużo 
regałów  i... oczekiwanie ekspe
d ientek na lepsze (zaopatrzenio 
we) czasy. A le  w  Dąbiu do 
dnia dzisiejszego pam ięta ją na j 
p raw dziw szy huk, k tó ry  tow a
rzyszy ł o tw arc iu  dąbskiego „pe -

głucho, bez czy li do centrum  Szczecina. W fo rm y  a d m in is tra c ji terenow ej ^e tu ” . K o le jk i sta ły  ju ż  od dnia
następnym  roku, a konkre tn ie  w  Dąbiu  pow sta ł Urząd D z ie l- poprzedniego. Jedni tw o rz y li

, . , . . . . . 19 marca 1959 roku  p rzy  u lic y  n icow y. O bejm ow ał on swoim  i*111* szykow ali łokcie, je -
S i?”  M łyn a rsk ie j uruchom iono ko - zasięgiem sporych rozm iarów  szcze in n i „poda runk i . W Dą-

Rok za rokiem
20 M A R C A  1945 roku  w  szta 

bowych dziennikach w o jsk w y 
zw ala jących Pomorze Zachod
nie odnotowano: W ojska 2 Fron 
tu  B ia łoruskiego zaję ły A lt -  
damm. T ak bow iem  w  tym  o- 
kresie nazyw ało się Szczecin- 
Dąbie. K o m u n ika t sztabowy 
jest lakoniczny, k ró tk i. 20 m ar 
ca 1945 roku  przedmieście 
Szczecina zostało wyzwolone.
S tanow iło  ono wówczas przed-
moście Szczecina zamienionego _ _ ^
w  tw ierdzę. Jednak samo zdo- m entem  życiodajnym , elemen- A ukcy jny W  tym  bow iem  dniu 
bycie przez żołn ierzy 2 F ron tu  tern tw orzącym  m iasto naw et narodziła  się Szczecińska Fa-

samochody. Pusto, 
perspektyw...

w ie le  w n ios ły  tu  życia. E le- ¡ejn y  przem ysłow y zakład p ro - teren. Od północy obszar Dąbia b*u tw ierdzą, że mieszkańcom
mpnlpm ?vrafWiainvm »3|pmi»n_ ___•* . ... . . .  V . nnimnioi <no rlncto-

Bia ło ruskiego oraz towarzyszą- ze s te rty  gruzów, 
cych im  w  tych w a lkach żoł- m ysł. A  w  Dąbiu

jest prze- 
na jb liższej

bryka  Narzędzi.
A  z dąbskich u lic  d e fin ity w -

n ie rzy  LW P  (brygada haubic l  oko licy  z przedwojennego prze nie p0znika)y ju i  s te rty  gTU- obok w iaduk tu  pod k tó rym  bte
na  rnnzriY .iprzTn a lc u rw o n e  m v s ln  tW 7 .n s ta łv  tP7 t.v lk -n  s t p r .  , . . . .  r  „  _ .

zaczynał się przy zakładach te i oko licy  n a jm n ie j się dosta- 
d rob iarsk ich  (wówczas jeszcze *° z tow arów  które  t ra f i ły  do 
nie istn ie jących) a na po łudn iu  sklepu w  dn iu  jego o tw ar
kończył się przy autostradzie, c^a-

brygada moździerzy) okupione m ysłu pozostały też ty lk o  s ter- 
zostało lu d z k im i o fia ra m i i  po- ty  gruzów i  zdewastowane ha- 
w ażnym i zniszczeniami. le fabryczne. Pierwszą „p rze -

M arian  W ieczorek — p ie rw - m ysłową ja skó łką ”  stała się w 
szy kom endant w o jenny Szcze- Dąbiu nieduża fabryczka zlo-

zów. N atom iast liczne w  te j 
dzie ln icy dom ki jednorodzinne,

, ,  - , D Ą B IE  posiada w ręcz  id e a ln e  w a -
g m e  d ro g a  d o  G r y f m a .  T a k  ru n  k i  a b y  Stać się re k re a c y jn o -w y -

___________ , w ięc pod pojęciem Urząd D zie l p o czyn ko w ym  zapleczem  Szczecina.
ich w łaściciele, pozam ienia li n icow y Szczecin-Dąbie należa- a  właściwie to nic; nie stoi na prze 
swoje tymczasowe siedziby w  ło  rozum ieć „federac ję ’' tak ich  tub wrat-aeawtae ’ tai«' jmT do
schludne i zadbane siedliska dzielnic, ja k  w łaśc iw y teren Świnoujścia czy Międzyzdrojów.• T-. i  • i. , ” , b u u u u n c  i  id u u d i ic  aziemac, ja K  w iasc iw y teren swninm nscia czy ivH ę u z jiu w j« « » .

cm a-Dąbia tak  wspom ina swoje kalizow ana p rzy ówczesnej u l i-  lu dz i k t6 r  przyby l i  tu  już na Dąbia, Zdro je, Podjuchy, Ż y - Jelcze pod ko n i«  lat pdęćMeSą-
w t l i - m p c ip  7. m ia s tA ir r  r*v M łv n p r s i r ip i  W  1Q4Q rnk-n . .  . 1 . __  tunh  on noimi pikito.rzv szczecinian,

K O LE JN A  D E K A D A

dowce, Zdunowo, 
oraz P łonią i  Smierdnica".

zetknięcie z m iastem : cy. M łyn a rsk ie j. W 1949 roku
— Każdy w o lny  czas w yko - p o ja w ił się tu  pew ien przedsię- 

rzystyw a łem  na szczegółowe po b iorczy m ieszkaniec Poznania... 
znanie zgruchotanego miasta i E fektem  tego rekonesansu było 
jego zakam arków. Z  każdej ta - uzyskanie od kom petentnych 
k ie j przechadzki wracałem  znie w ładz (przez poznaniaka) kon- 
chęcony, ponieważ trudno  so- cesji na uruchom ienie... p ry -  _ . .
b ie wyobrazić, czy w ogóle bę- w a tne j fa b ry k i m akaronu. D zi szczególnie tw órczy. Pracował 
dzie m ożliwe to wszystko od- sia j przedstawiciele „dąbsk ie j Załom, ręczne narzędzia z u l i-  
budować. ' M iasto jest fa ta ln ie  technokrac ji”  zżym ają się, gdy cy M łyn a rsk ie j zaczęły nieśmia aaetoic* i S i
zniszczone, przedstawia *•’—~~ :— ------------- ;—  -o« .en inw itw ii — . -------- — • <•
apoka lip tyczny obraz.

ty c h  co p o n ie k tó rz y  szczecin ian ie  
W ie lg o w o  w y n a jm o w a li sobie na la to  p o k o jestałe... . w v ^  j______

d o m kach  u s ta w io n y c h  w  p o b liżu  
p la ży  nad je z io re m . A le  i te  czasy 

M IE S Z K A Ń C Y  tego obszarow o du - na leżą  do  p rzeszłości. Jeszcze do n ie - 
D E K A D A  l a t  s z e ś ć d z ie s ią -  żego re jo n u  m iasta  z U rzędu D z ie ł d a w na  plaża w  D ą b iu  de cyz ja m i 

ty c h  n ie  z o s ta ła  o d n o to w a n a  W lic o w e g o  b y l i  zadow o len i. N ie  trz e - w ła d z  s a n ita rn y c h , b y ła  za m kn ię ta  
n „ w „  • , . _ ba b y ło  „w y p ra w ia ć  s ię”  na p l^c  a k ą p ie l w  je z io rze  g roz iła  ch o ro -

K r o n iK a c n  i^ ą o ia  jaK O  O Kres. D z ie rżyń sk ie g o  do ‘Szczecina a b y  taami. I  n ię  ty lk o  odstrasza ła  od 
za ła tw ia ć  u rzędow e  s p ra w y . P onad- k ą p ie li ta b lic a  in fo rm a c y jn a . F e to r 
to  g rupa  a k ty w u  skup iona  w o k ó ł unoszący się z wo-dy cwv n :ł sw o je ... 

sp ra -
- , ,  , , ,  ;  - - , w.y a wvjvj wK^ciuitiiŁ,jr i  czasami w y —

w rę c z  im  k to ś  p r z y p o m in a ,  że  u  z a -  ło  „ p u k a ć  d o  z a g r a n ic z n y c h  w o jo w a n o  w ię ce j z ró żn o ra k ic h  po
r a n ia  d ą b s k ie g o  p r z e m y s łu  l e -  O d b io rc ó w .  A  W z d łu ż  U l ic y  d z ia łó w  n iż b y  p rz y s łu g iw a ło  to  p ra -

A n ie l i  K r z v w o ń  z a c z ę ły  w v r a -  w obrzeżnem u S zczec inow i z ra c ji / L i i ic u  A iz y w o n  z u c z ę iy  w y r a  p ro p o rc ji ludnośc i itp .  w ska źn ikó w
A le  b y ło  i  m in ę ło ...

D z is ia j is tn ie ją  w  p ra k ty c e  dw ie ' 
n a zw y  tego  co w ch o d z i a d m in is tra 
cyjnie w  sk ła d  Szczecina a z n a jd u je  t w a r z a  s w o je  z n a n e  ju ż  n ie m a l 
suę na w schodn im  brzegu O d ry  a r n ł v i n  ś w ie c ie  n rz e w o d v  e -  
w ła ś c iw ie  R ega llcy . P otoczna nazwa , , c a iy m  s w ie - ie  p iz e w o a y  e 

k t ó r a  d z is ia j  m a  w s z e lk ie  s z a n  D 3.b ie  a b a rd z ie j o f ic ja ln a  to  le k t r y c z n e .  E k s p o r t  r o ś n ie ,  a le  
to  n łw  i , , *  Szczecin p ra w o b rze żn y . I  chyba  ta  ro s n ą  te z  b r a k i  k a d r o w e .  G d z ie
lO , a D y  JUZ m e o a w e .n  o s ta tn ia  nazw a je ś t s łuszn ie jsza . B o  - -  •

ram ach
..p ra w obrzeża ”  w y p ra c o w a ły  sobie 

w je ż d ż a ło  s ie  w  znaczn^  au to n o m ie . Także Szczecin
w je ż d ż a ło  s ię  w  M r o je  czy P ło n ią  o raz  os ied le  „ a u Ia

e ju z  n o w y m  m o -  s łoneczne  s ta n o w i,  dza la j n iem a) 
s te m  p rz e z  R e g a lic ę .  M o s t  C ło -  od łączone od sieb ie , n ieza leżne orga s e f 0 - O t r z y m a ło  n a z v tę  „ Z a -

, , niomn lom TT” Rminom 7.ał(Tminw y  — bo o n im  mowa — sta- nizmy-
n o w ił w  tym  czasie n iem a l A  z dawnych dobrych „dz ie l- 
św ia tow y ewenement, gdyż n icow ych”  la t  pozostało w  Dą- 

b iu  coś co k iedyś by ło  W yso-

stać b lok i m ieszkalne. By ło  to 
pierwsze wejście nowego bu
dow nictw a do te j dzielnicy. W 
tych  la tach narodziła  się Spół
dz ie ln ia  M ieszkaniowa „D ąb” ,

R O K O S TA T N I
M IN IO N Y  ro k  można w  Dą

b iu  uznać za udany. Z Załom ia, 
F a b ryk i K a b li niosą się gło

sy o coraz to większe przydzia 
ły  m iedzi z k tó re j załoga w y -

. . .  . . .  , ostatnia naawa jeśt słuszniejsza. Bo +p f7 flcV w  Załom iu noto-stać się m ieszkan iow ym  poten- przecież n,p. Żydówce w ram ach  ie  czasJ. w , ^ w m iu  nuiu
tatem .

Do Dąbia 
tym  okresie

wano nadm iar chętnych do pra 
cy...? Dzis ia j, tuż na gran icy 
Dąbia rośnie m ieszkaniowe o -

i  na początku centrum  Dąbia to  u lica  A n ie li K rz y -

—  Rozprężenie wojenne stwa 
rża ło podatny g run t do rozbo
jów , rabunków  a naw et m or
derstw. Teren naszpikowany

wzniesiono go w edług syste
m ów  określanych m ianem  s tru 
nobetonu.

t)ąb ie w  tym  okresie to p la- 
a nad czystym  jeszcze Jezio

rem  Dąbskim  bardzo chętnie 
żą n itk i m akaronu. Co praw da odwiedzana — zwłaszcza w  nie 
padają wówczas stw ierdzenia, dziele i dni w olne od pracy — 

już w  1948 r. na m ajowe przez tych z „cen trum ”  Dąbie 
św ięto ruszyła Fab ryka  W łó- to także siedziba żeglarzy, czy- 

b y ł ponadto grupam i dywersan k ien  Sztucznych w  Żydowcach, sta, wręcz kryszta łow a woda w 
tów... G rupy te b y ły  przezna- ale gdzie Dąbie, a gdzie Ż y - P łoni i  pierwsze narzekania 
czone do niszczenia ocalałych dowce... dąbskich rybaków , że ujście
obiektów, do podpalania budyń Także zru jnowana fab ryka  P łoni zarasta i m ają k ło po ty  z 
ków , siania- d yw e rs ji,t nie ga r- lo tn iczych s iln ikó w  w  p o b li-  w yp łyn ięc iem  na jezioro. A le 
dzono rabunkiem  czy nawet skina Za łom iu  nie znalazła się ryb y  z Dąbia nie cuchnęły je - 
m ordowanie in osadników. w  ‘ planach przew idu jących je j szcze fenolem, a tak  dzisia‘j  ligz

W dalszej części wspomnień odbudowę i  rozruch. Pozabija- ne w  te j oko licy  pryw atne 
M arian W ieczorek pisze: no deskami n iek tó re  zadaszone szklarn ie „s ta w ia ły ”  dopiero

„W  budynkach p rzy ul. An ie hale, teren ogrodzono w ysokim  pierwsze kroki... 
l i  K rzyw oń, na odcinku od K o - płotem  i  stworzono tu magazy-
lu n b o w e j do O tw ockie j, żarnie ny zbożowe adm in is trow ane I  JESZCZE R A Z 10 L A T  
szk iw a li osadnicy, przeważnie przez PZZ. I  ta k  p łynę ło  tu  ży q  M IN IO N E J dekadzie m ów i 
rze: leś nicy i kupcy, k tó rzy  po cie. Spokojnie, pogodnie i  p ro - sję dz is ia j źle. A le  to także 
w yrem ontow aniu  mieszkań, w incjonaln ie... Chociaż nie! W  jest norm alne gene^aílzo^vanie. 
zorganizowali sobie w a rszta ty tym  okresie Dąbie awansowało p rZecież w  trakc ie  m in ione j 
pracy Tu przy te j u licy , w  do ro li siedziby... M iędzynaro - dekady zaczęło w  sposób is to t- 
parterow ym  domu po d rug ie j dowego P o rtu  Lotniczego! Co ny  uiegać zm ianie oblicze Dą- 
stron ie kom endy zam ieszkiwał praw da by ła  to nazwa na w y - bia> P ob lisk i „U n ik o n ”  produ- 
jedon z pierwszych p ion ie rów  rost, gdyż chyba raz czy dwa kow a l już swoje nowoczesne 
osadnictwa, człow iek czynu, nie raZy w  tygodniu ^  na tra w ia -  kontenery i  z powodzeniem 
złom ny, u n iepospolite j energii, stym  pasie s ta rtow ym  lądow a- spłacał licencję Powstała też 
powszechnie znany i ceniony j y  tu  wysłużone, pochodzące z ^ fab ryka  d rob iu ”  Rozpoczęto 
pan Bron is ław  H o łyńsk i. P rzy- wo jskowego dem obilu, pasażer- budowę Kom bina tu  Mięsnego, 
b y ł do miasta w  pierw szej po- sk ie  Dacoty. A le  dąbskie lo tn i-  w  tym  też okresie Dąbie stało 
łowto v' ’ °45... Dużym  na- «jko dopracowało się naw et po- sj „  terenem  graniczącym  z d ro - 
kładem  pracy i samozaparcia czesnego miejsca w  polskiej... g „ szybkiego ruchu raźnie zmie 
o tw o rzy ł sklep spożywczy — k in em a tog ra fii. T u  bow iem  k rę  rza ją cą w  k ie ru n ku  gw inou jś - 
1 października 1945 roku. T u  cono mrożące k re w  w  żyłach cia w  okon cach Dąbia pow sta- 
często przebyw ał P io tr Kozłow  scen y pościgu za p ierw szym  ly  j 0 osiedle Słoneczne — n a jw ię k  
ski. stolarz też jeden z p ie rw - h is to r ii naszego lo tn ic tw a  po- 
ST'.,nUi dn:ków...”  rywaczem  samolotów. A  b y ł to

W  pierw szej połow ie  ̂ sierpnia głośny na początku la t  p ięć- 
V  ‘ r  - w  Pzczecinie-Dąbiu za dziesiątych f i lm  fabu la rn y  
m iesz^ wa ło 70 polskich rodz in  „Spraw a p ilo ta  Maresza” .:. 
oraz 150 N ;emców. ,

PO M YŚLN A KO ŃCÓW KA
P IE R W S Z ^ L A T A  ł ł ł . l jG O  K O Ń c 0 w K A  la t  p ięćdziesią .

tych  w yraźn ie  ożyw iła  zaspa-
D Ą B IE  przez w ie le  la t stano- ne Dąbie W  Za łom iu  p o ja w ili .............

v  ’ rz sio w io  we pe ry fe rie  się ludzie, k tó rzy  p rzys tą p ili do Zdro jach  powsta ło w  tym  okre 
w ie lk iego Szczecina. Osadnicy odbudowy fa b ry k i. Szybko ro - sie spore osiedle mieszkamo-

łom  I I ” . Bowiem  w  Załom iu 
stwierdzono, że ja k  będą m ie
szkania to będą też ludzie do 
pracy...

. . - - P O D O B N IE  dobrze zamknięto rok
k im  Urzędem. Jest to Urząd m in iem y W Szczec ińsk ie j F ab ryce  
Stanu Cyw ilnego W Dąbiu, De- N arzędzi  ̂ „V IS ” . P o łow a p ro d u k c ji 
legatura W ydzia łu  R o ln ictw a

,V IS ’\
,.p o jecha ła ”  na e k s p o rt w  ty m  50 

- T , -  c  . . . p ro c . t r a f i ło  do  o d b io rc ó w  p łacą-
U1VL w  S z c z e c in ie  o ra z  r e jo n  cych  w  tw a rd e j w a lu c ie . C o p ra w -

M A  Dąbłe; i sw ó j autentyczny zabytek. Oto dw orek m y ś liw 
sk i z pietyzm em  odrem ontowany przez konserw ato rów  zabyt
ków. Foto. Z. Jodkow ski

szy plac budowy „m ieszka- 
n ió w k i”  Na potrzeby szczeciń
skiego budow nictw a stworzono

pob liżu Dąbia W ytw ó rn ię  m eldunkow y. Dobre i  to, m a- da wydajność rośnie ale i tę bra- 
.................  w ia ja  w  Dąbiu, że chociaż ślub * “ *»K ruszyw  „K e ra m zy t”  

n ia jącą im portow any
(wchła-

__ ___ _ „_.r ................ mazut).
W  okolicach Dąbia is tn ie je  do 
dnia dzisiejszego „p re ku rso r”  
w ie lk ie j p ły ty , czy li Fabryka 
Dom ów „G ry fb e t” . Także

, . . ,  . . . dużo ja k  w  Z a ło m iu . bo t y lk o  109.
c z y  C h rz c in y  —  m e  m ó w ią c  ju z  ale dąbska „n a rz ę d z io w n ia ”  n ie  ma 
o s p r a w a c h  b a r d z ie j  p r z y k r y c h  szans na budow ę  zak ładow ego osie-

za ła tw ić  można na m iejscu... dl»T• ♦ •N ieco  go rze j p ize d s ta w ia  ® ę s y -
L IS T A

bvV

tu a c ja  u ..d ro b ia rz y ”  bo Jak w ia 
dom o z k u rc z a k a m i u nas k ru c h o  i 

T A K  w  d u ż y m  r» r7 vh 1 i> P n iu  M ł,>ga w  ch /w ilach w o ln y c h  (a jes t 
.w  Q U Z y m , p r z y D ilz e n iU ich  dużo) od uśm ie rca n ia  sm a ko w i- 

z 65 t y s ię c y  m ie s z k a ń c ó w  „ p r a -  ty c h  b ro jle ró w  paczku je  m ąkę
skłonni zatrzym yw ać zeszła się po oko licy  w iado- We. I  tak  przedstawia się doro- wobrzeźa”  Szczecina w  samym świadczy inne usługi aby utrzymać

’tw ó rn i bek te i „z łe j”  dekady. Czy w  Dąbiu  i  ciążącym  w  lego k ie -  1. w. ^się w  te ’ z ru jnow ane j n i to o - mość, że w  m iejscu w y tw ó rn i bek te j „z łe j”  dekady. Czy w  Dąb iu  i  ciążącym w  jego kie-
sadr.e. ni to miasteczku. W  lo tn iczych s iln ikó w  ma pow itać  sensie in w estycy jnym  fak tycz - ru n ku  Za łom iu  mieszka dzis ia j
izczeein e czokały na n ich w o l- jakaś bardzo nowoczesna fa -  n ie  z łe j dla Dąbia? około 30 tys. lu dz i Centrum
ne ^  os-^k n 1 rozw ija jący  się bryka . W  przededniu lipcowego i  na zakończenie pewna uw a te j „d z ie ln icy ”  nadal is tn ie je
p rze n ys l P^d koniec la t czter- św ięta w  1958 roku  ruszyła w  ga. D zis ia j Dąbie to zagłębie wzd łuż ul. A. K rz y w o ń ( i  k ilk u

szk la rn iow e i  wcale poważne pob lisk ich  uliczek. O statnio w yestvch Dąbie w yg ląda ło  Z a łom iu  produkc ja  kab li. L u - 
• j - k  wieś Na porośniętych dzie w  Dąbiu  b y li z te j in w e - 
z 3Tsk:em stertach gruzu pasły s tyc ji bardzo zadowoleni. Pow- 
s ę kozy rr: poboczach „re p re - stało bow iem  za jednym  zama- 
z e -t t v i^ e i”  u lic y  G olen iów - chem ponad 1000 stanow isk ro - 
skto, e r* -r - r-w a ły  statecznie boczych. N ie trzeba już by ło

zagłębie budow nictw a jednoro- rós ł tu  nowoczesny ob iekt han- 
dzinnego. d low y. Jest to paw ilon  a w ła -

ip s it  K T iw  ściw ie dom hand low y należącyK i o  JEi.1 K l O f  dQ W ojewódzkiego p rZedsię-
T A K Ż E  w  początkach la t sie b io rs tw a  H and lu  W ewnętrzne-

stadu ku r, k tó rych  nie p łoszy ły  jeździć do pracy „za  m osty”  dem dziesiątych, w  ram ach re - go w  Szczecinie. O t, ta k i p e ry -

w y p ła ty  mfieć Po co łść  do kasy...
A L E  gdy spytać się mieszkań

ców Dąbia o ich życie, bardzo 
często pada odpowiedź: Dąbie 
przestało już dawno być „ubo 
g im  k re w n ym ”  Szczecina. Są 
b rak i, są m ankam enty, m ogło
by być lep ie j. A le  w  naszym 
Dąbiu  żyje się jednak le p ie j n iż  
przed la ty . To cieszy.

M acie j C Z E K A Ł A
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Dziecięce dramaty

SIEROT pełnych, czy li — praw dziw ych , praktyczn ie  w  
Polsce nie ma. Skąd w ięc ty le  domów dziecka? Ro są sie ro
ty  społeczne. To znaczy takie , któ re  m ają  i ojca i  matkę, a l
bo też jedno z nich, jednak w  dom u rodzic ie lsk im  z różnych 
przyczyn przebywać nie mogą. S tanow ią 99,4 proc. pensjona
riuszy państw owych placówek wychowawczych.
W IĘKSZOŚĆ z n ic h  swój tu 

łaczy los zaczyna tuż po uro~ 
dzeniu. W domach małego dzie 
cka, gdzie żyje  „drob iazg”  w 
w ieku  0—3 la t zna jduje się 
ich obecnie ok. 7 tysięcy. Pra
w ie  60 proc. to dzieci matek, 
k tó re  urodziły, nie będąc mę
żatkam i. O jciec znany, m atka
— też, a dziecko — sierota.

P raw ie  40 proc. to z ko le i
dzieci z rodz in  pełnych, ale 
zdem oralizowanych. I  ty lk o  
0,6 proc. to autentyczne siero- 
‘X

Jak tra f ia ją  do tych domów?
Barbara K onw erska opisuje 

to w  m iesięczniku „P o lityka  
Społeczna” , p rzyw o łu jąc  m il i
cy jn e  pro toko ły. Jeden z n ich 
b rzm i ta k : „Sąsiedzi a larm ow a 
l i ,  że w  jednym  z mieszkań do 
chodzi do fizycznego znęcania 
się riad dzieckiem. M atka — 
kobieta o w ą tp liw e j repu tac ji
— głodziła je  i  b iła ” . A lbo: 
„W  zw iązku z in te rw e nc ją  są
siadów funkc jonariusze MO 
w y ła m a li d rzw i jednego z mie 
szkań. Znaleziono półroczne 
n iem ow lę  w  stanie skrajnego 
w yczerpania, przyw iązane pa
skam i do łóżka. M iejsce poby
tu  m a tk i by ło  nieznane. N a
tom iast w edług re la c ji sąsia
dów — potw ierdzonych zresztą 
przez dzielnicowego — m atka 
prow adziła  lekkom yś lny  try b  
życia” .

W  ta k ich  w ypadkach nastę
pu je  zw ykle  sądowe odebranie 
p raw  rodzic ie lskich i skie row a 
n ie  dziecka do domu sierot.

Są jednak i inne przyczyny 
„p rze jm ow an ia ”  dzieci przez 
państwo. D rug i g łów ny powód 
to  trudne  w a ru n k i m ate ria lne  
rodziny — finansowe lu b  mie 
szkaniowe. P rzy czym w ie lo - 
dzietność odgryw a tu  swoją ro 
lę. Ważne jest jednak i to, że 
ow ym  gorszym w arunkom  to 
w arzyszy najczęściej n isk i sto 
pień świadomości seksualnej, 
b ra k  potrzeb wyższych u rodzi 
ców, n iew ie lka  ich in ic ja ty -  
wność bytow a, za czym — nie 
stety — k ry je  się najczęściej 
pochodzenie z tzw. marginesu, 
jakaś wcześniejsza rodzinna pa

to log ia czy po prostu trudne 
dzieciństwo, k tó re  to  s fo rm u ło 
wanie trzeba po prostu brać 
nie hum orystycznie, a do
słownie.

Trzecia wreszcie, na jbardz ie j 
znacząca przyczyna przebyw a
n ia w sierocińcu, to odrzucenie 
dziecka przez rodziców  — śwła 
dome, z prem edytacją. Form y 
przyb ie ra  to różne — od fo r
malnego zrzeczenia się praw  
rodzic ie lskich do porzucenia na 
k la tce  w bram ie  czy pod skle 
pem. Dlaczego? Bo dziecko 
jest b rzydkie , bo ma jakąś wa 
dę rozwojową, bo jest ka lekie.

Pobyt w domu dziecka w 
pierw szych la tach życia zosta
w ia  niezatarte piętno. C h o r o 
b a  s i e r o c a  — w  tym  m ie
ści się ogrom  trag izm u. A by 
nie zaciążył on na całym  ży
ciu, jest ty lk o  jedno le ka r
stwo — pow ró t' do norm alne j 
rodziny. P raw dziw e j — jeś li 
da się ona zresocjalizować, co 
zdarza się n iezm iernie rzadko 
i jest p raktyczn ie  — na szer
szą skalę — utopią. Zastępczej 
— je ś li dom małego dziecka 
może taką.° odpow iednio p rzy
sposobioną. w  o ko licy  znaleźć. 
Wreszcie adopcyjnej — jeś li

c a m
znajdą się rodzice, k tó rzy  
zechcą to nieszczęśliwe „ k u r 
czę”  wziąć pod własne nazw i
sko...

P rak tyka  uczy, iż  to ostatn ie 
rozw iązanie jest na jbardz ie j re 
alne. K o le jka  po dziecko dw ój 
ga ludz i, k tó rzy  w łasnych mieć 
nie mogą, co roku  sta je się 
dłuższa. Czynności przygoto
wawcze trw a ją  jednak bardzo 
długo. Lecz być może w brew  
oczekiwan iom  — nie zamie
rzam  ich tu ta j potępiać, gdyż 
czas, k tó ry  up ływ a, pozwala 
na w ie lokro tne  przem yślenie 
decyzji, na podjęcie w  pełn i 
świadomego ryzyka. Jakżeż 
w ie lu  potencja lnych rodziców 
rezygnuje bow iem  przed sa
m ym  fina łem , często z tych 
samych powodów, d la  k tó rych  
porzuc ił swe dziecko rodzic 
p raw d z iw y  — bo- brzydkie.’ bo 
choru je, bo ma zeza lu b  się 
moczy...

Oczywiście trzeba udoskona
lać system przekazyw ania dzie 
c i do rodzin, ponieważ tego 
wym aga ich in teres. Bo nawet 
najlepszy dom nie jest w  sta
nie zapewnić prawdziwego roz 
w o ju  społecznego i in dyw idua l 
nego. A le  G ŁÓ W N A  PR ZY
C Z Y N A  tego, iż liczba pensjo
nariuszy dom ów małego dzie
cka rośnie, leży przecież gdzie 
indzie j. Gdzie?

No, właśnie...
M arc in  W O JT E C K I

Kwiaciarnie 
pod chmurką

U L IC Z N I p rze ku p n ie  p rz e rz u c ili 
się o s ta tn io  z w łoszczyzny na k w ia  
ty .  P rz y  B ra m ie  P o rto w e j w id z ie 
liś m y  w czo ra j k ilk a n a ś c ie  osób o - 
fe ru ją c y c h  g o źd z ik i (po  70 z ł) i 
fre z je  (p o  50 zł). T o w a r szedł ja k  
w oda. ja k o  że obchodzono w łaśn ie  
p o p u la rn e  im ie n in y  Józefa 1 B og
dana.

N aw iasem  m ów iąc  — zastanaw ia 
Jące je s t to . iż  k w ia c ia rn ie  m a ją  
o s ta tn io  ba rdzo  m a ło  ta n ic h  k w ia 
tó w . na ogó ł spo tyka  *ię  róże (ipo 
o k o ło  2flo z ł) lu b  g e rb e ry  (po 150 
z ł) . C zyżby  tańsze k w ia ty  h u rte m  
k u p o w a li u  o g ro d n ik ó w  u lic z n i 
hand la rze?  (m g)

M E LD U N E K  Z BU DO W Y P O M N IK A -S Z P IT A L A

W YSOKO  ocenia się dotychczasowy postęp prac budow la
nych przy wznoszeniu Pom nika Szpitala Centrum  Z drow ia  
M a tk i-P o lk i w  Łodzi. P lan ubiegłoroczny w ykonano w  148 
procentach. Wartość robót w  styczniu br. przekroczyła 30 
m in  złotych. Obecnie na budowie części łó żkow ej szpitala 
pediatrycznego pracow nicy łó dzk ie j „ Chemobudowy”  w yko 
nu ją  m. in . robo ty  ziemne oraz tzw. betonowanie stóp ścian 
i  ław.

N A  ZD JĘC IU : na budowie części łóżkow ej szpitala pedia
trycznego.

(C AF  — A. Z bran ieck i)

Niezwykła, w yspa

W. CROFTS

R A C E D IA

Przekład: Urszula Łada-Zabłocka, 
Krystyna Jurasz-Dqbska
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Jest w  porządku pod każdym  względem, poza je d 

nym  —  to okropny hazardzista. Nieźle się ru jn u je . 
G łów nie na konie. Szkoda, bo poza tym  jest bar
dzo łub iany. Tak to bywa. W łaściciel hote lu mc by nie  
pouńedział na obstawienie jakiegoś konia od czasu do cza
su — sam to rob i — ale systematyczne upraw ian ie  ha
zardu! No cóż, przecież pan w ie, to może zbyt daleko za
prowadzić.

French z zainteresowaniem  usłyszał, że sierżant Kent to 
głupiec. Hotelarz nie pow iedzia ł tego wprost, ale w y łoży ł 
tę m yśl nad w yraz przejrzyście. K en t jest nachalny i  bu t
ny i ponosi go poczucie w łasne j wyższości. Hote larz  oba
w ia  się, że French nie zyska z te j s trony w ie le pomocy.

O b ja w ił gotowość do rozm owy choćby przez całą noc, 
ale gdy w  h a llu  stary  zegar w y b ił w p ó ł do dwunastej, 
French uznał, że m a ju ż  w szystkie potrzebne in form acje. 
Dlatego też zaczął napomykać o pójściu spać, co stopniowo  
przeniknęło d& świadomości jego rozmówcy, potok prze
m ow y zm nie jszył się i  w kró tce  się rozstali.

Następnego dn ia  była niedziela, i  po późnym śn iadan iuv 
i  spoko jnym  w ypa len iu  fa jk i French popros ił o k ilk a  ka
napek, m ówiąc, iż  w yb ie ra  się na długą przechadzkę po 
wrzosowiskach. Tak się wytłum aczyw szy, w yruszy ł i  w k ró t
ce, okrężną drogą, doszedł do brzegu k o t lin y  Staruel.

Niezależnie od fak tu , że obudziło to  jego zawodowe i 
krytyczne zainteresowania, French nie m ógł się pozbyć 
dziwnego wrażenia wywołanego odosobnieniem tych  ru in  
i  chorobliw ą  — żeby nie powiedzieć złowieszczą — atm o
sferą, k tó ra  zdawała się unosić nad całym  tym  miejscem. 
W koło rozciągały się dz ik ie  pofalowane wrzosowiska, w y 
glądające groźnie i pusto, przechodzące da le j w  kopulaste  
wzgórza i opadające w  p ły tk ie  do liny. K o lo ry t b y ł brudno
szary — na pierwszym  planie ciemna zieleń s itow ia  i t ra 
wy, zbrązow iałe wrzosy, a tu  i  ówdzie czarniejsze smugi, 
gdzie w ystaw a ły kam ien ie, na horyzoncie zaś rysow ał się

------------------ --  u, 7 ------------ -------- -
zam glony b łę k it nieba. W te j puste j k ra in ie  rzadko można 
było zobaczyć drzewo lub  k rzak i  ty lk o  dw ie  czy trzy  
z dala od siebie położone chaty, przycupnięte nisko ja kb y  
ch ro n iły  się przed w ia trem , zdaw ały się jeszcze bardziej 
podkreślać samotność tego w idoku.

U stóp Frencha leżała dolina, dziwna, przypom inająca  
nieckę, depresja wśród wrzosowiska, szerokości jakieś  
ćwierć lub  w ięce j m ili.  Je j brzeg zdawał się być nieprze
rw any, a dolina , k tó re j częścią by ła  owa niecka, skręcała 
dale j i  była niew idoczna na p ierw szy rzu t oka. Pośrodku 
rosła grupka jode ł, k tóre  otaczały stary  dom, skarlow a- 
ciałe, pochylone w  jedną stronę od nieustannych w ia trów , 
m elancholijne i przygnębiające. Z  tego m iejsca po ścia
nach dom u nie w idać było nawet śladu.

French zszedł w  dół, w  stronę ru in , dz iw iąc się w ybo
row i, k tó ry  p rzyw iód ł tego zamożnego człow ieka do ta k ie j 
miejscowości Teraz rozum iał, dlaczego ow e j nocy, pięć 
tygodn i temu, budynek te j w ie lkości, co stary dom, mógł 
doszczętnie spłonąć nie budząc niczyjego zainteresowania. 
Nawet płom ienie w zb ija jące się z duże j pożogi m ogły nie 
dosięgnąć brzegu niecki. A także m iejsce, ja k  podkreś lił 
Tark ington, gdzie bardzo dogodnie m ogli działać w łam y
wacze, nie zauważeni i  n ie n iepokojeni przez nikogo.

French w idz ia ł w ie le zgliszcz, ale u jrzaw szy ru in y  S tarve l 
uznał, że jeszcze n igdy nie oglądał tak  ca łkow itego zn i
szczenia Zaczynając szczegółowe badanie tego miejsca, czuł 
narastające zdumienie.

Ściany by ły  zbudowane z kam ienia, i właśnie poza tym i 
ścianami i  małą przybudówką po d ru g ie j stronie podwó
rza nic nie pozostało. Dom w  kształcie l i te ry  „ L ”  m ia ł dwa 
piętra, a na rogu dwóch skrzydeł w idać było resztk i gan
ku. French porów nał ru in y  z planem, ja k i m u da ł Kent, 
i  s tara ł się rozpoznać m iejsca, gdzie znaleziono zw łoki. Do
konawszy ogólnego przeglądu, przeszedł przez przepastną 
dziurę, k tó ra  n ie w ą tp liw ie  stanow iła  d rzw i fron tow e, i  to
row a ł sobie drogę wśród zgliszcz w  stronę sejfu.

(c d n )
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Zimowy turniej piłkarski „Kuriera“

Kto zagra z Zootechnikiem?
N IE B A W E M  ju ż  poznamy zwycięzcę X V II  z i

mowego tu rn ie ju  p iłka rsk iego  o puchar naszej 
redukc ji. Jego tr iu m fa to re m  będzie jedna z 
trzech drużyn : Zootechn ik Kołbacz, A rkoh la  
lub Polonia P ło ty . W  fin a le  „jedenastka ”  z 
Kołbacza zm ierzy się ze zwycięzcą meczu A r -  

konia I I  — Polonia P ło ty . Spotkanie to  rozegrane zosta
nie ju tro , na stadionie w Lasku A rkońsk im , o godz. <16. M i
mo że gospodarzem są gwardziści, k tó rzy  ju ż  raz w yg ra li 
tu rn ie j „K u r ie ra ” , pow strzym ujem y się od staw ian ia  prog
noz. Tegoroczna edycja naszej im prezy w ykazała bowiem, 
że nie ma w  n ie j faw o ry tów  i każdy w y n ik  jest m ożliw y 
W  przypadku gdyby zw yc ięży li arkończycy wówczas fin a ł 
rozegrany zostałby 28 marca na boisku SKS Czarni przy 
ul. Chopina. Jeżeli na tom iast lepsi okażą się p iłka rze  z 
P łot, w a lka  o puchar odbędzie się na stadionie w  Kołba- 
czu. ( j t

5 minut z trenerką Zoją Makarów

Liczymy na medale...
K IL .K A  dna te m u  rozpoczą ł się 

n o w y  sezon w  g im n a s tyce  a rtys tye z  
n e j. Zosta ł on z a in a u g u ro w a n y  we 
W ro c ła w iu  sp raw dz ianem  k a d ry  na
rod o w e  1 i  1ej reze rw .

— Ja k  na ty c h  zaw odach w y p a d ły  
g im  nas ty c z k i Pogon i Szczecin?

Z  ty m  p y ta n ie m  z w ró c iliś m y  się 
do tre n e rk i naszych  d z ie w czą t Z o l 
M a ka ró w .

— N ie s te ty  na s ta rc ie  zaw odów  
s tanę ło  ty lk o  8 zaw odn iczek  teadr v 
— m ó w i Z o ja  M a ka ró w  — oraz 5 
g im n a s tycze k  z je j  re ze rw y . D la 
czego ta k  m ało? Część zachorow a ła , 
a in n e  n a rz e k a ją  na d ro b n e  ko n 
tu z je . N a to m ia s t Teresa Folga b ra ła  
u d z ia ł w  m ię d z y n a ro d o w y m  tu rn ie 
ju . w  k tó ry m  z a ję ła  12 pozyc ję . Ze 
Szczecina w y s ta r to w a ły  w szys tk ie  
za w o d n iczk i. W śród g im nas tyczek  
k a d ry  z w yc ię ży ła  D o ro ta  L e o n -r - i - 
p a łacu  M ło d z ie ży  (G d yn ia ). A nna  
K łos-S u  lim  a (P ogoń) za ję ła  trzec ią

W  Chemiku źle się dziać zaczyna

Zycie ponad stan
W  U B IE G ŁY M  RO KU spor- sekc ji KS Chem ik — p i łk i noż- 

tow cy polickiego k lu b u  Chem ik nej, Jerzym  Jatczakiem  i ko- 
odn ieś li sporo sukcesów. M , in. la rsk ie j, M arianem  Hałuszcza- 
p iłka rze  aw ansow ali do I I  lig i,  kiem .
a  kolarze przeła jow cy przy jeż- — w p ie rw s z e j ru n d z ie  ro z g ry - 
dża li w  czołówce na metę w ie - J a t c z a k  — ra -
l u  znaczących wyścigów rozg ry- ¡L « w a U ś m y  f  ¡ ¡a fę f i in fy *  v  
w anych  W  k ra ju  i  za granicą, ce, tu ż  p rzed  ru ty n o w a n ą  S ta lą  
N ic  dziwnego, Że zarówno tre -  S to czn ia  Przez. n ie k tó ry c h  zosta- 
nerzy ja k  i  k ib ice  m ie li po- g ?  ¿ ¡ ¡ ¡ Z E U S £  
w ody do radości. C z y  ta dobra b ie  sp raw ę , że n ie  będz iem y w 
passa będzie kontynuow ana na- . p o w tó rz y ć  tego w y n ik u  i

k to  w ie  czy m e z a jrz y  nam  “  ~

szałość lu b  b ra k  O dpow iedz ia lnośc i 
n ie k tó ry c h  e ta to w y c h  p ra c o w n ik ó w  
C hem ika .

Janusz K A Ź M IE R C Z A K

w iz je  nasuwają się po rozmo
wach, ja k ie  przeprow adziliśm y 
z treneram i dwóch wiodących

Międzynarodowy 
wyścig kolarski
oldbojów

W  D N IA C H  12—13 m a ja  w  
G ry f in ie  i  C h o jn ie  o ra z  w  
o k o lic a c h  ty c h  m ias t, ro z g ry 
w a n y  będzie I I  m ię d zyn a ro d o 
w y  w yśc ig  k o la rs k i d la  o ldbo 
jó w . W zaw odach mogą uczest 
n ic z y ć  b y l i  ko la rz e  ja k  i oso
b y  n ie  zrzeszone. W a ru n k ie m  
je e t Jednak u kończen ie  35 ro 
k u  życ ia . Z a w o d n ic y  podz ie 
le n i zostaną na d w ie  g ru p y  
w łó k o w e : od 35 do 49 la t  o raz 
od  50 w zw yż . W  g ru p a ch  na
to m ia s t u tw o rzo n e  zostaną tzw . 
k la s y  w ie ko w e , np . 35—39 la t  
czy 55—59 la t  iitp.

Zg łoszen ia  do  w yśc igu  p rz y j
m u je  L K S  P iast, 74-100 G r y f i 
no. u l.  1 M a ja  1« te l.  20-M 
W . 46. (Jg)

Ó a l?  , czy w id m o  spadku." D laczego ta k
W ydaje nam  się, ze nie. M o- sądzę? o tó ż  w  p o ró w n a n iu  do je 

że zb y t wcześnie przesądzamy s ie n n e j ru n d y  na Wiosnę w y s tą p i-  
sprawą, ale tak ie  pesymistyczne

B ic z e j s łu żb y  w o js k o w e j, op u śc ił 
nas J e rzy  S o k o ło w s k i — podpo ra  
d e fe n s y w y . O becnie re p re z e n tu je  
b a rw y  Z a w iszy  Bydgoszcz. N a j
p ra w d o p o d o b n ie j n ie  zagra  także 
A n d rz e j K rz e w ic k i,  k tó r y  w y je 
cha ł na k o n s u lta c je  do S zw e c ji, 
gdz ie  zam ie rza  p rzen ieść się do 
jednego  z ta m te jszych  k lu b ó w . Po 
za ty m  n ie  w y ja ś n io n a  je s t sp ra 
wa cz te rech  p i łk a rz y :  S zw abow i- 
cza, K le in a , N ie c k j i  K u cze ra . Po 
p ro s tu  C h e m ik  n ie  w y w ią z a ł się w  
te rm in ie  ze zobow iązań fin a n so 
w y c h  w obec k lu b ó w , % k tó ry c h  po 
zyskano  ty c h  p iłk a rz y .  I  ta k  Le- 
ch ia  P iechow ice  n łe  o trz y m a ła  na 
leżnośc i za S zw abow icza  i  K le in a , 
a szczecińska Pogoń za N ie ckę  ł 
K u cze ra  M ów iąc  o spraw ach  k a d 
ro w y c h  „ je d e n a s tk i”  C hem ika  m u 
szę dodać, że z a ko ń czy ł k a r ie rę  
sp o rtow ą  M asicz, a Ż u ra w  odszedł 
do W ie lim ia  S zczecinek. Je d y n y m  
w zm o cn ie n ie m  d ru ż y n y  będzie 
p rz y jś c ie  Z b ig n ie w a  C hopci 
B łę k itn y c h  S ta rg a rd .

J A K  się o k a z u je  n ie w y w ią z y w a -  
n ie  się ze zobow iązań, n ie  je s t 
now ością  w  d z ia ła n iu  C h e m ika . 
Pod ko n ie c  ub ieg łego  ro k u  na ła 
m y  c e n tra ln e j p rasy  s p o rto w e j 
t r a f i ła  spraw a p iłk a rz a  P rz y tu ły , 
k tó r y  p rz y b y ł do P o lic  z M Z K S  
K a rko n o sze  J e le n ia  G ó ra . W szyst
k o  b y ło b y  w  n a jlepszym  po rząd 
ku  g d y b y  k lu b  C h e m ik  n ie  zapo- 

n ia ł p rze lać  w ym a g a n e j k w o ty  
* ra c h u n e k  m ac ie rzys tego  k lu b u  

P rz y tu ły ,
T re n e r M . H A Ł U S Z C Z A K  ro zp o 

czyna sw o ją  w y p o w ie d ź  od zacy
to w a n ia  znanego p rz y s ło w ia  —  »N ie  
szczęścia chodzą p a ra m i” . P ie rw 
sze — m ó w i M. H a łuszczak to  n ie  
p rze m yś la n a  d ecyz ja  naszego w y 
ch o w a n ka  M ąkow sk lego , k  ó ry  n ie  
p o w ró c ił do k ra ju  po je d n e j z 
im p re z  ro z g ry w a n y c h  w  B e r lin ie  
Z a ch o d n im . D ru g ie  to  spraw a W ie 
ja k a . W u b ie g ły m  ro k u  we w rze 
śn iu  do se k c ji k o la rs k ie j C hem ika  
p rz y b y ł dobrze Z a p o w ia d a ją cy  się 
p rz e la jo w ie c  P r im u  E łk  — Jan 
W ie ja k . k tó r y  p o tw ie rd z ił p o k ła 
dane w n im  na d z ie je . Co p ra w d a  
n ie  p o w io d ło  m u  się na m is trz o 
s tw a ch  św ia ta , a le  w  k ra ju  b y ł 
k la s y f ik o w a n y  tu ż  za „m is trz e m ”  
Ja roszew sk im . W iąza em z y m  ko 
la rzem  w ie lk ie  nadz ie je . W raz z 
ro b ią c y m  b ły ska w iczn e  p o itę p y  
m ło d y m  W o jc iechem  K a d rz y ń s k im  
m o g lib y  w ie le  z w o jo w a ć  i  p rz y 
n ieść s ław ę sw em u k lu b o w i.  Co 
*  tego k ie d y  n ie d a w n o  Jan  W ie 
ja k  o p u śc ił P o lice  ł  w ró c ił do 
P r im u  E łk . P ow ód b y ł p ro s ty . KS 
C h e m ik  n ie  z a p ła c ił w  te rm in ie  
n a le żn e j k w o ty  k lu b o w i z E łku .

Z A R Ó W N O  dz ia łacze  P ogon i ja k  
i  P r im u  E łk  p o tw ie rd z il i po w yż 
sze fa k ty .  P ró b o w a liś m y  także 
s k o n ta k to w a ć  się z w iceprezesem  
C h e m ika . Pan prezes Jesit je d n a k  
ta k  za p ra co w a n y, że tru d n o  Bo za
s tać  w  s iedz ib ie  k lu b u . N ie  b y ło  go 
n a w e t w ów czas g d y  u m ó w ił się z 
d z ie n n ik a rz e m  naszej re d a k c ji.  Są
d z im y , te  zarząd k lu b u , z k tó ry m  
społeczność P o lic  w iąże  ta k  duże na 
d-zieje, p rz e a n a liz u je  s y tu a c je  i  po
d e jm ie  w ła śc iw e  d z ia ła n ia . Szkoda 
b y  ta k  m ozoln-e tw o rzo n e  osiągn ię 
c ia  z o s ta ły  zn iw eczone przez opde-

Badminton

Kusy walczy
o awans do ii ligi
U B IE G A J Ą C Y  się o w e jśc ie  do I I  

l i g i  b a d m in tó n iś o i szczecińskiego 
K usego  w y g ra li w  S ianow ie  6:1, 
b a rd zo  w a żn y  m ecz z tam te jszą  
V ic to r lą .  1 k w ie tn ia  n a to m ia s t na
szą d ru ż y n ę  czeka w y ja zd o w e  spo t
k a n ie  z b a d m in to n is ta m i z ło to w s k i
m i.  W p rz y p a d k u  z w yc ię s tw a  K u s y  
u z y s k a łb y  aw ans do I I  UgL w  k tó 
r e j  a k tu a ln ie  m a m y ju ż  sw o ich  re
p re z e n ta n tó w , k tó r y m i są azeteslacy.

N A  ro z g ry w a n y m  w  K o sza lin ie  
tu rn ie ju  m a k ro re g io n u  w ie lk o p o l
sk ie g o  d w o je  szczec in ian  w y w a lc z y 
ło  p ra w o  s ta r tu  w  zaw odach cen
t ra ln y c h . W śród sen io re k  — M arze 
na  R udaw ska z A Z S  i  w śród  ju n io 
ró w  — R o b e rt M a te c k i z Kusego

V  T U R N IE J  b a d m in to n a , o d b y w a 
ją c y  się w  ra m a ch  za w o d ó w  o 
G ra n d  P r ix  k u ra to ra  szczecińskiego,, 
w y g ra ł R . M a te c k i p rzed  Ja ck ie m  
K a rb o w n ik ie m  i P io tre m  M a ik ie m  
(■wszyscy z Kusego)r

Z  U D Z IA Ł E M  9 zespołów  to cz* 
a ię  ro z g ry w k i w  szczec ińsk ie j m ię 
d z y z a k ła d o w e j lid ze  ba d m in to n a . 
P o  d o tychczasow ych  m eczach p ro 
w a d z i K B O - l p rzed  ZPS i  „W a r-  
S k im -. <jg)

Od środy do niedzieli 

w hali WDS

Mistrzostwa Polski
juniorów w siatkówce

£
W ŚRODĘ rozpoczy

n a ją  się w  h a li WDS 
m is trz o s tw a  P o ls k i j u 
n io ró w  w  s ia tkó w ce  
Im p re za , w  k tó r e j u- 
czes tn iczyć  będzie 8 
d ru ż y n , p odz ie lonych  
na d w ie  g ru p y , po

trw a  d 0 n ie d z ie li.  W  g ru p ie  A  g ra
ją :  S ta l S toczn ia . Lech ia  Tom a
szów. B u d o w la n i K o sza lin  i  A Z f 
O lsz tyn , a w  g ru p ie  B : G K S  Ja
s trzę b ie . W K S  W ie lu ń . C h e m ik  K ę 
d z ie rzyn , M K S  M D K  W arszaw a. Od 
ś ro d y  do  so b o ty  począ tek g ie r o 
godz. W i  — po p rz e rw ie  o b iado 
w e j — w zn o w ie n ie  o  godz. 16. W 
n ie d z ie lę  począ tek zaw odów  o  go
d z in ie  9 w  in a u g u ra c y jn y m  p o je 
d y n k u  S ta l S toczn ia  spo tka  się w  
środę o godz. 10 z A Z S  O lsz tyn .

A w ans do g ie r f in a ło w y c h , k tó re  
rozpoczną się w  sobotę u zyska ła  do 
a w ie  na jlepsze  d ru ż y n y  z każde j 
g ru p y . <Jg)

p o zyc ję . N ie  je s te m  zadow olona 
je j  s ta r tu . W ypad ła  słabo Z a b ra k ł 
je j  w ła ś c iw e j te c h n ik i w yko n a n ia  
ćw iczeń . N a jb a rd z ie j jes tem  zado
w o lona  z B e a ty  Janze r. m im o  Iż 
ta  za w odg iczka  za ję ła  d o p ie ro  p ią 
te  m ie jsce . S po w o d o w a ły  to  dw a u- 
padtoi p rz y b o ró w . A le  n ieza leżn ie  od 
ty c h  b łę d ó w  uw ażam , że Beata i  es 
a k tu a ln ie  na jlepszą  g lm nas tyczka  
w  Polsce. Na dow ód tego  ona i 
D o ro ta  L e o n a rd  będą re p re ze n to w a 
ły  nasz k r a j  w  tra d y c y jn e j im p re 
zie „T u r n ie j  W io sn y” , -ro zg ryw a n e j 
w  P oznan iu . O dbędzie się ona  6—7 
k w ie tn ia  b r.

— Ja k  w y p a d ły  szczec in iank i w  
sp ra w d z ia n ie  re ze rw  k a d ry  na ro d o 
w e j?

— W te j g ru p ie  zaw odn iczek  z w y 
c ięży ła  I. Ż u ra w s k a  ze S zko ły  M i
s trzo s tw a  S portow ego  (Poznań). 
N a to m ia s t D o ro ta  A n tk o w ia k  (Po
goń) b y ła  trze c ia .

— K to ś  może zadać p y ta n ie , sko 
ro  są ta k  dobre , to  d laczego nie 
z a jm u ją  p ie rw s z y c h  lo k a t?

— Zgadzam  się. A le  sp raw dz ian  
m a ją  to  do* s ieb ie , że sa one a u te n 
ty c z n y m i sp ra w d z ia n a m i, gdzie tak 
bardzo  n ie  l ic z y  się m ie jsce . Ocenia 
się na n ic h  p ra k ty c z n ie  w szystko  
ale n a jw y ż e j now e e le m e n ty  
w chodzące w  u k ła d . A  m o je  za
w o d n ic z k i a k u ra t  ty m  m o g ły  sie, 
s to su n ku  do In n y c h  g im nas tyczek  
p ochw a lić .

— Z a m ies iąc a d o k ła d n ie  28— 
29.04. b r. zostaną rozeg rane  w 
Szczec in ie  m is trzo s tw a  P o lsk i w 
g im nastyce  a rty s ty c z n e j. Czy nasze 
pan ie  m a ją  szanse na m eda low e po . 
tyc je ?

— T a k . T ych  m is trz o s tw  k ra ju  n: 
m ożem y „o d d a ć ” . Jestem  p rzeko 
nana, że spośród czte rech  g im n a 
s tycze k , k tó re  w y s ta w ia m  (A  
K ło s -S u lim a . B . Janzer, M . G órska. 
D . A n tk o w ia k ) ,  d w ie  p o w in n y  u p la 
sow ać się w  m e d a lo w e j tró jc e . T a
k i  je s t ce ł. O b y  t y lk o  p rzyg o to w a 
n ia  do ty c h  zaw odów  p rzeb iega ł 
bez żadnych  zak łóceń.

— D z ię k u je m y  za rozm ow ę.
K oz in .: B.T.

43-LET N I mieszkaniec
RFN, z pochodzenia H olen
der, Peter W erner, zamie
rza z okaz ji ig rzysk o lim 
p ijsk ich , w  wózku in w a li
dzkim , pokonać trasę z 
Waszyngtonu do Los A n 
geles. W erner w yruszy w  
drogę 2 kw ie tn ia , a do Los 
Angeles zamierza dotrzeć 
w  dn iu  o tw arc ia  o lim p iady  
— 29 lipca.

(C AF  — AP)

Wygrać w Opolu!
U W E R T U R Ą  m iędzyna rodow ego  

sezonu d la  p o ls k ic h  p iłk a rz y  bę
dz ie  o p o ls k i m ecz m ło d z ie żo w ych  
re p re z e n ta c ji P o ls k i i  H iszp a n ii. 
J u t ro  ob ie  d ru ż y n y  rozeg ra ją  w  
ty m  m ieśc ie  p ie rw szy  ć w ie rć f in a 
ło w y  mecz m ło d z ie żo w ych  m i
s trz o s tw  E u ro p y . Rew anż 11 k w ie t 
n i«  . w  H iszp a n ii.

P o lscy p iłk a rz e  s ta ją  w ię c  przed 
szansą p o w tó rze n ia  os iągn ięc ia  z po
p rze d n ich  m is trz o s tw . W ówczas to  
P o la c y  r y w a liz o w a li z A n g lik a m i. 
Po porażce 1:2 w  W arszaw ie, w  
re w a n żu  p a d ł re m is  2:2, a le  nasza 
d ru ż y n a  n ie  w y k o rz y s ta ła  t u t  
p rzed  końcem  m eczu rz u tu  k a rn e - 
-o .

U d z ia ł w  p ó łf in a le  M E  d la  na 
szej m ło d z ie ż ó w k i n ie  b y łb y  no 

wością. P o lacy  g ra li ju ż  na ty m  
szczeblu ro z g ry w e k , a le  ró w n o  10 
la t  tem u  (w  m is trz o s tw a c h  d ru ż y n  
do 23 la t) .  O becn ie  s ta ją  przed 
szansą n a w iązan ia  do  tego sukce
su, P ie rw s z y m  k ro k ie m  p o w inna  
b y ć  w yg ra n a  P o la k ó w  — i  to  sto
s u n k o w o  w ysoka  — w  Opol-u.

R y w a l n ie  będz ie  Jednak ła tw y . 
H iszpan ie  w y g ra li ry w a liz a c ję  o  
m ie jsce  w  ć w ie rć f in a le  z H o la n 
d ią  i  Is la n d ią , ic h  aw ans — to  
sw ego ro d z a ju  ew enem en t. Z a k o ń 
c z y li ro z g ry w k i w  g ru p ie  V I I  m a
ją c ...  u je m n y  b ila n s  b ra m e k  (2^5). 
H iszpan ie  w y g ra li i  z re m iso w a li z 
Is la n d ią  — 1:0 i  0:0. p rz e g ra li z 
H o la n d ią  0:5 i  w  o s ta tn im  m eczu 
z H o le n d ra m i na w ła sn ym  b o isku  
z w y c ię ż y li no . co da ło  im  m ie jsce  
w  ć w ie rć f in a le .

Z G O D N IE  z re g u la m in e m  M ię
d zyn a ro d o w e g o  K o m ite tu  O lim p ij
sk ie g o  ig rz y s k a  n ie  mogą się od 
b yw a ć  w  czasie, k ie d y  p a ń s tw o- 
-o rg a n iz a to r  zam ieszane je s t w  
k o n f l ik t  w o je n n y , lu b  prow adizi 
bezpośredn ie  dz ia ła n ia  zb ro jn e . 
O rg a n iz a to ra m i V I ig rz y s k  w  1916 
ro k u  m ia ły  b yć  N ie m cy . W ybuch  
I  w o jn y  ś w ia to w e j zm u s ił M K O i 
do  o d e b ran ia  im  ty c h  p o k o jo w y c h  
za w o d ó w . M K O i p o s ta n o w ił je d 
n a k  zachow ać c iąg łość n u m e ra c ji 
ig rz y s k  w zo rem  s ta ro ż y tn y c h  G re
kó w . B y ł w  ty m  także  z a w a rty  
sym b o l, w ska zu ją cy . że ru ch  
o lim o i <ski " to  m oże być  zniszczo-

Olimpijskie wieści

Igrzyska -  Antwerpia 1920

° y  w y d a rz e n ia m i w o je n n y m i, że 
je s t w ie c z n ie  ż y w y  i  za ch o w u je  
t ra d y c je  na jb liższe  ca łe l lu d zko śc i.

Od  zakończen ia  I  w o jn y  św ia 
to w e ) m in ę ły  d o p ie ro  dw a la ta  i 
s p o rto w c y  29 k ra jó w  w  22 dyscy
p lin a c h  s ta n ę li do  zaw odów . N ie  
b y ło  jeszcze w śród  n ic h  P o laków , 
choć p a ń s tw o  po p rzesz ło  s tu le t-

n ie j n ie w o li ju ż  Is tn ia ło . Polska, 
ja k  w iadom o, w  ty m  czasie b y ła  
zaangażow ana w  w o jn ę  z m ło d y m  
państw em  ra d z ie c k im  i n ie  została 
p rz y ję ta  w  sk ła d  M K O I. N ie  zos ta li 
ta kże  zaproszen i do A n tw e rp i i  
N ie m c y  i  ic h  so ju szn icy , a w ięc 
k ra je  k tó re  w y w o ła ły  w o jn ę .

U R O C ZYSTE o tw a rc ie  ig rzysk  
n a s tą p iło  14 s ie rp n ia  w  obecności 
k ró la  B e lg ii. A lb e r ta  I .  Pp raz 
p ie rw szy  zosta ła  z łożona p rzys ię  
o lim p ijs k a , a przez c a ły  czas na 
s ta d io n ie  p o w ie w a ła  fla g a  z p ię
c iom a k ó łk a m i.  Od te j p o ry  to
w arzyszy  w s z y s tk im  ig rzysko m . 
S z tanda r o l im p ijs k i z a p ro je k to w a ł 
tw ó rc a  ig rz y s k  P. C o u b e rtin .

A N T W E R P IA  to  począ tek k a r ie 
r y  s łyn n e g o  P aavo N urm ie g o . fe 
n o m e na lnego  f iń s k ie g o  d ługo 
dystansow ca. k tó r y  w y w a lc z y ł tu  
t r z y  z ło te  m eda le  1 jeden  s re b rn y . 
T u  ta kże  w y s tę p o w a ł jego  ro d a k  
— w ie lk i s p o rto w ie c ’ i  p o lity k  
U rh o  K e k k o n e n . B y ł dosko n a łym  
le k k o a t le tą .  S ta rto w a ł w  biegach 
na 100. 200 1 400 m. w  tró js k e k u  
z m ie jsca . W la tach  1833-46 b y ł 
p rze w o d n iczą cym  k ra jo w e g o  ko rn i 
te tu  o lim p ijs k ie g o . W  A n tw e rp ii 
W łos i, b ra c ia  A ld i i  N edo N a d lch  
z d o b y li aż d z ie w ię ć  m eda li, w  ty m  
os iem  z ło ty c h  i  jeden  s re b rn y . 
N ie z w y k łą  postacią b y ł Szwed 
Oscar Sw ahn. k tó r y  w  w ie k u  72 
la t  s ta r to w a ł do raz c z w a r ty  w  
ig rz y s k a c h  o lim » ljs k ic h .  Z d o b y ł 
on  łą czn ie  5 z ło tych , 2 s re b rn e  i 
2 b rązow e m edale.

B ie g  m a ra to ń s k i w y g ra ł F in  
Hann.es K o le h m e in e n . k tó r y  s ta r
to w a ł w  pop rze d n ich  ¡» rżyskach  
w  b iegu  na 10 tvs . m . D ru g i b v ł 
E s to ń czyk  Lossm -'n . Tzrzvska o lh n

p ljs k ie  w  A n tw e rp i i  b y ły  dobrze 
zo rgan izow aną  im p re zą . N ie  obe
szło  się je d n a k  bez s k a n d a li. Jed
n y m  z n ic h  b y ł m ecz fu tb o lo w y  
B e lg ii i  C ze ch o s ło w a c ji. Sędzia 
a n g ie ls k i na cz te ry  m in u ty  przed 
zakończen iem  sp o tka n ia  p rz e rw a ł 
g rę  p rzy  w y n ik u  2:0 d la  B e lg ii.  
W tedy  Czesi o p u ś c ili bo isko. Sę
dz ia  o d g w izd a ł ko n ie c  m eczu, z a 
w o d n ic y  czescy zo s ta li z d y s k w a li
f ik o w a n i.

W o g ó ln e j k la s y f ik a c j i  zw yc ię 
ż y ły  U SA przed  F ra n c ją . F in la n 
d ią , W . B ry ta n ią . W łocham i i  
S zw a jca rią .

Ja k  w cześn ie j p o w ie d z ie liśm y  
P o lska  w  A n tw e rp i i  jeszcze n ie  
s ta rto w a ła , choć ju ż  od 1919 r .  
is tn ia ł P K O l, na k tó re g o  czele 
s ta ł książę S te fan  L u b o m irs k i.  
P rz y g o to w a n ia  do s ta rtu  w  ig rz y 
skach  b y ły  ju ż  d a le ko  posunięte, 
a n a w e t lic zo n o  na sukcesy w  
je źd z ie c tw ie , w io ś la rs tw ie , szer
mierce!. le k k ie l a tle ty c e  i  p iłce  
n o żn e j. P ow o łano  też o ś ro d k i 
o l im p ijs k ie  zaangażow ano tre n e 
ró w  za g ra n iczn ych . B y ło  naw e t 
zaproszenie od B e lgów . Jednak 
p row adzona przez P o lskę w o jn a  z 
R osją R adziecką  p rz e k re ś liła  m o
ż liw o śc i s ta r tu  naszych z a w o d n i- ' 
k ó w . Na ig rzyska ch  w  A n tw e rp ii 
P o lska  rep re ze n to w a n a  b v ła  je d y 
n ie  sym b o liczn ie , w  d e fila d z ie  
sztandarów . K i lk u  za w o d n ikó w  
p o ls k !ego pochodzenia je d n a k  b ra 
ło  u d z ia ł -w  zaw odach. M .in . w  
b a rw a ch  U S A  w  p rze c ią g a n iu  l i 
n y  Józe f K rzy c z e w s k i w  d ru ż y n ie  
z a ją ł trze c ie  m ie jsce . W  zapasach 
s ta r to w a ł także  S zym ańsk i a le  be? 
w ię kszych  sukcesów .
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W TO REK, 
20 M A R C A

DZlS:
KlaucLi, Eufemii 

JUTRO:
Lubomira, Benedykta

POGODA
SŁONECZNIE. Temp. do 

2 st. W ia try  słabe wschod
n ie i  po łudniow o-w schod
nie.

D Z lS  ran o  w  S zczecin ie  c iś
n ien ie  w y n o s iło  1024, S h P * 
(768,5 m m  Hg). w  c ią g u  d n ia  
spadek c iś n ie n ia .

P O L S K I ( te l.  Sßß-656) „Szkoła to n ”  
g 19.30; M A L A  SCEN A — „K lu c z ”  
g. 1*.

D E L F IN  ( te l.  468-73) , „P raw o  jes t
p ra w e m ”  g. 1S. 16-30 . 20 — p o i*  1. 
15; ś roda : „ K r ó l  M aciuś I "  g. 9 — 
po i.; „39 s to p n i"  g. 11, 13.15 — ang., 
1. 12; „P ie ś ń  o  R o la n d z ie " g. 15.45, 
1«. 20.15 — f r . ,  1. 16; COLOSSEUM  
(te l.  458-16) ..La ta  d w udz ies te , la ta  
trz y d z ie s te ”  g. 15, 17 15. 19.30 — poi., 
1. 15; środa : g. 1'L. 16, 17.15. 18.30; 
K s iążę  1 ż e b ra k ”  g. 13 — panam .. 
1. 13; K O R A B  — „D u c h ”  g. 17,
19.15 -  U SA. 1. 16; KOSM OS (te l. 
330-03) „D u c h ”  g. 9. 11.15, 13.30. 16, 
18.is, 20.30 — U S A . 1. 16 (w to re k  1 
ś ro d a ); B A Ł T Y K  (te l.  733-35) „ K o 
n ik  G a rb u s e k " g. 15 — ra d ź .; „K o -  
chanLca F ra n cu za ”  g. 16.30, 19 — 
ang.. I. 15 (w to re k  i  środa ); PO LO 
N IA  ( te l.  221-834) „A k a d e m ia  pana 
K le k s a ”  g. 14JO -  cz. I ;  „P oszu 
k iw a c z e  z a g in io n e j a r k i”  g. 16, 
13JO — U SA, 1. 12 (w to re k  i  środa); 
P IO N IE R  ( te l.  475-02) „W e jś c ie  « n o 
k a "  g. 14. 16. 18. 20 — U SA- 1. 18; 
ś roda : „P ie rw s z y  dz ień  w a k a c ji"  g. 
10; „D z ia d e k  do *• o rze ch ó w ”  g. 11, 
12J0; „Z a ję o ie  tym czasow e”  g. 
14, 15JO — j!Ug.. 1. 12; „ L o t  nad k u 
k u łc z y m  gn iazdem ”  g. 17, 18JO — 
U S A . I. 18; D R U Ż B A  (te l.  356-05) 
„ K r z y k ”  g. 15.45, 1«. 20.15 — po i., 
1. 18; M A R S  — „W  gw ie zd n ym  p y 
le ”  g. 16 -  N R D . 1. 12; „1841”  g. 
18, 20.15 — U S A , 1. 18; Z A M E K  ( k i
no  s tu d y jn e ) „ Z  życ ia  m a r io n e te k "  
g. 17, 19 — R FN . 1. 18; P R O M IE Ń
— „F e d o ra ”  g. 18-10; S Z M A R A G D O - 
W E (Z d ro je ) „R y ś  na t ro p ie ”  g. W
— radtz.; „ K r z y k ”  g. 18.15 — po i.,
1. 18: P R Z Y JA Ź Ń  (D ąb ie ) „S u iper- 
p o tw ćw " g. 17 JO. 19.30 — jap -;
I  M A J  (Ż ydów ce) „M ia s to  k o b ie t”  
g . 18 — w i. .  1. 13; B A J K A  (P o lice ) 
„P o szu k iw a cze  z a g in io n e j a r k i”  g. 
17. 19 — U S A . 1. 14: R O B O T N IK  
(P y rzyce ) ..D z ie d z ic tw o ”  ang.. 1. 18; 
„W ó d z  In d ia n  Teoum seh”  N R D ; 
W IS Ł A  (G o le n ió w ) „ K r z y k ”  po i. 
1. 18; „W y p ra w a  po z ło te  w ło s y ”  
CSRS; W ENUS (G o le n ió w ) ..O dm ień 
ne  s ta n y  św iadom ośc i”  USA, 1. 15; 
IN A  (S ta rg a rd ) „S o b ó l 1 panna ”  
po i.. 1. 16; D A R  (S ta rg a rd ) . .W e lk i 
S zu”  po i.. I .  18: „P rz y g o d y  barona 
M ueochhausena”  f r .

R E P E R T U A R  K IN  na podstaw ie  
in fo rm a c ji  O PRF.

M U Z E U M  — S ta ro m ły ń s k a  27 —
„W iz e ru n e k  k o b ie ty ” ; S z tuka  po l
ska X X - le c ia  m ię d zyw o je n n e g o ; 
W ła d z tw o  K s ią żą t P om orsk ich * 
S z tuka  Pom orza Zachodn iego  X I I — 
X V I I  w ie k u ; S ta re  s re b ra ; D a w 
na po rce lana  — g. 10—17; S T A 
R O M Ł Y Ń S K A  l  -  P o lsk ie  m a la rs tw o  
w spó łczesne; M a rtw a  n a tu ra  — te 
m a t zarzucony? — g. 10—17; W A Ł Y  
C H RO BREG O  3 -  P o lska  nad B a ł
ty k ie m  przed  looo la t ;  P rzy ro d a  mo 
rz a ; In s tru m e n ty  i  pom oce n a w ig a 
c y jn e ; U rządzen ia  i  m e ch a n izm y 
s ta tk ó w  m o rs k ic h ; G ospodarka  m o r
ska  na P om orzu  Z ach o d n im  1945— 
1870; O k rę t w  sztuce ; D aw na  k u l - '  
tu ra  lu dow a  na P om orzu  Z a c h o d n im - 
K u ltu ra  A f r y k i  Z a c h o d n ie j; Fetysze 
g w o id z io w e  p le m ie n ia  Bakongo 
(Z a ir )  g. 10—17: P LA C  R Z E P IC H Y
— O d d z ia ł H is to r i i  M ia s ta ; D z ie je  
Szczecina od X  w ie k u  do  w spółcze
snośc i; Nasz Szczecin — d o k u m e n ty  
36-lec’a ; K o n ce p c ja  p ro g ra m o w o - 
p rzes trzenna  Podzam cza w  Szczeci
n ie  — w ys ta w a  p o k o n k u rs o w a  — g 
10—17; Z A M E K  B W A  -  T rz y  
n u r t y  po lsk ie g o  m a la rs tw a ; N e 
p a l — k r a l  i  lu d z ie  ( fo to g ra fia !
— g. 9—17; Z A M E K  — ..U roczyska  
leśne”  fo to g ra fie  Jana Ja śk ie w icza : 
„ K w ia t y  k o b ie c ie  p o ls k ie j”  — g 
10—18.

D Y Ż U R Y

S Z P IT A L E
C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n ii  L u b e l
s k ie j (d y ż u r o g ó ln y ); D Y Ż U R  O P A 
RZEŃ  IO W Y  — W o jc iecha  7; C H IR . 
D O R O S ŁY C H  — I I  P o m o rza n y ; 
W E W N . +  P O ŁO Ż N IC T W O  +  G I
N E K O L O G IA  — re jo n o w e . 
P R Z Y C H O D N IE
D Z IE C IĘ C A  -  u ł.  W o jc iech#  t  -  
i  20—3; D O R O S ŁY C H  — a l. Jed 
nośc i N a ro d o w e j 12 — g. 19—7; STO 
M A T O L O G IC Z N A  — a l. Jedności 
N a ro d o w e j 12 — g. 20—7; u i.  Nad 
O drą  20 — g. 8—1*.

P L . G R U N W A L D Z K I *1 (dod . od
t r u t k i )  te ł. 8*5-51; A L . WOJ. P O L
S K IE G O  134 — te l. 749-00; S T O Ł- 
C Z Y N  N ad O drą  20 — te l.  239-422; 
P O D JU C H Y . pl. W olnośc i S — te ł 
612-820.
IN F O R M A C JE
S Ł U Ż B A  Z D R O W IA  -  t r i .  483-28 ! 
446-46 ~  g. 7.30—17;
O Ś R O D EK D O S K O N A L E N IA  K A D R  
M E D Y C Z N Y C H  — te l. 777-69 -  g 
e—13;
K O L E JO W A  -  te l.  985;
U S ŁU G O W A  — te l 428-14 — g
7.30—16 JO;
R U C H  S T A T K Ó W  -  te l. 961;
S T A N  DRÓG P U B L IC Z N Y C H  -  
te l. 930.
P O G O TO W IA
R A T U N K O W E  — te l. 999; M O  -  
te l.  997; S T R A Ż  P O Ż A R N A  -  te ł. 
998; DROGOW E -  te l. 981; S P Ó Ł
D Z IE L C Z E  -  te l. 932; E L E K T R O W 
N I — ted. 991; G A Z O W E  — te l.  99«; 
W O D N O -K A N A L IZ A C Y J N E  -  te ł. 
•94; L O K A T O R S K IE  — te l.  986. 
S TA C JE  B E N Z Y N O W E  
C Z Y N N E  C A Ł Ą  D O B Ę : M ic k ie w i
cza. K a d łu b k a  ( ta x i) .  K u  S łońcu, 
E skad row a . C hop ina . K o p e rn ik a . 
P O ZO S TA ŁE  S TA C JE  -  czynne  w 
godzinach  6—21.

TELEWI ZJA
PR O G R AM  I
16 U  p rz y ja c ió ł.  16.30 W iado 
m ośc i. 18.40 D la  m ło d ych  w id zó w
— a kadem ia  m uzyczna . 17 D la  dz ie 
c i „ M ic h a łk i” . 17.30 F ilm  CSRS 
„Ś lu b ” . 18.20 O ż y w ie n iu . 18J0 M ag 
ko n sum en ta . 19 D obranoc . 19.10 Rep, 
„T e a tr  nasz w ła sn y ”  19JO D z ie n n ik . 
20 P u b lic y s ty k a . 20.15 F ilm  „D z ię k u 
ję  p a ń s tw u ” . 21.45 P rzed  IX  K o n g re  
sem ZS L. 22.05 K om e n ta rze . 22 JO 
Sąd nad rze czyw is tośc ią . 23.10 D zień  
a lk .
PR O G R A M  I I
17 W iadom ości. 17.10 K lu b  fa n ta s ty 
k i .  17.30 M łodz ież 84. 1« G a le rie  
ś w ia ta . 18 JO K ro n ik a  ( lo k .) .  19
P rzebó j»  D w ó jk i.  19.10 T e le tu rn ie j
— S k o ja rz e n ia . 19.30 D z ie n n ik . 20 
E xpress re p o rte ró w . 20.15 S alon 
m u zyczn y . 21.1* W yd arzen ia . 21.30 
P r. m u zyczn y . 21.50 F ilm  N R D  
„W y c h o w a n ie  pod V e rd u n ”  ez. I I .

ŚRO DA 
PR O G R A M  I
8 1 6.30 T T R . 5.10 M a te m a tyka  d la  
k l .  1. 9 M u zyka  dSa k i.  2. 9.35 Ftóm 
„ K o c ia k ” , u  P ra c a - te c h n ik a  d la  
k l.  3. 12.30 Czas re fo rm y . 13JO i 74 
T T R . 15.28 N U R T . — D ow odzen ie  
tw ie rd z e ń . 16 O d m e lo d ii do m e lo d ii.  
16JO W iadom ości. 16.40 M ag. ha rce 
rz y . 1795 D la p rze d szko la kó w  „ T ik -  
ta k ” . 17.30 N ie d a le k o  B a b im o s tu . 18 
Ć w ie rć f in a ły  m ło d z ie żo w ych  m i
s trz o s tw  E u ro p y  w  p iłce  nożne j 
P o lska—H iszpan ia . 19 D obranoc, 
19.10 P ros to  z m o stu  19.30 D z ie n 
n ik .  20 P u b lic y s ty k a . 20.15 F ilm  
„K o c ia k ” . 21.40 T ra d y c ja  i  w sp ó ł
czesność. 22 K om e n ta rze . 22Æ5 W ie
czór f i lm o w y .  23.25 D z ie n n ik . 
P R O G R A M  U
17 D z ie n n ik . 17.10 M ło d z ie żo w y  k o n 
c e rt życzeń. 17.30 „J a k  p ra c u je 
m y?” . 13 G a le ria  D w ó jk i — Euge
n iu sz  D z ie rze n a ck i. 18J0 K ro n ik a  
( lo k .) .  19 P rze b o je  D w ó jk i.  18.10
Ś p ie w n ik  d o m o w y. 19.30 D z ie n n ik . 
20 Z  d y m k ie m  cyg a ra . 20.15 z  w iz y 
ta  u  B ohdana S m o len ia . 20.45 ..Da
re m  M ło d z ie ży ”  do O s e k '” . 21.16 
W yd a rze n ia . 21.30 . 24 k*ą>tkł  n-> se- 

ścunde” . 22 Ć w ie rć f in a ły  P u ch a ru  
U E F A  S o a rta k  M oskw a — A n d e r- 
le c h t B ru k s e la .
U W A G A : T V  zastrzega sobie zm ia 
n y  w  p ro g ra m ie .

P R O G R AM  B E R L IŃ S K I 

PR O G R A M  I
14J5 J. a n g ie ls k i. 14.55 J . ro s y js k i.  
15.50 W id o w is k o  d la  d z ie c i. 16.50 
G im n a s ty k a  17 W iadom ości. 17.15

W id o w is k o  d la  dz iec i. 17.45 F ilm  T V  
„ D ic k  T u rp in ” . 18.15 F i lm y  a n im o 
w ane. 18J0 T V  dz iec ięca . 19 G odz i
na z ro d z ic a m i. 19.25 Prognoza po
gody. 19.30 K ro n ik a .  20 „N asz  znak  
— s łońce ” . 20.45 F ilm y  na życzen ie . 
P R O G R A M  U
7.55 — 17.10 P ro g ra m y  d la  szkół.
17.45 W iadom ości. 17J0 T V  dz ie c ię 
ca. 18 W iz y ty . 18.25 C za rn y  kana ł
18.55 W iadom ości. 19 F ilm  T V  radź 
„C z e k a m y  na Johna  G ra fto n a " .  20 
F l im  w ł. „ A l ib i ” . 21.30 K ro n ik a .  22 
F i lm  k u b . „W s p o m n ie n ia ” .

Śr o d a  

p r o g r a m  i
7.58 J . a n g ie ls k i. 9.25 K ro n ik a .  10 
F ilr t i d o k u m . .Nasz m a ik  — s łońce” .
10.46 F i lm  ru m . „Z e m s ta  h a jd u k a " .
18.1® G odz ina  d la  ro d z ic ó w ” . 12.30 
W iadom ości. 13.45 J. a ng ie lsk  i .
16.15 F ilm  bu łg . „M a ła  rzecz — d u 
że znaczen ie ” .  16.45 W iadom ości,
16.58 S p o rt. 18.50 T V  dz iec ięca . 19 
T y  i  tw o je  zw ie rzę ta . 19J5  P ro g n o 
za pogody, k ro n ik a  20 T*E w  p iłce  
n o żn e j. 22 K ro n ik a .  22.33 K o n c e rt 
o rg a n o w y  z P ra g i. 23.9$ W iadom o
ści.
PR O G R A M  I I
8.85—13.30 P ro g ra m y  d la  szkó l. 
16 W id o w is k o  d la  d z ie c i. 17.45 W ia 
dom ości 17.50 T V  dziec ięca . 18 M a
gazyn  m o to ry z a c y jn y . 13.55 W iado
m o śc i. 19 F ilm  U S A  „P o lo w a n je  na 
c z ło w ie k a ” . 21 D zień  na Zachodzie . 
21.30 K ro n ik a .  22 F ilm  ang. ..B uddę« 
b ro a k o w ie ” .

PR O G R AM  I

W IA D O M O Ś C I: 14. 16. 18. 18. 20. 22. 
23.
14.05 Magaizyn m uzyczn y  „R y tm ” . 
14.55 P ięć m in u t o  te a trze . 15.55 No
w y  kodeks  d ro g o w y . 16.05 P rob lem  
d n ia .  16.15 B a n k  p rz e b o jó w . 17 
M u zyka  i  A k tu a ln o ś c i. 17.25 Te« 
s ta ry  d o b ry  jazz. 18.05 G o rą cy  te 
m a t. 18J6 Scena 1 f i lm .  19.20 G ra  
zespół Kasa C h o ry c h . 19.30 R adio 
dz ie c io m . 20.05 w  k ll ik u  ta k ta c h , w  
k i lk u  s łow ach. 20.10 K o n c e rt życzeń.
20.40 O p o w ia d a n ia  Iw a n a  B u n in a  
„R u s ja ” . 20.50 Jazz w  p ig u łc e . 21.05 
K ro n ik a  s p o rto w a . *175 K a r ie ry  
la u re a tó w  k o n k u rs ó w  c h o p in o w 
s k ic h . 22.25 M uzyczne p o ró w n a n ie . 
23.10 P ano ram a św ia ta . 23.25 Senne 
n a s tro je .

P R O G R AM  I I

W IA D O M O Ś C I: 17. 20.50. 0.5<J.
14 , T w ie rd z a " .  14.10 M u zyka  z k lu 
b ó w  i  e s tra d . 15 P a m ię tn ik i i  
w sp o m n ie n ia . 15.10 Ś p ie w a ją cy  
k o m p o z y to r. 15.30 K la s y c y  syn teza
to ró w . 16 W ie lk ie , dz ie ła , w ie lc y  
w y k o n a w c y . 17.20 S zczec ińsk ie  na
g ra n ia . 17JO P u b lic y s ty k a  p o ra d n i 
M łodz. 17JO Z e ś w ia to w e j e s tra d y .
13.05 S p o tka n ia  przed m ik ro fo n e m .
18.30 K lu b  ste reo . 19.30 W ieczór w 
f i lh a rm o n ii .  20.55 W ieczorne  re f le k 
s je . 21.30 „ L ite ra tu ra  1 m u z y k a ” .
51.40 „C a ła  W arszawa po n im  p ła
k a ła "  s łuch . *2.10 S łu c h a jm y  razem  
23 „K a m ie ń  na k a m ie n iu ” . *3.20 
M u z y k ą  naszych  czasów. 24 G tosy, 
in s tru m e n ty , n a s tro je , (1.48 M in ia 
tu ra  lite ra c k a .

P R O G R A M  « 1

14 M is trz o w ie  Lustrum en.tec ji. 13.05 
B ig -b e a t na p ły ta c h . 1S.45 P ro s to  t  
k r a ju .  16 Z ap raszam y d o  T r ó jk i
17.30 P o lity k a  d la  w s z y s tk ic h . 16.05 
In fo rm a c je  s p o rto w e . 19 Z y c ie  w y 
p e łn io n e  p racą . 19.30 T ro c h ę  sw in 
ga. 19.50 „N ie  t y lk o  z  tego  św ia ta  
je s te śm y” . 20 C a ły  ten  ro c k . 20.45 
W a rsz ta ty  m uzyczne . 21 R a d io w y 
le k s y k o n  sym czikow ców . 21.45 K s iąż
ka  ty g o d n ia : „H is to r ia  ro d z in n a ” . 
*2.15 D u k e  EH iagtom  i  jego  m u zyka . 
22.45 P osłuchać w a rto . 23 zaprasza
m y  do  T r ó jk i .  28.55 P ó łnoc  poetów .

P R O G R AM  IV

W IA D O M O Ś C I: 16. 19.30. 23.50.
14 W  trosce  o  przysz łość. 14.16 N ie 
zapom n iane  p rze b o je  H ® -- 
W arsa . 14.30 D la m ło d ych  s łucha 
czy . 14 30 T a je m n ic e  ś w ia tła . 15 
M agazyn m u zyczn y . 15 JO Z a n im  
pode jm iesz d e cyz ję . 15.45 M u zyka  
n a s to la tk ó w . 15.50 L e k tu ry  n a s to la t
k ó w . 16.05 L e ksyko n  p io se n k i l ite 
ra c k ie j.  17.05 W ie lka  -s y m fo n ik a  
16 P sych o te ra p ia . 13.20 M uzyczne 
h o b b v . 18.40 S tu d io  E k s p e rtó w . 1' 
M u zyka . 19.40 J . n ie m ie c k i. 19.5? 
N U R T . 20.15 U lu b io n e  m e lo d ie  ope
re tk o w e . 20.30 W ieczór m v ś li i  m u 
z y k i.  22.10 W ir tu o z i nasze«-» s tu le 
c ia . 23 L e k tu ry  C z w ó rk i.  23.10 M u- 
zvko te ra ip ia . 23.55 K a le n d a rz  ra d io 
w y .

TE LE P O G O TO W IE  —
J a k im o w ic z , 22-09-67.

1295-G
TE LE P O G O T O W IE  -  
K aczo re k , te l.  75-100.

59-/1-G
TE LE P O G O T O W IE  — 
co ło r — Z d z is ła w  U znań- 
sk l, 22-85-97.

3277-G
P O G O TO W IE T e le w iz y j
ne — H e rm a n n  S p icke r, 
te ł.  613-658.

3677-G
T E LE P O G O T O W IE  — 
C z e rn ik , Pogodno, 809-04.

4711-0
TE LE P O G O TO W IE  —
S ła w o m ir M a r ty n iu k ,  
88-474.

354 G
T E LE P O G O T O W IE  —
Z d z is ła w  M lśk ic w lc z ,

8499-G 
in s ta lu ję  — 

W aszkine l,

D O ZO RCÓ W  (re n c is tó w ) 
z a tru d n im y . T e l. 78-919.

8107-G

PO D E JM Ę  p racę  na w si, 
Ja n ko w icz , 40-386 K a to 
w ice , W ałow a 7.

1446-K

N IE R U C H O M O Ś C I

P LA C  pod b u d o w ę  za
k ła d u  rzem ieś ln iczego  w  
S zczec in ie -D ąb iu  k u p ię . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 6366.

C Y K L IN O  W A N IĘ  -
B o h d a n  K re k o ra , 841-33.

8169-G
A L A R M Y  dom ow e, a u to  
m a ty k a  — Le ch  K ru -  
p ow icz , te l.  426-98.

8077-0
Z A K Ł A D  k ra w ie c tw a  
le k k ie g o  o fe ru je  su k ie n 
k i  k o m u n ijn e .  Ż ydów ce , 
u L  M echan iczna  52/2.

8040-G
P O S Z U K U JĘ  lo k a lu  na 
d ro b n ą  p ro d u k c ję  z tw o  
rz y w  sz tu czn ych . T e l. 
22-13-09. 8030-G

Z A G IN Ę Ł A  suczka  coc- 
k e r-s p a n ie l z ło ta . O strze 
ga się przed  ku p n e m . 
Za w iadom ość  — n a g ro 
da. T e l. 22-54-72.

J A M N IK  z a g in ą ł 16 m a r
ca. P roszę o z w ro t za 
n a g rodą . T e l. 467-73, 5 
L ip c a  la .

8230-G
Z A G IN Ę Ł A  k o tk a  — 
szara, n ieduża , z ob c ię 
ty m  og o n k ie m . Za w ia 
dom ość n a g roda . T e l. 
759-76.

8366-G

527-680.

A N T E N Y
Ju liu sz  
22-48-59.

, 5825 G
A N T E N Y  in s ta lu ję  -  
M ic h a ł K iz ie w lc z , 446-38.

137-C
PR O G R A M A TO R Y , p ra l
k i  au to m a tyczn e  n a p ra 
w ia m . In ż . R om an So
w a, te l.  612-518.

S927-G
N A P R A W A  p ra le k  a u to 
m a tyczn ych , p ro g ra m a 
to ró w , R u tk o w s k i — M i- 
k u c k ł,  52-46-56.

5728^0
P R A L K I a u tom a tyczne , 
p ro g ra m a to ry  n a p ra 
w ia m  — Tadeusz K o 
n ieczny , te l.  75-498.

2552-0
T A P E T O W A N IE , m a lo 
w a n ie  — K a z im ie rz  R o
goz ińsk i, 82-41-48.

5687-G
T A P E T O W A N IE , m a lo 
w an ie  — „S p o łe m ” , te l. 
22-88-70.

1995-G
C Y K L IN O W A N IE  — T o 
masz K a n t, 345-94.

6238-G
A L A R M  w  m ieszkan iu  
i  w  sam ochodzie — S ta
n is ła w  S ie ro c iń sk l, te l. 
357-67 do  18 i  po 18.

6692-G
O C IE P L A N IE  d rz w i sy
stem em  g a b in e to w ym  —* 
K s lą żk ie w icz , 230-840.

5255-G
T A P IC E R K A  d rz w i -  
Roger K ie rs z n ic k l,  te l. 
22-50-60.

4618-G
A T V C -V ID E O  -  p rze- 
s tra ja n ie  R u b in ó w , Jo- 
w lszów . N e p tu n ó w , za
ch o d n ich  itp .  PALJSE- 
C A M /P A L , in ż . Socha. 
W arszawa. 29-70-23.

1273-K
K U P N O

M ERC ED ESA w  d o b ry m  
stan ie  k u p ię . W ro z li
czen iu  F ia t 12S p (1983 
ro k ). T e ł. 854-91.

8079-G
VW  J E T T A  przedn ią  
szybę, lew e  d rz w i, b ło t 
n ik , la m p ę  k u p ię . T e l. 
226-291.

8020-G
A U T O M A T  do p ro d u k 
c j i  p asz tec ików  k u p ię . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 7980. 
n a m i o t y  fo lio w e  k u 
pię . T e l. 877-25.

7066-G
S P R Z E D A Ż

Z U K A  po rem oncie  
sprzedam . T e l. 612-618.

8041-G
B M W  2808 (1975) sprze
d am . T e l. 36-679 (15—20).

7972- G
S ZYBĘ p rze d n ią  i  t y l 
ną do  F ia ta  126 p, p rz y 
czepę to w a ro w ą , ra d io 
m a gne to fon  s te reo  sa
m ochodow y, la k ie r  sa
m och o d o w y oraz  dużą 
b u tlę  gazową sprzedam . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 8029. 
K A R O S E R IĘ  do Zas ta 
w y  1108 sprzedam . T e l. 
522-804.

7989-G
S K R Z Y N IĘ  ła d u n k o w ą  
do S tara  sprzedam . T e l.
22- 61-55.

7994-G
JA W Ę  358 w  id e a ln y m  
s tan ie  sprzedam . U l. Ro
senbergów  35.

7971 -G
M A G LO W N IC Ę  e le k t r y 
czną d om ow ą now ą 
sprzedam . T e l. 23-30-78.

7970-0
JO W IS Z A  na g w a ra n c ji 
sprzedam . A l.  P ia s tó w  
3/4.

8034-0
R U B IN A  714 p k o lo r , 
sprzedam . K u  S łońcu  
24a/31, od 17.

8026-G
T E L E W IZ O R  R ub in
sprzedam . T e l. 823-748.

7973- G
TE LE W IZ O R  k o lo ro w y  
14 c a li, sp rzedam . T e l.
23- 30-78.

R U B IN A  714, w zm ac
n iacz od d u że j w ie ży , 
sprzedam . T e l. 52-40-47.

7961 -G
W Ó ZE K  g łę b o k i s z tru k 
sow y i  z ło te  ob rą czk i 
sprzedam . T e l. 22-32-16.

7956-G

16 marca 1984 roku zmarł po cięż
k iej chorobie 

śp.

Jan Dubicki
Pogrzeb odbędzie się 21 marca br. 
na Cmentarzu Centralnym w Szcze

cinie, o godz. 11, 
o czym zawiadamia 

pogrążona w smutku

RO DZIN A.

Księżom z kościoła pod wezwaniem 
św. Krzyża, kołu ZBoWiD przy 
W PKM , kolegom Woldenberczykom, 
wszystkim znajomym i przyjaciołom, 
którzy dali m* dowody serdeczności 
i przyjaźni w tragicznym dla mnie 
okresie oraz uczestniczyli w  pogrze

bie mojego ukochanego Męża 
śp.

Stanisława Piwakowskiego
składa

serdeczne podziękowanie

ŻONA.

Pracownicy poszukiwani
PK P

O D D Z IA Ł  B U D Y N KÓ W
w »Szczecinie 

przyjmie do pracy
na terenie Szczecina i Stargardu Szcze
cińskiego mężczyzn w zawodach budow

lanych;
♦  stolarz,
♦  szklarz,
♦  murarz,
♦  dckarz-blacharz,
♦  malarz,
♦  hydraulik,
♦  zdun,
♦  spawacz,
oraz kobiety na stanowiska dozorców 
domów mieszkalnych tylko na terenie 

Szczecina.
Szczegółowych in fo rm a c ji udziela re fe ra t 
ogólny P K P  O ddzia ł B u dynków  Szczecin, 
u l. N aru tow icza 22, I I I  p ię tro , pok. n r  13, 
te l. 41-52-44;
— P K P  Rejon Budynków  n r  1 Szczedn- 

Pomorzany, u l. Jabłonkow ska 4, te l. 
41-53-41;

— P K P  Rejon B u dynków  n r  2 Szczecin- 
P o rt Centra lny, ul. K ana ł P a rn ick i 
n r 1. te l. 41-43-43;

— P K P  Rejon B udynków  n r  3, S targard 
Szczeciński, ul. Bema 4, te l. 768-442.

1447-K

RO BO TN IC ZA
S P Ó ŁD ZIE LN IA  W Y D A W N IC Z A  

„PRASA—K S IĄ ŻK A —RUCH** 
Oddział w  Szczecinie 

ul. Czackiego 3 a 
pilnie zatrudni

na umowach agencyjnych osoby na stano
wiska sprzedawców do punktów sprzedaży 

na terenie Szczecina 
•  oraz

kobiety w wieku do lat 40 na stanowiska 
konwojentów (dostarczanie prasy do punk

tów sprzedaży na terenie Szczecina).
In fo rm a c ji udziela D zia ł Spraw  Pracow
niczych, te l. 351-14 i 476-01, w . 30 lu b  

osobiście pokó j n r  13. I  p.
1109-K

P R A L K Ę  a u to m a tyczn ą  
używ a n ą  sprzedam . T e l. 
77-650.

7963-G
C ZO SN EK w io se n n y  
sprzedam . T e l. 824-169.

7962-G
B O N Y  PeK aO  sprzedam . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 7981. 
M O TO RO W ER m a rk i 
„S im s o n ” , stan  id e a ln y  
— sprzedam . T e l. grzecz 
nośc io w y  — G o le n ió w . 
29-26, po godz. 16.

75-P
W Y R Ó W N A R K Ę  sprze
d am . S ta rg a rd , te l. 
77-46-33.

70-P
B O N Y  P eK aO  sprzedam . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 7184.

L O K A L E

W ŁA S N O Ś C IO W E  M-2. 
p l. Ż o łn ie rz a  — snrze- 
da m . O fe r ty  B iu ro  O g ło 
szeń Szczecin 7997. 
•O BCO KR AJO W IEC  po
s z u k u je  m ie szka n ia , n a j
c h ę tn ie j z te le fo n e m . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 8257.

B IA Ł O G A R D  — 2 poko 
je , k u c h n ia , ła z ie n ka , 
zam ien ię  na M-2 w  
Szczecim e. O fe r ty  B iu ro  
Ogłoszeń Szczecin 7763. 
O K A Z J A ! Poznań — 
m ieszkan ie  w łasnośc io 
w e  3 p o ko je , z te le fo 
nem , za m ie n ię  na m ie 
szkan ie  w  Ś w in o u jś c iu . 
O fe r ty  B iu ro  Ogłoszeń 
Szczecin 7025. 
M IE S Z K A N IE  z te le fo 
nem  w  Ś w in o u jś c iu  k u 
p ię . O fe r ty  B iu ro  O g ło 
szeń Szczecin 7027. 
B IU R O  po ś re d n ic tw a  
ku p n a  — sprzedaży n ie 
ru ch o m o śc i — w to re k , 
środa  10—15, c z w a rte k  
10—17, m g r p ra w a  Ed
w a rd  L ip iń s k i,  te l.  718-66.

6864-G

Z G U B Y

Z G U B IO N O  p ra w o  ja 
zdy  na nazw isko  S ta
n is ła w  P o lsk i.

7996-0
JA C E K  W O JC IE C H  P A 
K U L S K I z g u b ił p ra w o  
ja z d y .

..K U R IE R  SZC ZE C IŃ S K I** -  d z ie n n ik  RSW .P rasa—K s ią ż k a —R u c h "  W Y D A W C A ; S zczec ińsk ie  W yd a w n ic tw o  Prasowe R E D A K C JA , pl H o łdu  P ru sk ie g o  « 70-650 Szczecin 
* k r  poczt 70-925 R edagu je  ko le g iu m  T E L E F O N Y  c e n tra la  430-21 s e k re ta r ia t re d  nacze lnego  457-41 sekre ta rz  re d a k c ji 467-21 dz m ie js k i 462-35 dz ekonom , m o rs k i 427-77 
dz. s p o rto w y  »79-50 dz. łącznośc i z C z y te ln ik a m i 450-21 O G Ł O S Z E N IA  p rz y jm u je  B iu ro  R ek lam  i Ogłoszeń 70-550 Szczecin o l H o łd u  P ru sk ie g o  8 te l 394-34 Za treść • te r 
m in  d ru k u  og łoszeń re d a k c ja  nd« ponosi o d p o w ie d z ia ln o śc i M a te r ia łó w  n ie  za m ó w io n y c h  re d a k c ja  n ie  zw raca  N r in d e k s u  35034 D ru k  Szczecińskie  Z a k ła d y  G ra ficzn e
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Spacerkiem  po Lasku Arkońskim

Brudne „zieSoue płuca“
W IO S N A  nadeszła i  choć nocą tem pera tury są raczej z i- O dpow iednie służby leśne 

mowę — piękna pogoda zachęca do w yb ran ia  się na dłuższy w yko nu ją  obecnie w  lasku sze- 
spacer. Jednym  z na jba rdz ie j uczęszczanych terenów spacero- reg prac. Pocięto i  ułożono w 
w ych  jest Lasek A rkońskL  Co sobotę i  niedzielę można w  sągi liczne m artw e  drzewa, 
n im  spotkać setki, tysiące szczecinian w dycha jących świeże po- rozpoczęto regulację jednego z 
w ietrze, a i  w  dn i powszednie n ie  b rak  tu  ludz i. cieków w odnych, k tó ry , choć

Lasek A rko ń sk i jest zresztą mieście to dosłownie los w y -  ¡^ T e n ie 1’ poteTnyclf s-^arpy 1 
n ie  lada dobrodzie jstw em  dla grany na lo te r ii.  Można tu  po- d p  P j-d n -k  hv
m ieszkańców Szczecina. T ak  biegać, by zrzucić zbędne k ilo -  - - J y
rozleg ły drzewostan w  w ie lk im  gram y, pojeździć na rowerze 

. czy w ro tkach, pospacerować.
M ożna jeszcze także, ku  w ie l
k ie j uciesze najm łodszych, spot 
kać w iew ió rkę , zająca, sarny 
czy naw et dzika. K iedy  się je d 
nak b liże j przy jrzeć tym  „z ie 
lonym  p łucom ”  Szczecina, łat- 

iż

Syzyfowe prace...
C O  R O K U  — g d y  w m ieśc ie  za

c z y n a ją  się w iosenne p o rz ą d k i — 
z w ra ca m y  uw agę  na n ie  
na jle p szą  o rg a n iza c ję  ty c h  p rac. 
O tóż  na w ie lu  u lic a c h  je z d n ie  za
m ia ta  się rę czn ie ; k u p k i p iachu  
śm iec ia  leżą potem  c a ły m i d n ia 
m i p rz y  k ra w ę ż n ik a c h , n im  p rz y  
je d z ie  sam ochód, na k tó ry  zg a r
n ia  się „u ro b e k ”  N a ru c h liw y c h  
tra s a c h  (np . p rz y  u l.  W ilcze j 
K o m u n y  P a ry s k ie j,  gdzie  w id z ie  
l iś m y  to  o s ta tn io ) ow e p ra co w ic ie  
usypane k u p y  śm iec ia  w  c iągu 
k i lk u  godz in  d o k ła d n ie  z o s ta ły  roz 
je c h a n e  przez s e tk i p o jazdów ... I  
ro b o tę  m ożna zaczynać od now a.

N a rze ka  się w  M PO, że coraz 
m n ie j je s t c h ę tn y c h  do  p ra c y  p rzy  
s p rz ą ta n iu  u l ic ,  d laczego w ię c  z u 
p e łn ie  n ie  szanu je  się w y s iłk u  za
m ia ta czy?  (mg)

Notatnik szczeciński
O  W R A M A C H  S tu d iu m  W iedzy 

o S ztuce  dziś, 20 bm . o  godz. 17 
M u ze u m  N a ro d o w y m  odbędzie sie 
k o le jn a  p re le k c ja  po łączona z Po
kazem  f ilm ó w . Na te m a t n a jn o w 
szych  z ja w is k  a rty s ty c z n y c h  w  
p o ls k ie j sztuce m ó w ić , będzie  J e rzy  
J u rc z y k .

O  D Z IŚ  o  godz. 17 w  ś w ie t lic y  
o s ie d lo w e j SM  „D ą b ”  p rz y  u l.  M e
ta lo w e j 22a rozpoczn ie  się p ro je k c ja  
b a je k  d la  dz iec i.

<> S P O T K A N IE  z posłem  d r . Ja
nuszem  S te fanow iczem , cz ło n k ie m  
K o m is j i  S p ra w  Z a g ra n iczn ych  S e j
m u  P R L  odbędzie się ju t ro ,  w  śro 
dę  o godz. 18 w  K lu b ie  „ K ie r u n k i ’" 
(u l.  M a ria cka  6/8). T e m a t — „M ie j 
sce P o ls k i w  św ie c ie ” . W stęp w o l
ny.

O  W D K  zaprasza na c y k l w y k ła 
d ó w  p ro f. J a n in y  W ę g ió ro w e j pn. 
„ K u l t u r a  i pop raw ność  w spółcze
snego ję z y k a  po lsk ie g o ” , w y k ła d  
p o św ię co n y  w y ra zó m  m o d n y m  w 
ję z y k u  p o lsk im  odbędzie  się w  śro 
dę 21 ba i. w  S a li S w ię to b o rzycó w  
Żarn iku.

O  W D K  ogłasza d o d a tko w e  zatpi- 
By ch ę tn y c h  na k u rs  tk a c tw a  a r ty 
s tycznego . Z a ję c ia  o d b yw a ć  się bę
dą  w  każdą środę o godz. 10 
S p o tk a n ie  o rg a n iz a c y jn e  21 bm . c 
godz. 10 w  sa li n r  111 Z a m ku .

ó  Z A R Z Ą D  O krę g u  P o lskiego 
T o w . N e o filo lo g iczn e g o  zaprasza 
c z ło n k ó w  i  s y m p a ty k ó w  na sp o tka 
n ie  z doc. d r. hab. S ta n is ła w e rr 
K o lb u s z e w s k im  (U A M ), k tó re  odbę
d z ie  się 21 bm . o godz. 16.30 w  sa li 
sena tu  p rzy  u l.  W ie lk o p o ls k ie j 18. 
W  p ro g ra m ie  re fe ra t p t. ,,K . R. 
B a ron«  — ło te w s k i O skar K o lb e rg ” .

Kronika wypadków
W C ZO R A J o k o ło  godz. 15.10 na 

u l .  S ik o rsk ie g o  u zb iegu  z p i. K oś
c iu s z k i, k ie ro w a n y  przez D ariusza 
N . c ię ż a ro w y  ,S ta r”  SZE 316-E 
p o trą c i ł  p rzechodn ia . 30-le tn iego Jó 
zefa R.. k tó r y  na p rze jśc iu  d la  
p ieszych , p rz y  z ie lo n y m  św ie tle , 
p rze k ra cza ł je zd n ię . P rzechodn ia  
o d w ie z io n o  do  szp ita la , a p rz e c iw 
k o  k ie ro w c y  toczy  się dochodzen ie .

O godz. 17 na tra s ie  M oracz  — 
C z a rn o g ło w y  gm . P rz y b ie rn ó w  k ie 
row ana  przez p ijanego  Jarosław a 
L .  z M oracza ..S yrena ”  SZA 8250 
z je ch a ła  na pobocze, k i lk a k ro tn ie  
p rz e k o z io łk o w a ła  i  z a trzym a ła  się 
na  p o lu . K ie ro w c a  n ie  dozna ł o- 
b rażeń . c ię żko  rannego pasażera 
M iro s ła w a  M.. k tó r y  w y p a d ł przez 
p rze d n ią  szybę k o z io łk u ją c e g o  sa
m o ch o d u  o d w ie z io n o  do  szp ita la

P Ó Ź N Y M  w ieczorem  w  je d n ym  
*  m ieszkań p rzy  u l. A rm ii C zer
w o n e j dosz ło  do p i ja c k ie j a w a n tu 
r y  m a łże ń sk ie j, w  czasie k tó re j pa
n i dom u ugodziła  męża nożem. 
N a szczęście ra n y  o ka za ły  się n ie 
groźne. Mąż — oo o p a tru n k u  w  
szp ita lu  — poszedł spać do  z n a jo 
m ych . a pan i po jecha ła  ra d io w o 
zem d o  iz b y  w y trz e ź w ie ń .

W M IE JSC O W O ŚC I Ż a rn o w o  gm . 
S tepn ica  4 -Ie tn i ch ło p ie c  baw iąc  
się z a p a łka m i p o d p a lił 3 -tonow ą 
s te rtę  s ło m y  swego d z iadka . S tra ty  
— 6 tys . zł. We wsi G ó ra lice  gm . 
T rz c iń s k o -Z d ró j z a p a lił się od n ie 
szczelnego k o m in a  b u d yn e k  m iesz
k a ln y  m ie jscow ego ro in ik a .  S p ło 
n ą ł dach i s try c h  S tra ty  — pó ł 
m in  z ł

G O D Z IN Ę  przed pó łnocą  d o k o n a 
no  w ła m a n ia  do  . m a lu c h a ”  zanar 
ko w a n e g o  v is  a v is  k in a  ..K os
m os” . W łaśc ic ie l w ozu s k rz y k n ą w 
szy do pom ocy p rze ch o d n ió w  za
trz y m a ł spraw cę i p rzekaza ł go m i 
b c j i .  D ochodzen ie  w to k u . (ap)

pięknych 
szcze

cin ian ie  sami zadbali o Lasek 
A rkońsk i, ta k  aby mógł służyć 
i  im , i następnym  pokoleniom... 
A  w ięc przede w szystkim  nie 
należy wyrzucać tu  śm ieci, n ie 
zależnie czy są to odpadki do

zie m owe> czy choćby pap iery od 
" ła t ”  zabranych na spacer kanapek i 

wo skonstatować, i i  c ie r p i
- 7  ocieplenie, trzeba * & £  po-zaśmiecenie. W prawdzie w  licz 

nych peregrynacjach po ścież
kach i bezdrożach lasu repor-

m yśleć o posprzątaniu lasu. Sko 
ro  można by ło  „zamieść”  T a 
t r y  — uda się chyba także

f e l  to  — e o S e i '̂ e l s z S o  
ongiś byw ało), ale o czystości 
trud no  mówić.

Lasu A rkońskiego.
(su)

W  na jba rdz ie j uczęszczanych 
m iejscach, w zd łuż ścieżek, w  
uroczych ustroniach w a la  się 
m nóstwo papierów. Bardzo ła t
wo natknąć się w  lesie na w y 
rzucone b u te lk i. Te stanow ią 
ogromne niebezpieczeństwo dla 
drzewostanu. Na razie jest z i
mno, ziem ia nasiąkła w ilgoc ią  
— gdy jednak przy jdz ie  ciepła 
wiosna owo porzucone szkło 
ła tw o  może stać się przyczyną 
pożaru. N ie b raku je  także po
rozrzucanych rozm aitych p las ti
kow ych opakowań oraz pordze
w ia łych  puszek.

SM U TN Y w idok  przedstawia 
sk ra j lasu p rzy leg ły  do u l. Juna
ckie j, gdzie część m ieszkań
ców pob lisk ich  dom ów w y rzu 
ca rozm aite odpadki. Można 
znaleźć tam  rozliczne dziurawe 
garnk i, potłuczone naczynia, 
p lastikow e b u te lk i po płynach 
detergentowych, no i n ie kaucjo 
nowane b u te lk i po o le ju , w i
nie, szmaty i  pap iery.

Jest to przykre , tym  b a r
dzie j że można zachować czy
s ty  las w  pob liżu  budynków  
Już np. m ieszkańcy u l. Cho
rzow skie j oraz w łaściciele dzia
łek tu  położonych n ie t ra k tu ją  
drzewostanu ja k  wysyp isko 
śmieci. Podobnie rzecz się ma 
przy ul. Podleśnej czy Ś w ie rko 
wej.

U porządkowania wym aga tak
że — o .czym pisa liśm y w ie lo 
k ro tn ie  — ścieżka zdrowia. Po
trzebna jest napraw a w ie lu  
urządzeń sportowych, p rzyw ró 
cenie im  W łaściwych fu n kc ji.

Dla absolwentów

szkół podstawowych

Kto chce zostać 
nauczycielem?

A B S O L W E N C I szkó ł pods taw o
w y c h  w  n o w ym  ro k u  szko lnym  
m a ją  m o ż liw o ść  uczęszczania do 
lic e u m  ogó lnoksz ta łcącego  o p ro 
f i l u  pedagog icznym . N ow ą  fo rm ę  
p rzy g o to w a n ia  do zaw odu n a u c z y 
c ie lsk ie g o  p o d e jm ie  w ro k u  szko l
n y m  1984/85 I I  L ice u m  O gó lno
kszta łcące  im . M ieszka I  w  Szcze
c in ie  p rz y  u l.  H e n ry k a  Pobożnego. 
P o  cz te rech  ła ta c h  n a u k i , i  z łoże
n iu  e gzam inu  d o jrza ło śc i absolw en 
c i (na  ra z ie  dw ó ch  k la s ) staną 
wobec w y b o ru : s tu d ia  lu b  dw a 
dalsze la ta  n a u k i w  lic e u m  p rz y 
g o to w u ją ce  ic h  dp nauczan ia  po 
czą tko w e g o  w szkole podstaw ow e j, 
a lb o  w  p la có w ka ch  w ych o w a n ia  
p rzedszko lnego . K la s y  o p r o f i lu  pe 
d a g og icznym  o p rócz  p rze d m io tó w  
og ó ln o ksz ta łcą cych  re a lizo w a ć bę
dą d o d a tk o w o  ta k ie  p rze d m io ty , Jak 
w y ch o w a n ie  m uzyczne, g rę  na i n 
s tru m e n c ie , w ych o w a n ie  p la s ty c z 
ne, a ta kże  te chn iczne . W szyscy 
c h ę tn i m uszą w ykazać  się z d o ln o 
śc ia m i a r ty s ty c z n y m i i  m a n u a ln y 
m i ta k  , ba rdzo  p o trz e b n y m i w  
p rzysz łym  zawodzie.

O p rz y ję c iu  do  k la s y  6 p ro 
f i lu  pedagog icznym  d e cydow ać bę 
dą w y n ik i e gzam inów  w stę p n ych  
do lic e u m , a także te s ty  psycho
log iczno -pedagog iczne . Szkoła p rz y j
m u je  przede w szys tk im  ka n d y d a tó w  
z te re n u  Szczecina, gdyż n ie  dyspo
n u je  in te rn a te m  d la  zam ie jsco w ych . 
K la s y  pedagogiczne będą re a lizo w a 
ły  poza d o d a tk o w y m i p rze d m io ta 
m i naukę  języków ; o b cych  — ku rs  
p ie rw szy . — jęz. fra n c u s k i (p ro g ra m  
poszerzony) k u rs  d ru g i — jęz . n ie 
m ie c k i.

C h ę tn ych  do  p o d jęc ia  n a ą k i w  
lic e u m  i  uzyskan ia  zaw odu n a u 
czyc ie la  d y re k c ja  s zko ły  p ro s i o 
s k o n ta k to w a n ie  się w  ja k  n a jszyb 
szym  czasie, gdyż lic zb a  m ie jsc  jest 
og ran iczona.

Wystrzegać się czerwonych wozów

W P K M -  oby ty Iko zła passa...
C Z Y T A JĄ C  „K ro n ik ę  

w yp adków ”  zauważyć mo
żna, iż  w  bieżącym roku 
dość często niebezpieczne 
zdarzenia drogowe i trage
die na jezdn i dzieją się 
p rzy uczestnictw ie wozów 
ko m u n ika c ji m ie jsk ie j. 
Czyżby k ie row cy c i jeź
d z ili m n ie j ostrożnie?

NAJG O RSZY b y ł stycjzeń. Na 
drodze, pod ko ła m i czerwonych 
wozów zginęło aż 5 osób. I 
tak : na skrzyżow aniu ul. O stra- 
w ic k ie j i  al. W ojska Polskiego 
tra m w a j najeżdża na przecho
dzącego przez to ry  mężczyznę 
(notabene — kierow cę nie opo
dal zaparkowanego samochodu). 
Na G dańskie j przegubowy „ Ik a -  
rus” , p rzygotow u jąc się do skrę 
tu  na końcową pętlę, wpada na 
człow ieka przechodzącego przy 
czerwonym  św ietle  przez u l i
cę. Na ul. C y ry la  i Metodego 
„B e r łie t”  potrąca stojącego na 
jezdni mężczyznę. Poturbowana 
o fia ra  um iera  k ilk a  dn i póź
niej... Na u l. Powstańców W ie l
kopo lskich „jedenastka”  najeż-' 
dża na stojącego na to row isku  
pieszego, a na ul. P yrzyck ie j 
przegubowy „ Ik a ru s ”  rozjeżdża 
leżącego na drodze nietrzeźwe
go mężczyznę...

O T R A G E D IA C H  ty c h  p rz y p o m i
nam y d o p ie ro  te raz, bo w ie m  d o 
chodzen ie  p ro k u ra to rs k ie  w ty c h  
spraw ach zosta ło  bądź zakończone, 
bądź je s t w  totku. D odać na leży 
je d n a k  od razu. że w  w iększości 
podobnych  p rz y p a d k ó w  k ie ro w c y  
n ie  zosta je  udo w o d n io n a  w ina . 
zaś ja k o  sp raw cę  tra g e d ii w skazu 
je  się ra cze j n ieostrożnego  p ie 
szego.

— W ie m y doskona le , że praca 
k ie ro w c y  W p k m  je s t tru d n a , a u 
to b u sy  b y w a ją  p rze ładow ane . a 
ro z k ła d y  ja zd y  nap ię te  — m ów i 
szef re jo n o w e j ..d ro g ó w k i”  m jr  
W . K o w a ls k i.  — N ie  z w a ln ia  to  je 
d n a k  p row adzących  te  po jazdy  ot! 
o d p o w iedz ia lnośc i m o ra ln e j za 
zdarzen ia , w  k tó ry c h  b io rą  u 
d z ia ł. Zw łaszcza k ie ro w c v  a u to b u 
sów  to  fa c h o w c y  w y s o k ie j k lasy, 
k tó rz y  p o w in n i nam ię tać o z a ja 
dzie  og ran iczonego za u fa n ia  P o
d obn ie  m o to rn ic z o w ie  — ia d a ry  
naw e t to ro w is k ie m  w yd z ie lo n ym , 
n ie  m ogą w y la e /a ć  sw e j uw ag i. 
Z n a ia  on i zresztą dobrze  w szys tk ie  
n iebezp ieczne m ie lsca  w Szczeci
n ie  ( ja k  choćbv  to ro w is k o  w  re 
jo n ie  „ Ł o d o g ry fu ” ).

D latego też n ie p o ko i nas <— lu 
d z i o d p o w ie d z ia ln ych  za bezoie 
czeństw o w  ru c h u  — w zrost w y  
o a d kó w  z udz ia łem  n o ;az-ł6w 
W P K M . D odam  też r>rzv o k a z ji,  iż 
k o n tro lo w a liś m y  p rę d ko śc i ro z w i
ja n e  przez w ozy  szynowe. Sa one 
w  w ie lu  p rzyp a d ka ch  zb v t wv=© 
k ie ... C hcem y też w  na  jb ' iż B7vm 
okres ie  zo rgan izow ać w  w p k m  
w y ja zd o w e  posiedzenie K o le g iu m  
ds. W ykro cze ń , k tó re  bedzie ro z 
p a try w a ć  w łaśn ie  w y o a d k i kom u  
n ik a c v in e ...

Dużo na tem at p ro f ila k ty k i 
prowadzonej w śród k ie row ców  
usłyszeliśm y w  d y re kc ji W PKM . 
B y ły  już ku rsy  i egzamin v z 
nowego „P raw a  o ruchu d ro 

gow ym ” , realizow any jes t cyk l 
spotkań z prokura torem , oma
w iany jest z załogą przedsię
b iors tw a każdy wypadek.

CZY jednak podczas jednego 
ku rsu  można u człow ieka w y 
kształcić wyobraźnię, ta k  by po 
stępował w g zasady: „m yś l i  
p rze w id u j” ? Na pewno nie. 
T ym  bardzie j, że do zawodu 
m otorniczego nabór prowadzo
ny  jest dość bezkrytycznie. 
Wszystko jest oczywiście zgod
ne z przepisami, każdy kandy
dat poddawany jest też spec
ja lis tycznym  badaniom. W  prak  
tyce jednak za pu lp item  m oto r
niczego zasiąść może człowiek, 
k tó ry  n igdy nie p row adził żad
nego pojazdu (nawet roweru)... 
Zagadnienie kształcenia na ku r 
sach tram w a ja rsk ich  to zresz
tą osobny tem at, do którego bę 
dziem y chcie li powrócić. Póki 
co pragnę libyśm y wierzyć, że 
styczniowa zła passa w  W PK M  
już n igdy się n ie  pow tórzy. 
Tam  gdzie g in ie  człowiek, żad
ne uspraw ied liw ien ie  nie jest 
przecież wystarczające... (mor)

„Zabić go nie zamierzałem“

Sąsiad -  sąsiada...
ZIM O W EG O  wieczoru, 19 lu -  w a l jednym  pokojem , z tym  iż 

tego br. około godz. 19 prze- S tanis ław  R. jako  p raw o w ity  
chodzący u licą  N iedz ia łkow - lo ka to r (Ekspedyt T. przed k i l -  
skiego mężczyzna usłyszał ku  la ty  w p row adził się tu  „na 
k rzyk : w  zakratow anym  okn ie  dz iko” , bez przydzia łu kw a te - 
sutereny budynku  v is  a v is  runkowego) m ia ł do w yłącznej 
gm achu te le w iz ji s ta ł człow iek dyspozycji także kuchnię. Je- 
w zyw ający pomocy. „Jestem  dyn ie  ub ikac ja  by ła  wspólna, 
ranny — w o ła ł —  sąsiad ugo- Tego dnia S tan is ław ow i R. 
dz ił m nie nożem, proszę wcz- złożył w izy tę  znajom y. P ili 
wać pogotow ie!”  w spóln ie alkohol. W lib a c ji

W kró tce przed dom zajecha- w z ią ł udz ia ł zaproszony przez 
ła ka re tka  pogotow ia i  m il i-  gospodarza Ekspedyt T. W 
cy jn y  radiowóz. Rannego trze - pew nej c h w ili pomiędzy S tan i- 
ma ciosami w  plecy i k la tkę  sławem  R. a jego znajom ym  
p iersiow ą 58-letniego S tan is ła - doszło do sprzeczki i  gospodarz 
wa R. zabrano do szpitala, w y rzu c ił gościa za drzw i: Eks- 
Sprawę wzię ła w  swoje ręce pedyt T. zachował neutralność 
MO. zaraz potem zresztą w ró c ił do

* * * swego pokoju.
S T A N IS ŁA W  R. i  54-le tn i S tan is ław  R. przebrawszy się 

Ekspedyt T. za jm ow a li w spó ł- w  piżamę zasiadł przed te lew i- 
ne, dw upokojow e m ieszkanie w  zorem. O koło godz. 19, idąc do 
suterenie domu p rzy ul. N ie - u b ika c ji, spotkał w  przedpoko- 
działkow skiego. Każdy dyspono- ju  w spółlokatora . Pomiędzy obu

panam i doszło nieoczekiwanie 
do ostre j w ym iany słów. Eks
pedyt T. chw yc ił nóż rzeźnicki. 
(kiedyś pracow ał w  tym  zawo
dzie) i gdy S tanis ław  R. od
w ró c ił się doń plecam i żarnie- 

. rza jąc wejść do pokoju, ugo
d z ił go dw ukro tn ie  w  plecy- a 
po raz trzec i w  k la tkę  p ie r
siową. Ostrze o m ilim e try  om i
nęło serce...

Ranny^ w b ieg ł do kuchn i, za
m kną ł się na k lucz i  przez, 
okno zaczął wzywać pomocy. 
D zięk i natychm iastow ej opera
c ji uratow ano mu życie, choć 
po dziś dzień przebyw a w szpi
ta lu.

— „N ie  chciałem  go zabić”  — 
ośw iadczył w  czasie przesłucha
n ia  aresztowany przez p roku ra 
tora  napastnik. „B y ły  pomiędzy 
nam i nieporozum ienia, ja k  to w 
życ iu  się dzieje, ale zabić czło
w ieka...” .

EP ILO G  zajścia rozegra się 
przed sądem, k tó ry  z pewnoś
cią us ta li szczegółowo m otyw y 
zbrodniczego zamachu. Już te
raz jednak nie ulega w ą tp li
wości, iż główną przyczyną no
żowniczej rozpraw y sta ł się a l
kohol, spożyty w  m iłe j zgo
dzie bezpośrednio przedtem.

(ap)

Niebezpieczne drogi

Tablica tylko 
ostrzega

O D C IN E K  jezdni ul. M ick ie 
w icza od w ia d u k tu  w  k ie ru n ku  
centrum  m iasta już od la t  jest 
is tną zmorą dla k ie row ców . 
Odnotowano tu także w ie le n ie 
szczęśliwych w ypadków . P ro fil 
ja k  i  rodzaj samej naw ierzchn i 
jezdn i jest niebezpieczny w  kaź 
dej porze roku. W iedzą o tym  
dobrze szczecińscy k ie row cy. 
S tara ją  się zazwyczaj jeździć 
tędy ostrożnie. Zobowiązuje 
zresztą do tego znak drogowy 
zabrania jący przekraczania 
szybkości 50 km  na godzinę.* 
O statn io przyby ła  jeszcze jed
na tab lica  ostrzegawcza (patrz 
zdjęcie). Można by powiedzieć, 
że w  zakresie p ro f ila k ty k i zro
biono dużo, ale czy t o . jest 
w łaściw e rozwiązanie?

JE Ś L I p rzy  o g ra n iczo n e j szyb ko 
ści do 50 k ilo m e tró w  m a ją  nada l 
m ie jsce  w y p a d k i i  k o liz je , to  n ie  
je s t to  w y łą czn ie  spraw a w o ln e j 
jazdy . P rzyczyna  tk w i gdzie in 
d z ie j. O tóż m y ś lim y  że so e c ja li-  
śći od b u d o w y  d ró g  i  je z d n i zda
ją  sobie doskona le  spraw ę że ten 
o d c in e k  d ro g i 1est po p ro s tu  źle 
zbudow any. W  ta k im  s tan ie  n ie  
nadaje się on do w ła ś c iw e j. a 
w ięc bezp iećzne j e k s o lo a ta c ii. N a 
szym  zdan iem  p rz y c z y n y  w ie lu  
w y p a d k ó w  tk w ią  ta k  w  sas- 
m ym  u k s z ta łto w a n iu  o ro f ilu  te j 
je z d n i ja k  i ro d z a ju  n a w ie rz c h n i. 
W yd a je  się. że u s ta w ie n ie  ta b lic y  
os trzegaw cze j to  z w y k łv  w y b :eg 
fa łs z y w ’ e ro z u m ia n e j t ro s k i o  bez 
p ieczeństw o. Żadna ta b lic a  tego 
ty n u . a naw e t p o d św ie tlona , n ie  
z lik w id u je  p rzyczyn  pow odu iącvch  
n iebezp ieczne w vD a d k i. Czas w ięc 
n a jw yższy  pom yśleć o ty m  1ak
ro zw iązać  ten  p rob lem  M am y 
przecież sp e c ja lis tó w  i od b u d o 
w y  d ró g  i  od p ro f i la k ty k i w  za
kres ie  bezpieczeństw a na d rogach. 
C zekam y w ie c  na a u to ry ta tw w n e  
us to su n ko w a n ie  się do te j sora- 
w'y sp e c ja lis tó w  i p o i"  fo rm  owa n !e 
za naszym  p o ś redn ic tw em  Czvte1- 
n ik ó w . k ie d y  o d p ra w i s;e takość 
tego o d c in ka  u l.  M ic k ie w ic z a . (*)


